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»viaH^- - j codziennie o godzinie 4 po południu Prenumerata z przesyłką poeztową wynosi rocznie 16 zł., półrocznie 8 zł., kwartalnie 4  zł., mie-
vrlełJI 8wiąt i niedziel. siecznie 1 zł. 35 ct. W  miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł., m iesięcznie 1 zł.

P r z e w o d n i k  n a u k o w y  i l i t e r a c k i ,  dodatek miesięczny do „Graz e t y  L w o w s k i e j " ,  
otrzymują cało- i półroezni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 
końca czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia; ewierdroezni i miesięczni za dopłatą, pierwsi 75 ent., 
drudzy 30 et. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztują 4 zł

V r  a  m c u n i c i .

Pop?*,, pojedynczy kosztuje w miejscu 5 centów,
< \ 7 " j ,- ; -. centów. — Biuro Eedakcyi i Administracyi 

arowa nr. 29. — L isty  należy frankować. — 
™aeye otwarte wolne od opłaty.

Telefonu redakcyi nr. 88.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen
tów, kilkurazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Inseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie ageneye anonsów; we Franeyi w Paryżu 
wyłącznie agencya p. A d a m a ,  Bue Clement 4.

URZĘDOWA
Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 

ky ^ aJwyższem postanowieniem z dnia 7 
1̂ ’etnia r  pensyonowanemu rządowemu 

'Jfzowi powiatowemu w Jarosławiu, dr. 
je yeyay Aurelemu P i e c h ,  w uznaniu 
sj . Pożytecznej działalności w publicznej 
tuj Ie Sanitarnej, nadać najmiłościwiej ty- 
tâ ra<ley cesarskiego z uwolnieniem od

Me '£' ^ac* krajowy wyższy w Krako- 
’ z Powodu otworzenia nowego c. k. Są- 

dn^°wiatowego w Żabnie , i zwinięcia je- 
Poy P°8ady kancelisty przy c. k. Sądzie 
^ ‘fowym w Dąbrowy , w ślad reskryptu 
i u .  Ie8° Ministerstwa sprawiedliwości 
bi6s>’a ^  września 1885, 1. 16.108, prze- 
k^ 2 urzędu Engelberta S c h m i d t a ,  
tt v, lstę przy c. k. Sądzie powiatowym

"ty,
k

tią

f°Wy, na posadę kancelisty do c. k. 
k^eln'°w' atowego w Żabnie — oraz nadał 

e'e przy c. k. Sądzie obwodowym 
8k jpy°wicaeh, Tadeuszowi G o 1 a c h o w- 

posadę kancelisty do prowadze-

ł ‘Ht,
8iąg gruntowych przy c. k. Sądzie
°wym w Żabnie.

O g ło s z e n ie .
Z końcem marca 1886 r. było w obie

gu na zasadzie ustaw z dnia 24 grudnia 1867 r. 
(Dz. u. p. nr. 8 z r. 1868) i z dnia 1 lipca 
1868 (Dz. u. p. nr. 84):

A. Według rejestrów, prowadzonych w 
uprzyw. austryaeko-węgierskim banku narodo
wym , a obecnie sprawdzonych:

Udziałowych przekazów hipotecznych, a 
mianowicie:

a) opiewających na monetę konwencyjną zł.
4.250, t. j.
w wal. austr. 4 462 zł. 50 ct.

b) opiewają
cych na w. a. 99,950.550 zł. — ct.

Razem . . 99,955.012 50
B. Wydanych z zam

knięcia przez obie ko- 
misye kontroli not pań
stwa, a mianowicie: 
jednoreńskowyeh 64,902.505 
pięcioreńskowych 111,464.305
pięćdziesięcioreń. 135,676.300 zł.________ ct.

razem . 312,043.1 iO —
w ogóle . 411,998.122 50

Wiedeń, 5 kwietnia 1886.
Z komisyi Rady państwa dla kontroli dłu

gów państwa.
Dr. F ran c isz ek  von Szroni, 

prezydent.
Maurycy baron v. K o n i g s w a r t e r .  

członek komisyi.

' k- Rada szkolna krajowa zamiano- 
IV l!a,1czyc.ip.la Ludwika D zi a d e e k i e -  

stko}y rbowie, rzeczywistym nauczycielem 
^ika ^ to w e j w Dębowie; nauczyciela Lu- 
Mstjj. a ń c z y k a  w Staromieściu, rzeczy- 

aabczycielem szkoły etatowej w Sta- 
^y80ê lu> nauczyciela Pawła Ł a b a j a w  
X 6’. rzeczywistym nauczycielem szkoły 
^ k ę  * ^  Wysoce rzeszowskiej i nauezy-
^Czw.^Alią G ł o g o w s k a  w Siedleczce,
S i . . r  , ,. , ,

1bc*c,

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA

nauczycielką szkoły etatowej w

Lwów , 15 kwietnia. 
po nadspodziewanie pomyślnem  

załatwieniu kwestyi wschodnio-rume- 
lijsk iej, świat polityczny z podwójną 
uwagą śledzi wypadki w Grecyi, któ
ra w^tej chwili jest jedynem źródłem 
zaniepokojenia na półwyspie Bałkań
skim. Wprawdzie Izba ateńska odrzu
ciła znaczną większością wniosek żą
dający, aby wypowiedziano, iż to tylko 
ministerstwo zasługiwałoby na zaufa
nie, któreby oświadczyło się za na
tychm iastową wojną, wotum tego je 

dnakże nio można uważać za epilog 
ruchu greckiego, ani za symptomat 
upoważniający do przypuszczenia, że 
w Grecyi poczyna na seryo brać prze
wagę umiarkowanie nad szowinizmem  
i zachciankami wojowniczemu Stan 
dzisiejszy nie może wszakże przecią
gać się dłużej i musi w najbliższej 
przyszłości doprowadzić do przesile
nia. Obecne położenie staje się coraz 
nieznośniejszem dla kraju, ludności, 
W. Porty i Mocarstw. Jeżeli rząd gre
cki dopuścił się j11̂' Przoz to fałszy
wego kroku, iż wobec wypadków w y
wołanych rewolucyą wrześniową we 
Wschodniej Rumelii, zamienił kraj ca
ły  w jeden wielki obóz wojenny, cho
ciaż Grecyi znikąd nie zagrażało nie
bezpieczeństwo, to przecież pospieszną 
tę akcyę można było usprawiedliwić 
choć w części potrzebą^ pogotowia 
na wszelkie * ewentualności, niejedno
krotnie już bowiem drobna iskra wznie
cała pożar na całym Wschodzie i sta
wała się powodem daleko sięgających  
następstw. Jednakże już w pierwszem  
stadyum zawikłań wojennych pomię
dzy Serbią i Bułgaryą wystąpiła tak 
wyraźnie na jaw tendencya Mocarstw  
zlokalizowania wypadków i ujęcie ich  
w jak najszezuplejsze ramy, iż niko
mu, a najmniej politykom greckim nie
mogło być tainem, że pożar Tie_do= 
trze do granic Hellenów. Pomimo to
jednakże i pomimo, że Mocarstwa o- 
świadczyły dawniej i ostatniemi czasy 
jak najwyraźniej, że niedopuszczą do 
tych ewentualności, w  których prze
widywaniu Grecya zmobilizowała swo
je siły, rząd grecki wzbrania się zmie
nić swoją politykę, utrzymuje w  za
niepokojeniu Europę, rujnuje się ma- 
taryalnie i wytwarza położenie, które 
nie może absolutnie przynieść krajowi 
dodatnich rezultatów. Takie postępo

wanie wydaje się tern bardziej niezro- 
zumiałem, iż w toku wypadków Gre
cya niejednokrotnie doznała dotkliwe
go zawodu w swoich nadziejach i ilu- 
zyach. I tak ostatniemi czasy zawio
dła ją zupełnie nadzieja, iż to lub 
owo mocarstwo wycofa się z demon- 
stracyi floty międzynarodowej i po
stawi tym sposobem inne państwa w  
kłopotliwem położeniu, gdyż owszem  
demonstracyi tej, skutkiem wzmocnie
nia flot pojedynczych Mocarstw, nada
no tern dobitniejszy wyraz i chara
kter tak poważny, iż Grecy nie mogą 
łudzić się ani na chwilę co do isto
tnego celu owej zbiorowej akcyi eu
ropejskiej.

Bezprzykładnie łatw y przebieg 
konferencyi ambasadorów m usiał je 
szcze w innym kierunku pouczyć 
Grecyę o rzeczywistej sytuacyi. D zi
siaj, potem, co zaszło w  Konstan
tynopolu , mniej niżeli kiedykol
wiek , można powątpiewać o woli 
Moenrstw niedopuszczenia do ża
dnych dalszych kom plikacyj, a ró
wnocześnie należy wykluczyć wszelką 
rachubę na nieporozumienie lub roz
dwojenie wielkich państw tam , gdzie 
chodzi o utrzymanie pokoju europej
skiego.

Nie ma wątpliwości, iż panujący 
.u l -ucŁjt? tSę p r z t -  j
dewszystkiem uczuwać Wys. Por
cie, która zmuszona trzymać pod 
bronią bardzo znaczne wojska, na
rażoną jest na olbrzymie wydatki. 
Okoliczność tę podnosi z naciskiem  
Wys. Porta w ostatniej nocie do ga
binetów wielkich państw, i prosi, aby 
Mocarstwa użyły jeszcze raz całego  
swojego w pływ u, celem nakłonienia 
Grecyi do rozzbrojenia. W jaki spo
sób gabinety uczynią zadość prośbie 
rządu tureckiego, niepodobna na pe-

Ł i 8 T Y  Z  W I E D N I A
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"Ach W Przyszłem stuleciu , w skutku
V. J A  O i. T l 1*7. 4 - 1   i  ^  / in  ł l n  a  m

zajmować się jeszcze będą 
’ -t0 u iezawodnie 0(0 zbadania,

I chM.rntt.ArvKf.vki nhvc7.a,iów.

_> ^  ___

tiK, U; Przewrotów, nie zaginie całkiem 
.1 1 leł^l: ’ ___ 1 _____

\v 1 charakterystyki obyczajów, 
sP°łecznych stosunków końca 

Mf,k*itaeh wieku, posłużą zapiski w pa- 
"  ru,>WsPółczesnyeh i opisy przedsta-

k s ’ S c h w a r z e n b e r g ó w :  
S> A ^  w in Wien ~(Z m i e r z c h  

c d n i u ) ,  które dziś właśnie

juk s.aaa /  sposób przedstawienia go 
Niain ^którzy ze spóźnionem oburze- 

stU a0 ńiżen- każeniem  smaku i dobrowol- 
wszech rzeczy, lecz popro- 

^  o? s,maku ePoki, koniecznością 
V aeyu!U ieb tra ^ • czaSu W a Poja iek ą d  na

b,
k
IńnuA WsL"!BJ nie męczy, jak  bezowocna

f f  ?tań esci^  objawem charaktery-8tul °ywilizacyi naszej przy schył-Ł

k AaC K z L ale t̂akże znużonif "jest“7 ią,int,.' nie meczv iak beiownma

Pic C n,ietylk0 0 poważnej

ie zaś usiłowania w tym kie-
k(j  ̂ ^.Jwy^116 dlatego, iż punkt wyjścia 
> c°śr-;ai6e dzil ,°Prowadzają nieodmiennie 

albo j^A tnastego  w ieku, albo do 
Zt,:Z;iSaflek Q.lezbadanych i nierozwią- 

^  j e j ^ ^ i w i e S J  rozczarowanie, nastę-

SmAfy niczem a w kokcu n.ie'
e Wc A. p 0f)i milein nie je s t ,  jak 

"Jstko. n . i S  1 n iszczono wia-
j najprzód teoretycznie, na

stępnie brutalnemi fak tam i; przy zmierzchu 
drugiej połowy stulecia mało już jes t do nisz
czenia, a zarazem świat zdaje się być dotknię
tym niemocą, gdy próbuje budować lub two
rzyć. Cóż zatem pozostało czynić ? Oto trzeba 
było próżnię zapełnić parodyą, skoro nie było 
już ani z czem ani ezem walczyć a brakło siły, 
żywotności i woli do torowania sobie du
mnie dróg nowych lub do zwrócenia się po
kornie na dawne. Ztąd przewaga i wszech
władza parodyi w naszych czasach. Jeżeli 
ostatniem słowem i końcowym wynikiem 
wielkich spraw ludzkich, jest dziś najczę
ściej parodya — jakżeż dziwić się można, 
że zapanowała ona na deskach? To nie ska
żenie smaku epoki, lecz jej wyraz. Ana
chronizmem byłoby gorszyć się tem , a co 
najwięcej szlachetną obłudą, ubolewać nad 
tem — za późno i za w cześnie! Protesto
wać można, jak protestował Henryk V, i jak 
on zacnie i z pewnym wdziękiem a nie tyle 
bez możności jak  raczej i co gorsza, bez 
woli i chęci przywdziania szczerozłotej ko
rony przodków, bo bez nadziei wskrzeszenia 
majestatu rzeczy poważnych a sparodyowa- 
nyeh 1 —

W sprawach ludzkich a zwłaszcza w 
rzeczach smaku ściśle z całem życiem złą
czonych, po długim przebiegu procesu, przy
chodzi chwila wyroku a strasznym on jest, 
bo najczęściej nieodwołalnym, jeżeli opiewa 
i streszcza się w wyrazie — nuda. — Nie
stety, podobny wyrok wydanym już został. 
W kończącem się stuleciu, wszystko co po
ważne, nudzi, a istotnie zbyt często, jest 
nudnem. Ale w następstwie i to także co 
niby lekkiem j e s t , mało kiedy jes t zaba- 
wn em , bo zbywa m u , jak światu całemu, 
na prawdziwej wesołości; i znowu pozostaje 
tylko parodya i parodyowanie wszystkiego ; 
parodya też stała się dziś próbą ogniową, 
przez którą przechodzi i przechodzić będzie 
nasza cywilizaeya u schyłku jednego a na

początku drugiego stulecia tak dobrze 
w dziedzinie politycznej jak społecznej, ar
tystycznej , towarzyskiej a po części litera- 
ckioi. —

Nie oskarżajmy zatem ani użalajmy się 
zbytecznie, że przedstawienia_ w pałacu ks. 
Schwarzenbergów, nie stanowią wyjątku, lecz 
raczej przyjmijmy je  jako cenny bo naucza
jący i wymowny objaw epoki i umiejmy o- 
cenić skromność, która sprawiła, iż nie pod
niesiono buntu Cyklopów przeciw dzisiej
szym bogom. Przeciwnie uznano kornie ich 
wszechpotęgę i roztropnie może, przyznano 
się do niemocy w podjęciu przeciw niw bez
owocnej zresztą walki. —

Ze strony tych, którzy jeszcze czasem 
łudzą się, jakoby byli pół-bogami, ehfe w a 
rzyć, że była to raczej rezygnacya niz abdy
kacya. —

n.az jednak stanąwszy śmiało i bsz 
zastrzeżeń na gruncie epoki, dostojni amato- 
rowie złożyli świetne dowody doskonałego 
zrozumienia jej wymagań i upodobań i P°- 
trafili w sposób zupełnie niepospolity od ac 
hołd jej nieco pospolitemu smakowi, opei- 
nili oni przecież zadanie z tym odcieniem 
pewnej wytworności i wdzięku w wykona
niu , które wznoszą się często sauae Je, 
po nad zepsuciem, skażeniem i miernością 
chwili, a stają się łącznikiem między upa - 
kiem i odrodzeniem dobrego smaku.

Przedewszystkiem zdołali cni arna o- 
rowie i utworem i grą i urządzenięw W1 ° ” 
wiska zabawić ; uniknęli najohydniejszej rze
czy, bo nudnej parodyi, tej plagi, która juz 
ukazywać się poczyna na horyzoncie QaszeJ 
cywilizacji. —

Oczywiście, że chcąc przedstawić za
bawną parodyę, trzeba było na wstępw zło
żyć ofiarę na ołtarzu jej nowoczesnego ka
płana — Offenbacha !

przez
Hebe (hr. Wilczek), znikłą porwana 
Herkulesa z Olimpu, tak jak  znikła

młodość naszego stuleeia a z nią szlache
tne porywy, entuzyazm, uwielbienie dla rze
czy wzniosłych i pięknych. Smutek najpierw, 
nuda następnie zapanowały w skutku tego 
w siedzibie bogów a kto tę Hebe widział 
dziwie się temu nie mógł. —

Stary Jowisz (artysta B u r g u  p Bu- 
koY ics) wyborny, klasyczny offenbachowski 
Jowisz, nie może sobie dać rady i najpotę- 
żniej ze wszystkich bogów nudzi s ię ; cięży 
mu potęga, wszechwładza; pobyt w Olim
pie stał się nieznośnym , bogowie raptem 
zestarzeli się, s te tryczeli; źle im, bo im za 
dobrze. Nie mogą narzekać na podatki i 
przesilenie rolnicze ! Ale za to gorżko opła
kują utratę Hebe, której strzedz dobrze nie 
umieli. — Wpada Merkury (p. Oskar Hoff
m ann) i zaręcza, że Hebe odnaleźć można 
tylko — w Wiedniu. Natychmiast Jowiszo
wi uśmiecha się myśl wycieczki nad brzegi 
modrego D unaju ; w to mu graj ! Ależ bo i 
inni bogowie, a przedewszystkiem zgryźliwa 
i zachrypnięta Junona, (ks. Paulina Metter- 
nich), na wiadomość, że król bogów onuszcyn
Olimp, chcą mu towarzyszyć. Nie dogadza 
mu to wcale kontrola zbyteczna: nostana- 
wia zatem odbyć sam , & *  V “ k A
rnala A . i A®1 posłuszeństwa już nie

A  stary ruszył w drogę, bogi
i boginie wsiadają na drugi pociąg, i cały 
O.imp. jak  obecnie Lwów i Kraków, prze
nosi się do W iednia. —

Drugi obraz przedstawia Karntnerring 
przed Grand Hotel. Tu kolejno przesuwają 
się bogi i boginie wśród śmiertelnych, przy
brawszy postacie, szaty i za,wody śmiertel
nych. —

Jowisz który występuje jako czterdzie
stoletni łobuz, bon vivant, jakich mało, jest 
punktem środkowym całego ruchu i akcyi, 
chciałby zabawić się -w Wiedniu ; nie wie 
jednak jak się wziąć do tego, nie zna mia
sta a stosunków nie ma żadnych, na szezę-



wno przewidzieć, ze wzmianki je
dnakże, uczynionej w jednej z w czo
rajszych depesz, można się domyślać, 
iż Mocarstwa wyszła do Aten kate
goryczną notę, z zagrożeniem presyi, 
gdyby Grecya w pewnym ściśle ogra 
niczonym terminie nie zarządziła de- 
mobilizacyi. Jeden z dzienników wie
deńskich przypuszcza, i zdaje się 
słusznie , że taka presya byłaby 
w  obecnej chwili dla rzędu greckiego 
w ielce na ręk ę , nacisk bowiem taki 
pozwoliłby politykom greckim w yco
fać się z honorem z trudnej sytuacyi 
i byłby dla nich wygodną osłoną  
przed możliwemi zarzutami i inwek  
tywami we własnym kraju.

Rada państwa.
(L V  posiedzenie Izby poselskiej.)
*t* W iedeń , 1*3 kwietnia. (Kar. Gaz. 

Lw.) Prezes S m o l k a  zagaja posiedzenie o 
godzinie 10 min. 15.

Poseł Fischer i towarzysze wystoso
wali interpelacyę do M inistra skarbu z za
pytaniem, czy nie zechciałby rozważyć 
kwestyę uproszczenia ściągania podatków
0 tyle, iżby wszystkie zapisywano do jednej 
książeczki podatkowej.

Izba przystępuje do porządku dzien
nego, a m ianowicie, do dalszego ciągu dy- 
skusyi nad tytułem 8 etatu Ministerstwa 
sprawiedliwości. Do głosu zapisanych: 
p r z e c i w  siedmiu posłów, za  ośm iu, po
między ostatnim i, posłowie: Hompesch, 
Mandyczewski , Orzechowski, Popowski i 
Abrahamowicz. Pierwszy zabiera głos:

Poseł N i t s c h e ,  polemizując prze
ciwko mówcy wczorajszem u, dr. Zuckrowi, 
któremu odmawia zrozumienia uczuć naro
du niemieckiego. Zaznacza natomiast 
z wdzięcznością, źe referent (poseł Lienba- 
cher), pewną sympatyę okazał dla Niem
ców w Czechach (brawo , brawo , z lewicy),
1 wyraża nadzie ję , że nie był to jedynie 
chwilowy manewr taktyczny. Mówca prze
mawia przeciwko rozporządzeniu językowe
mu, i przytacza wypadek, gdzie w sprawie 
przeciwko N iem cow i, na 12 sędziów przy-

b ̂  py-fo 11 '/n.sa.flniey.fl "ood-
stawa sądów przysięgłych przez takie zaj
ścia, zostaje naruszaną. Mowea nie przeczy 
temu , że postępowanie przy tworzeniu są
dów przysięgłych formalnie jes t prawidło
we, ale wobec dzisiejszych stosunków, gdy 
większa część Niemców nie umie po czesku, 
należałoby osobne sądy przysięgłych, nie
mieckie, w południowych Czechach dla 
Niemców utworzyć. Mówca wzywa Czechów 
do wyrzeczenia się marzeń swych o koro
nie czeskiej i czeskiem prawie państwo- 
w em , i zejście na drogę praktyczną zgody, 
aanim będzie zapóźno (Żywe oklaski z  le
wicy).

Poseł dr. Y i t e z i c z  opisuje opłaka

ne stosunki Słowian w Istryi. W sądach tam 
nic się rzecz nie ma lepiej, jak w władzach 
administracyjnych. Bardzo nie wielu sę
dziów zna języki słowiańskie, a w całej 
Istryi jeden tylko jest tłómacz przysięgły 
przy sądzie w Rovigno; tłómacz ten był 
dawniej bednarzem. Często kobiety służą 
za tłómaczów, a wyroki, oczywiście, często 
oparte na fałszywych tłómaczeniach. Wobec 
Lienbachera, który wczoraj twierdził, że 
nigdzie się nie zdarza, iżby strony nie 
otrzymały deeyzyi] sądów w swoim języku 
ojczystym, oświadcza mówca, iż właśnie 
w Istryi tak się dzieje zwykle. Przeciwko 
spółce pożyczkowej w Capodistria, za poda
nie w języku chorwackim wniesione, postą
piono w sposób, który w innym wypadku sąd 
najwyższy uznał za zupełnie nieprawidło
wy. W ogóle nienawiść przeciwko Słowia
nom i stronniczość wobec nich, jest wielka, 
i objawia się także w sądach przysięgłych, 
tak, że w "zasach dzisiejszych, pomimo 
wszelkiej sympatyi dla sądów przysięgłych, 
ludność słowiańska wolałaby dla wszystkich 
spraw sądy zwyczajne. (Brawo , brawo, 
z prawicy).

Tu zabiera głos M inister baron P r a -  
ż a k, którego mowę podamy osobno we
dług zapisków stenograficznych.

Po Ministrze zabiera głos komisarz 
rządowy, radca m inisteryalny P i c h s ,  dla 
sprostowania wczorajszych twierdzeń dr. 
Kronawettera, konstatując, że Edward Bra- 
dy wyrokiem sądu krajowego w Wiedniu, 
jako sądu wyjątkowego, skazany został za 
zbrodnię zdrady stanu, obrazy majestatu, 
obrazy członków Domu cesarskiego, za zbro
dnię przeszkodzenia w wykonywaniu obrząd
ków religijnych, i za usiłowanie namówie
nia do zbrodni morderstwa. Poseł Krona- 
wetter twierdził, iż Brady nie otrzymał w 
celi swojej żadnej książki. Kto zna urządze
nia więzień naszych, wie, że w każdej celi 
leży pewna liczba książek ku zbudowaniu 
więźniów, i źe oprócz tego mogą korzystać 
z biblioteki więziennej. Nikt nie zabroniłby 
Bradyemu korzystać z tej biblioteki. Kro- 
naw ettar powiedział dalej z oburzeniem, że 
Bradyemu kazano robić koperty. Komisarz 
rządowy cytuje wyjątek z listu Bradyego do 
siostry, w którym tenże pisze: Mamy wiel
ką introligatornię, z której otrzymuję do celi 
mojej książeczki do zaszywania; monotonna 
to praca, ale chętnie się nią zajmuję, bo na 
pracy czas rączym biegiem upływa". Poseł 
Kronawetier skarżył się dalej na to, że wię
źnia 'politycznego W ałecka w Stein nie tra 
ktowano juiyo »,u zpiti,-
wiedliwości dopiero w r. 1883 dowiedziało 
się o tern, że Wałecka internowany jes t w 
Stein jako więzień polityczny, skonstatowa
no to z okazyi rewizyi. Ponieważ jednakże 
p. Kronawetter mówił o czasie dawniejszym, 
przeto nieomieszka M inisterstwo poinformo
wać się o tem jeszcze.

Pos. hr. B o o s - W a l d e c k  skarży się 
na liczne konfiskaty pism niemieckich. Twier
dzi dalej, że jeżeli sądy wykazują w spi
sach swoich tak znacznie większą liczbę 
spraw czeskich wobec niemieckich, dzieje 
się to z tej przyczyny, iż każdą i najdro
bniejszą sprawę w spisach czeskich się za

pisuje, w niemieckich zaś tylko rzeczywi
ste procesy. Mówca przemawia dalej za pod
wyższeniem pensyi auskultantom, którzy co 
najmniej zasługują na to tak samo jak a- 
spiranci na oficerów. Mówca kończy wymy
ślaniem na prasę „klerykalną“, w pierwszym 
rzędzie na Vaterland. (Żywe oklaski z  le
wicy).

Tu zabiera głos pos. H o m p e s c h ,  
którego przemówienie podamy według zapi
sków stenograficznych.

Pos. F i e g l  mówi o m ateryalnem po
łożeniu auskultantów, którzy po ośmiole
tnich studyach gimnazyalnych, czteroletnich 
uniwersyteckich i 11,a rocznej często dwu
letniej praktyce albo wcale nie otrzymują 
pensyi, albo też 500 do 600 zł. rocznie. 
Mówca poleca też sług sądowych uwadze 
Izby i Rządu, wskazując na liczne petycye 
o polepszenie płacy, które komisya petycyj
na oddaje Rządowi do uwzględnienia; a w 
końcu przemówienia następującą stawia re- 
zolucyę: Wzywa się c. k. Rząd, aby dawał 
adjuta na wszystkie aktywowane posady 
auskultantów, aby zaś adjuta auskultantów 
podwyższył w stosunku do ich pozycyi i słu
żby, a także sług sądowych wedle możno
ści uwzględnił.

Rezolucya ta znajduje dostateczne po
parcie, prezes ją  zatem przekazuje komisyi 
budżetowej.

Do sprostowań faktycznych zabiera 
głos pos. dr. V a s z a t y , ’ który polemizuje 
przeciwko niektórym twierdzeniom Lienba
chera, ponieważ tenże, niektóre uwagi mó
wcy fałszywie zrozumiał.

Pos. dr. R u s s  prostuje faktyeznie nie- 
które uwagi wczorajsze o liczebnym stosun
ku narodowościowym w kilku okręgach w 
Czechach. W liczbie 5700 abonentów na 
dziennik ustaw państwa jest ty k o  11 abo
nentów na wydanie słoweńskie; ilustruje to 
dostatecznie domaganie się języka urzędo
wego słoweńskiego.

Sprawozdawca L i e n b a c h e r  rep li
kuje niektóre uwagi Vaszatego, których nie 
zalicza do rzędu sprostowań faktycznych.

Izba przyjmuje tytuł 8 ;  „Administra- 
cya sądowa w krajach koronnych".

Do tyt. 4. „Nowe buduwle w admini- 
stracyi sądownictwa" stawia P e r n e r s d o r -  
f e r  rezolucyę wzywającą Rząd do usunięcia 
fatalnych stosunków gmachu sądu powiato
wego w W iener Neustadt i za rezolucyą tą 
krótko przemawia.

Rezolucya znajduje poparcie dostate- 
prezes ją  przekazuje komisyi bu-

| przedmiotów potrzebnych na bezpośredni 
i żytek państwa i przeznaczonych na exp°r 

W tym samym przedmiocie ważny/0 
zabiera głos poseł lwowski dr. Lewakowsk® 

Komisarz rządowy, radca ministery® 
ny P i c h s .  Wniosek posłów K ro n a w e tt^ ’ 
Luegera i Kreutziga o pracy w ięzienni’ 
nastręczy wprawdzie sposobność poinó^® 
nia jeszcze o ważnej tej kwestyi, ch c ia łb y  
jednakże już dziś pobieżnie 'naszkicoW® 
stanowisko Rządu. Poseł Izby handlowej * 
Libercu, zanadto wysoko obliczył dni jT 
boczę w zakładach karnych. W r. 1$ ’ 
było w zakładach karnych dla n iężc s^  
2,567.100 dni roboczych. Z tych przyp*

ezne

546.000 na roboty na własny użytek za Ŵ-  v  u  . u i i t ł j  tt-a h u l Ljr u n j  i c n .  "

dów, te zatem licząc 300 dni roboczych 
rok, zajęły 182*3 więźniów. Dni ro b c ^  
wydzierżawione przemysłowcom wyncgV 
1,385.000, czyli zajęły 4619 więźniów* ^ 
roboty domowe, pranie biejizny, c z y s z ^  
nie gmachów sądowych i t. d., przypr ■ 
302.446 dni roboczych, czyli 1008 robot® 
ków, na potrzeby zamiejscowe pracoW® 
1106 więźniów. Uwzględniając te cr ^ ’. 
można przyjąć, iż 5725 więźniów miało 
jęcie, którem robić mogą konkureneyę cłn(j
m iAcfAJYl 7 nm irci tttt W  A n i1.miosłom i przemysłowi. W Austryi na o, 
przemysłowców wolnych przypada 0"! ^V M  tŁ M. ŁV V  n

na 200 roM  - 
obol®1

botników więziennych, t. j .  __ _
jeden więzienny, a gdy jak  sądzę roboj1̂  
więzień, mniej więcej połowę tego zrob1 
robotnik wolny, przypadnie właściwie 
piero na 400 pracujących na wolności j e ^  
pracujący w ięzień; taki zaś stosunek ^
przemysłu austryaekiego zrujnować y 
może. Pomimo to, Rząd ma najszczp^j. 
zamiar uwzględnienia skarg, które tu P£0,

J '

gi§

Następnie przyjmuje Izba tyt. 4 bez 
dalszej dyski'sy i.

Do tytułu 5. „zakłady karne" zapisało 
się kilku mówców.

Pos. B o h  a ty  mowi o konkurencyi 
którą więźniowie w domach karnych czynią 
rzemiosłom. 48 rzemiosł jes t reprezentow a
nych w domach karnych, a strata  jaką ztąd 
ponoszą rzemieślnicy wynosi 51/* miljon. złr. 
rocznie. Przemysł domowy także na tem 
cierpi. Mięźniów używać należy do prac o- 
koło dróg publicznych, kanałów do osusza
nia bagien i t. d O ile zaś do ciężkich 
prac niezdolni, trzeba im dawać wyrób

nieśli poseł Bohaty i poseł lwowski P' 
wakowski. Rząd chce kazać robić P 
mioty przeznaczone na export, a za/1 
używać więźniów do robót melioracyj 
jowych. Do Kótschach w Karyntyi 
słano już 60 robotników, którzy maj? 
leźć zajęcie przy regulaeyi w odnej; I 
te i w szerszych rozmiarach przez y 
niów wykonywać każemy. Ale nie 
czem łudzić; i tu spotkamy się ze s „„ 
mi na konkurencyę, tak jak  w og°L J  
każdem innem polu pracy. W Pradze c®,jj[\ 
Iiśmy użyć więźniów przy budowie g®11 j ł  
sądowego, ale nam doniesiono, że ty’ tej 
czeka mularzy j t. d. na rozpoczęc/ e ffi' 
budowy, że więźniów brać nie należy.- Jtf 
wna adm inistracya więzienna udała sl*<j0' 
rządowej fabryki tytoniu z propozycj?. JP 
starczania wyrobów kartonowych. F® J r  
oświadczyła gotowość przyjęcia prop0^oswianczyia gotowość przyjęcia prop- «  
ale dodała zarazem, że zfabrykaeyi ty^cf® 
rooów żyją rodziny robotników fa b ry k  W 
nie mieliśmy śmiałości pozbawienia i®
go zarobku. Wszędzie tedy 
czynimy pracą więźniów, pomimo 
wtarzain i Rząd pragnie pójść wedle 
tu wskazówek, a mamy nadzieję, źe 
sem usuniemy powody do skarg ze 
przemysłowców. (Oklaski )

Pos. H e i 1 s b e r  g  wyraża zad°
z tego, iż Rząd zmienił w tej kwesU^yi
B o n o lm r a n n  , P

>10®k
zapatrywania i postępowanie , że . ,, 
mniej już dla wielkich p rz e m y s ł^  
zakładach karnych nie każe praco^® ’

) łfi

ście spotyka się z panem Bolichard (bar/Bour- 
going) zwiedeńczonym Francuzem pochodzą
cym z Vienne departement de 1'Isere. Zawią
zuje się rozmowa po francusku z której poka
zuje się, że Jowisz a raczej E d l e r  v. Z e u s ,  
doskonale mówi po francusku a w dalszym 
ciągu że p. Bolichard najczystszym wiedeń
skim akcentem wyraża się po niemiecku. 
Bolichard ofiaruje się na eicerona i z tą 
chwilą zaczyna się dla Jowisza, rozkoszne 
życie i przegląd Wiednia, jego zwyczajów, 
teatrów, nowości, piosnek i piękności. Poja
wianie się jednak kolejne wszystkich bogów 
Olimpu zaniepakaja boga-bogów, lecz że 
sam przybrał postać prawdziwego W iedeń
czyka a i inni mieszkańcy Olimpu ukazują 
się jako najrozm aitsze typy naddunajskiej 
stolicy, zatem wszystko odbywa  ̂się gemuth- 
lich, wesoło, doskonale i ku wzajemnemu za
dowoleniu ; nawet straszna Junona, która 
ukazuje się w ekscentrycznem ubraniu jako 
przedstawicielka mody na pół teraźniejszej 
% na pół mody przyszłości, rozbraja nie- 
irównanym dowcipem, werwą i życiem Jo
w isza, zachwyca, entuzyazmuje i porywa 
publiczność a wybornemi kupletami, które 
śpiewa z p. Bolichard wskrzesza najświet- 
liejsze czasy paryskich teatrów Palais- Bo- 

val i Varietes. Zbliża się do n ie j , lecz nie 
1 'równywa jej śpiewem, Merkury, który tu 

it Dienstmannem. W spaniała Miiierwa 
Księżna Montenuowo) ukazuje się jako niańka 

.ecz nikogo zwieść nie zdoła, wszyscy od
gadują natychm iast jej olimpijskie pocho
dzenie i korzą się przed m ajestatem  ideal
nej piękności. — Flora (hr. Czernin) jest 
bukietierką ale zaiste nie Jockey-Clubu, tak 
uroczo jes t nieśmiałą, ślicznie zawstydzoną 
i wielką panią. Faeton oczywiście został 
^ iedeńskim  fiakrem a p. Schuster admini- 

• p̂ >or dóbr br. Rothschilda, przedstawia z 
?  h dokładnością i realizmem ten

*nany a jedyny w swoim rodzaju

typ stolicy. I  tak cały zwiedeńczony Olimp, 
przesuwa się przed nami z rosnącem  powo
dzeniem a przy odgłosie znakomitej orkie
stry br. Rothschilda, któremu przeznaczono 
w sztuce rolę żebraka, lecz który, ! / 0że z 
obawy złowrogiej wróżby, przyjąć jej nie 

| chciał. — Nie tylko jednak odbywa się prze- 
: gląd bogów zwiedeńczonych ale także sa
mego W iednia i j‘ego tegorocznych zabaw, 
rozkoszy i widowisk. —

Tu zapisać należy pełne dystynkcyi a 
| nawet pewnem wyższem odznaczające się 
i polotem odtworzenie słynnego baletu tutej- 
| szej opery Wiener Walser. Zajaśniała w tym 

epizodzie w całym blasku wyższość wy
kwintnego wychowania, tradyeya i obyczaj 
prawdziwie dobrego towarzystwa. Zdołały 
one uidealizować nawet balet; prowadzili 
go z niezrównanym wdziękiem hrabianka 
Liechtenstein-1'odstaeka i hr. Mensdorf, syn 
byłego nam iestnika Galieyi. — Obok Wie
ner Walzer jako rzecz sprawiająca zupełnie 
niezwykłe wrażenie, zapisać należy obroty 
wojskowe gwardyi cesarskiej, (balet z Excel- 
sior) dokonane przez panny z tutejszego naj
wyższego towarzystwa a które, nie wiem, 
czy istotnie wszystkie są równie piękne, 
lecz które w m undurach gwardyi zdawały 
się być jedna piękniejszą od drugiej a każda 
przeznaczona do odniesienia najświetniej
szych zwycięztw.

Dodajmy do tego jeszcze wiele innych 
wesołych to znowu dramatyczjiych scen jak  
końcową W ła śc ic ie la  kuźnic może zbyteczną, 
ale wcale dobrze odegraną, nareszcie uka
zanie się słynnego prestidigitatora Herm anna 
który obdarzał złoconemi medalami wybite- 
mi na pamiątkę uroczystości, a pojmiemy, 
źe Bogi i ludzie bawili się doskonale może 
nieco pod Irydionoskiem godłem: — Bogi i 
ludzie szaleją! Nareszcie odnaleziono w 
Praterze Hebe i wyińła godzina powrotu na 
Olimp. — O statni obraz przedstawia Olimp

i jego bogów, odmłodzonych. Jest to jedna 
z najpiękniejszych grup z żywych osób jaką 
kiedykolwiek ujrzeli śmiertelni. Układ a rty 
styczny, niezwykła liczba pierwszorzędnych 
piękności, stroje wspaniałe, klejnotyiw szel- 
kiego rodzaju bogactwa zlewają się tu har- 

\ monijnie, w jedną olimpijską całość oświe- 
! tloną elektrycznością, ale nie tą zwykłą nie- 
! co rażącą wzrok, lecz przeciwnie mile go
* głaszczącą. — Już ten końcowy obraz, w
* którym baronowa Bourgoing z domu Kińska 

olśniewa pięknością i niezrównanym strojem 
jako Diana a hr. Roman Potocki jako P lu 
to godnie podtrzymuje honor Galicyi, wy
starczyłby, aby podnieść poziom przedsta
wienia i zaznaczyć mu wyjątkowe miejsce 
w dziedzinie amatorsko, dobroczynnych wi
dowisk.

Dziś kończą się te przedstawienia któ
rych wspomnienie połączone będzie z dobrym 
uczynkiem; co jest także rysem charaktery
stycznym naszej realistycznej, egoistycznej, 
zwątpieniem karmiącej s ię .i znużonej epoki. 
Znaczny dochód z dwóch  ̂ prób i trzech 
przedstawień p rzezua/zony jest na Polikli
nikę i biały krzyż. Wczorajsze przedstawie
nie z powoda obecności Najj Pana, rozpo
częło się o 8. Monarcha kilkakrotnie wy
raził swoje zadowolenie i uznanie dla wzo
rowego wogóle a w kiiku miejscach i rolach 
zupełnie niepospolitego wykonania. — Au
torami Z n i i e r z c h u  B o g ó w  w Wiedniu 
są książę R* Meternick i baron Bourgoing. 
ZwyeięzkinU niezliczonych trudności reży
serami byli p. Jauner i bar. Bourgoing.

Spełniony został dobry uczynek, Wie
deń się zabawił, bogowie zeszli na ziemię 
a najwyższe warstwy społeczne stąpały po 
deskach teatralnych, chociaż* nie w teatrze 
lecz w pałacu jednego z największych pa
nów monarchii, przy odgłosie hymnu tego- 
czesnej krotofili.

I w tej mięszaninie wszechrzeczy, o-

sób, pojęć, smaków, sztuki d r a /1
aktorstwa i arystokracyj, muzyki 1 „i 
czności, zabawy i dobroczynności* P 
artyzmu, odrysowują się znami0®® ^ 
epoki. " udu;r .

Byłoby to niesmacznym i Pr^ stk0 V  
pessymizmem twierdzić, że to L
zem wzięte jest oznaką obniżen1®^, 
ziomu ogólnego i zapowiedzią up®tj d**eL, 
ciwnie, w najpiękniejszych chwd:l<\ ;1 sz^/p* 
ludzkości, kwitła i uprawiana t y  w jo
a zwłaszcza ta, która objawia i otfu
wiskaeh,^ przez kwiat towarzy®. -e(jy ^  
społeczeństwa: a niezawodnie,, „ł i  la-społeczeństw a; a niezawodnie , * j;t
dwik XIV otoczony dworem

e, mogło to być wtedy b®Tbsb®r> r  
cem, niż kiedy dziś w stolicy. n  ojf0®
lecie,

arystokracya śpiewa na sceme
chowską nutę. \e«

iśćNie o to też idzie, ani a nn i*,™., a raczj  v gjo to, co temu towarzyszy
to towarzyszy, jakiemu sta/owi 
łecznemu, politycznemu, . fvStycZ®j 
literackiemu, naukowemu i a ańczrU^J 
Ludwik XIV otoczony dworem
let i wzniósł Potęgę Frąncyi d ^  a ^ ,
wysokości, rozszerzył JeJ 0 °-9 i
szereg wojowników, statyw .A ył° 
poetów, uczonych, t,
jego panowania, sławą 1 t d!® ■

liespB ^ y

2 5 .

?

dowali się ludzie ^  ,ywjo} p0u>r 
kierunkach, a z f  * J aWsKierimKacn, a » » - - - ■ pan- i pL 
potęgi, świetności i J . j; .

,o'
poięgi, s w i e ^ -  możnaby * “
nigdy i n ig d z ^  ień do oznak * >  4

kw intne i szlachetne kaprysy 
chwilowej mody.

12 kwietnia.
O
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Mce użyć 
Movpca

więźniów do robót publicznych, 
oświadcza się za koloniami robo- 

R m i i żałuje, że Rząd austryacki opuścił 
,P°sobność, jaka się nastręczała przed kilku 
aty> nabycia podobnej kolonii. Mówca pod- 
J R  potrzebę odłączania starszych więźniów 
r- młodszych i poleca wypowiedziane dziś 

agi Rządowi do uwzględnienia.
. Pos. Z a l l i n g e r  zwraca uwagę na 
^  nietylko w zakładach karnych lecz i 

^ s ie n ia c h  robią konkurencyę przemy- 
'Wconi i cytuje na dowód znany mu przy-

szer: Pos. M a t s c h e k o  rozwodzi się ob-
f R ^ e j nad tymprzedmiotem, a uwzględniając 
iR M te  przeszkody w pracy u więźniów, 
3  Ha każdego więźnia średnio 191 dni 
ty Q(rzych rocznie. Uwzględnić też należy, 
styWięzień zwykle dopiero w domu karnym 
^  Wyucza rzemiosła, w którym pracować 
t R  Konkurencyi pracy domów karnych 

nie można zupełnie, ale nie jeden 
ty M do skargi usunąć, tylko się trzeba 
%  zabrać w sposób odpowiedni i nie 
tty ać tam przyczyn złego gdzie ich nie 

a nie brać fałszywych środków na za- 
ityRie złemu. Mówca wnosi rezolucyę do- 
fta®aJącą się, aby nie używano motorów do 

I w domach karnych.
K  R y  już dyskusya ukończona, próbuje 
tyeR  r e u z i g w drodze sprostowań fak- 
Uty "Jeh polemizować z pos. Matscheko, ale 

f r e z e s przerywa, 
ty Izba przyjmuje tyt. 5 i 6 bez zmiany, 
tytytZem etat M inisterstwa sprawiedliwości

„naj-"lony następuje do roździał 
Za Izba obrachunkowa11. 
p°s. H e i l s b e r g  przypomina, że już 

tyhUJ proponował roździelenia działu ra- 
Sty 0Vfego od kontroli, że nawet już od- 
Mty- Ustawa przyjętą została w Izbie po- 

ale, zdaje się że skutkiem pewnej 
Qcy> Rządu w Izbie wyższej nie zo- 

^ałatwiona.
! \  R  i n i s t e r  dr .  D u n a j e w s k i .  Zu- 
1% tylko zakomunikować Izbie, że pro ̂ ltytltyj R aw y o najwyższej Izbie obrachunko- 

prawie jest ukończony. Na uwagę 
J.tyb> g °  preopinanta, że praca ta ustrzęgła 
■ 1(1 Wyższej, zapewne nie bez1C.0,e

. ‘'ll
przyczy-

hJtys R  Rządu, pozwalam sobie odpowie- 
mi nie wiadomo o podobnem 

j j em przyczynieniu się Rządu.
\  przyjmuje , rozdział o najwyższej 

R achunkow ej, bez zmiany, 
ty past?puje rozdział emerytur.
R e 0?1 W i l d a u e r  wysławia uregulo- 

urzędników czynnych przez stron- 
'"mrnokonstyfcucyjne w r. 1873 jako 

. 1 dym nikow e, aby wynurzyć tern głęb- 
eWanie nad chaosem przepisów o 

j.-ty j R h .  Przemawia za skodyfikowa- 
.w jednolitą całość wraz z ule 

Ruj JM modyfikacjami, szczególniej w 
Me ^kszej równości, której potrzebę u- 
u' : z?sto w praktyce dotychczasowej 

V  °s? władz wyższych i łaska cesar- 
zakładach prywatnych emery

t u j eR -  ka^U'ie n ’e wed ê pięcioleć, lecz 
Rity R g o  przybywającego roku służby, 
tj: h]. ^kładem powinno też pójść pań- 

t j R R  Urzędników, mających służbę tru
ł a ś  em e.ytury całkowitej, powi
T in  ^  • T_ 1 ‘ J 1  .    1_

■

5q, ty p ™ać się rychlej niż dla in n y c h ; 
ty t  R .  osobliwe uw zględnienie zasłu

g o  t b k ° I ej 0Wi  ' P°.cz towi, z 
a«Zy

X

. P°nocnej.- Wszystko to jednak 
wobec nędzy wdów i sierót po 
Mówca wzywa prawicę, skoro 
to zawisło, aby jęła  się ure- 

emerytur i zjednała sobie wdzię- 
(o R n ą , jak lewica dziełem swem 

tyOtyjj {-Powszechne brawo!) 
rR j ' tyuR; emerytur przyjęto, a bez dy
mi)] R o n o  rozdział subwencyj i do-
, ' lunduszów krajowych i gmin-

! kty'1' ZaiR*a*u subwencyj dla dróg że- 
R ty R a i>.lera glos pos. K r o n a w e t t e r  
nN R tty JWszy opłakany stan funduszu 

HtyReJ0 towarzystwa drogi żelaznej, 
’ttyk erreichisćhe Staatsbalm  , wzywa 

"ty R  sprawę tę wglądnął. 
ęje R p e s z  sumuje rozrzucone po 

Raig ety R aeh budżetowych wydatki na 
Rkij R b jR e sumę przeszło 20 milionów; 
Ra, .Rysiu ̂ an*e’ czy w°bec tego wy

 ̂ 110.7.vniAnn nrtrrT7-r»i/> tttyt.

W? to'

uczyniono, co uczynić wy- 
f ten wJdatek bez zarzu-

na to pytanie, 
Kr Mopi 8 żel z szeregu subwencyonowa- 
R cyi 1 j R zayCh kolej Lwowsko - Czer- 
>/ ®. Wymagającą wielkiej sub-

staje mówca u 
u sprawy odno-i t- j-

•R ty  R rzecito aQdloweg° z Rumunią. Po- 
R  raR^dowj na?wię posła Romaszkana 
kiiA> 4ftû zawr7^ le za tym głosem, 

M e/ kolej Cj  Z Rumunią konwencję 
tyj, kig e towarów /q°w&ko - Czerniowiecka

«o Przewożenia, a pań-
V ,, Po „ § W arana w, J  Jej Jeszcze większej

b t t jR ^ ję c iu  rozdziału

wraz z ustawą finansową bez dyskusyi. W 
ten sposób budżet cały w drugiem czytaniu 
załatwiony.

Pos. M e n ’g e r  wnosi interpelacyę do 
kierownika Ministerstwa handlu w sprawie 
budowy drogi żelaznej z Ziegenhals do 
Hannsdorf na Szląsku.

P r e z e s  naznacza posiedzenie nastę
pne na jutro i kładzie ustawę o pospolitem 
ruszeniu na porządku dziennym.

Pos. To m a  s z c z u k  oświadcza, że po
słowie, zajęci obradami budżetowemi bez 
wytchnienia, nie mieli czasu przestudyować 
sprawozdania komisyi o pospolitem ruszeniu, 
i wnosi, aby posiedzenie następne odbyło 
się pojutrze. Odwołuje się do poczucia go- 
gności parlam entu i większości.

Pos. H e i l s b e r g  popiera ten wnio
sek, bo nie godzi się przystępować bez przy
gotowania do obrad nad sprawą, która 
oznacza nowy wielki ciężar dla ludności.

P r e z e s .  Radbym uczynić zadość te
mu żądaniu; zważywszy jednak, że dla wię
kszej części posłów, t. j. tych, którzy dale
ko od W iednia mieszkają, nie jest rzeczą 
obojętną, czy dzień prędzej, czy dzień pó
źniej staną w domu, prosiłbym, aby utrzy
mała się moja propozycya. Ponieważ sprze
ciwiono się jej, przeto poddają wniosek po
sła Tomaszczuka pod głosowanie.

W głosowaniu wniosek ten odrzucono, 
utrzymuje się propozycya prezesa.

Koniec posiedzenia o godzinie 5.

rożdziałv bn,uAg0 uchwalono 
_  . _ użetu aż do końca

z dniaGazeta Lwowska*

Mowa m inistra bar. Prażaka
wygłoszona w Izbie poselskiej d. 12 kwietnia.

Zgodnie z kilkoletnią praktyką nietylko 
w dyskusyi ogólnej, lecz i wśród obrad nad 
etatami każdego wydziału rządowego zoso- 
bna, niejeden z panów posłów zboczył już 
do M inisterstwa sprawiedliwości. Rzecz na
turalna, że Minister, o którego wydziale 
czyni się uwagi w dyskusyi ogólnej lub 
wśród omawiania spraw innego M inister
stwa, niezawsze zaraz na te uwagi odpo
wiadać może, bo nieraz potrzeba dochodze
nia faktów, a często także regulamin Izby 
jest mu przeszkodą w udzieleniu tych obja
śnień, którychby bardzo rad był udzielić. 
Albowiem, jak wiadomo, gdy po zamknięciu 
dyskusyi M inister wypowie jeszcze uwagę, 
dyskusya tern samem na nowo jest otwarta, 
a mniemam, że wys. Izba zgodzi się zemną 
w przekonaniu, iż dość już obszernie z a j
muje się preliminarzem budżetu i nie mo
żna życzyć sobie przedłużania dyskusyi 
trwającej już cztery tygodnie. Skoro zaś o- 
bowiązkiem jest Ministra odpowiadać na u- 
wagi czynione w dyskusyi ogólmj lub przy 
iunych etatach wtedy, gdy jego wydział do
staje się pod obrady, to i prawo mieć mu
szą sięgnąć teraz wstecz i pomówić o rze
czach dawniej poruszonych.

Czerwoną nicią snuła się przez całą 
dyskusyę owa skarga, którą szanowni pano
wie z Czech (Niemcy) wygłaszali na rozpo
rządzenie językowe z dnia 19 kwietnia ro 
ku 1880, owe uwagi, które tyczą się wrze- 
koinego upośledzenia urzędników nieinców 
przy obsadzeniu posad w służbie sędziow
skiej. W łaśnie na ten temat nasamprzócl 
pomówię, gdyż nietylko jeden z panów 
mówców z lewicy w duskusyi ogólnej bar
dzo wielki kładł nań przycisk, a kilka in
nych mówców z opozycji poszło jego to
rem, lecz także ze strony przyjaznej (t. j, 
przez posła Aloizego Liechtensteina) uczy
niono Rządowi zarzut, że może nazbyt się 
spieszył z przeprowadzeniem rozporządze
nia językowego, za daleko może posuwa
jąc się w żądaniu już dziś znajomości języ
ka czeskiego u urzędników Nieinców w tych 
okolicach, w których ludność czeska jest 
mniej liczna.

Otóż rozporządzenie językowe z roku 
1880, jak szanownym panom dostatecznie 
wiadomo, nie stworzyło nic nowego; 
nie ustanowiło też warunku znajomości obu 
języków krajowych dla urzędników, bo przez 
całe wieki wymagano w Czechach znajo
mości obu języków krajowych przy obsa
dzaniu posad sędziowskich. Już w dyskusyi 
adresowej wypowiadano uwagi, które_ u są
dów w Czechach wywołały dość zaintere
sowania i sprawiły, że prezydent wyższe
go sądu krajowego wskutek uczynionych 
stanowi sędziowskiemu zarzutów udał się 
do mnie z prośbą, abym w tym względzie 
wziął stan sędziowski w obronę. Byłoby za 
wiele, gdybym mówił o wszystkich szczegó
łach przytaczanych w dyskusyi adresowej, 
przechodziłoby to miarę czasu, nakreśloną 
dla niniejszego przemówienia mojego. Nie 
mogę atoli odmówić sobie odczytania wys. 
Izbie właśnie co do wrzekomego upośledze
nia urzędników Niemców, jednego ustępu z 
sprawozdania prezydenta wyższego sądu 
krajowego {czyta): „Pozostaje mi jeszcze 
wystąpić przeciw oskarżeniu, jakoby przy 
obsadzaniu wakujących posad służbowych w 
Czechach kandydaci władający oboma języ
kami krajowemi więcej byli uwzględniani od 
kandydatów niemieckich. Oczywiście posło
wie niewiedzą o przestrzeganej przez wyższy 
sąd krajowy zasadzie, że tam, gdzie stosun
ki językowe pozwalają, kandydatom włada-

15 kwietnia 1886.

jącym tylko językiem niemieckim daje się 
pierwszeństwo {Słuchajcie! słuchajcie! z 
■prawicy) nawet wtedy, gdy współubiegają 
się kandydaci godniejsi, władający oboma 
językami krajowemi. (Słuchajcie! z  prawicy). 
Ze zasada ta nie zgadza się z żadanem 
przez posłow traktowaniem kandydatów obu 
narodowości na równi, lecz owszem fawo
ryzuje kandydatów niemieckich przed kan
dydatami języka słowiańskiego {Słuchajcie! 
z prawicy) i tern tylko da się usprawiedli
wić , iż kandydatów niemieckich uwagi 
na stosunki językowe _ŵ  kraju nie tak czę
sto można uwzględniać, że przeto tylko 
słuszność za nią przemawia, rzecz to jasna 
jak  na dłoni- {Słuchajcie! słuchajcie! z  p ra 
wicy.)

Możeby kto powiedział: to chyba sło
wa tylko. Ale rzeczywiście ze względu na 
zachodzące okoliczności, ze względu na to, 
że starszym urządnikom prawie niepodobień
stwem było wskutek braku możności wy
kształcenia postąpić w znajomości języka, 
musi Rząd przy obsadzeniu posad sędziow
skich postępować z jaknajwiększą wyrozu
miałością. Pozwólcie mi przytoczyć niektóre 
daty statystyczne, odnoszące się do obsa
dzenia posad w ostatnich latach. Mam tu 
spis nom inacji urzędników stanu sędziow
skiego od dnia 1 czerwca r. 1881 do końca 
marca r. 1886, którzy albo wcale nie w ła
dają językiem czeskim albo nie tyle. żeby 
można użyć ich w czeskich lub mięszanych 
obwodach. Z pomiędzy 50 posad radców 
sądu krajowego obsadzono 9 takimi to u- 
rzędnikami, z pomiędzy 17 sekretarzy ra 
dnych 5, z pomiędzy 65 sędziów powiato- 
towych 14. {Słuchajcie! słuchajcie ! z p ra 
wicy), z pomiędzy 130 adjunktów 28. Z przy
jemnością stwierdzam, że, jak  szanowni pa
nowie widzicie, tylko na wyższych posadach 
stosunek jest dla Niemców korzystniejszy, 
że zaś na 130 adjunktów jest ich tylko 28 
że ztąd między młodszymi urzędnikami wj_
dać chęć przyswojenia sobie języka. A ktoż 
w Czechach, gdzie znajomość obu jeżyków 
rzeczywiście daje jedyną możność postąpie
nia na wyższe posady, do wyższego sądu 
krajowego, do najwyższego trybunału {oho! 
zlewicy), nie miałby starać się o przyswojenie 
sobie drugiego języka? (P o s . F o r e g g e r :  do 
najwyższego trybunału ?) Kto by wyrzekł się 
awansu na posady kierownicze, samby się 
pokrzywdził. Spodziewam się, że zwolna 
rozpowszechni się należyte pojmowanie 
rzeczy.

O kancelistach i dyurnistaeh — a jest 
to zarzut często powtarzany — poseł P le
ner mówił z wielką pewnością siebie rzeczy, 
których znać nie może. {Słuchajciel z p ra 
wicy). Powiedział, że nie zbito go jeszcze 
pod względem tego, co mówił o podofice
rach upośledzonych dla nieznajomości języ
ka czeskiego. Mam tu wykaz tyczący się 
znajomości języków u kancelistów i woź
nych zamianowanych w latach 1*80-—1885 
przy sądach kolegialnych w Lipie, Briix, Che- 
bie, Litomierzycach i Libercu. Z pomiędzy 
50 kancelistów zamianowano 30 nie w łada
jących wcale językiem czeskim {słuchajcie, 
słuchajcie! z prawicy), 5 władających nim 
tylko ustnie, a 7 władających nim tylko 
ustnie w sposób niedostateczny. {Głosy z 
lew icy: ależ to same niemieckie okręgi!) 
W okręgach tych osoby te często stykają 
się z ludnością, a kanceliści wszakże rów
nież należą do urzędników, woźnych zamia
nowano w owych okręgach 46, z tych było 
23 nie władających 'wcale językiem czeskim, 
1. władał nim tylko w mowie, 6 nawet i w 
mowie nie władało nim należycie.

Panowie posłowie, a szczególnie pan 
Plener zarzucił mi {czyta): „Znamy dzia
łalność teraźniejszego kierownika M inister
stwa sprawiedliwości, jak on stara- się usta
nawiać czeskich urzędników sąd. nietylko w 
czeskich i mięszanych, lecz i w czysto nie
mieckich częściach kraju Byłaby to rzecz 
wielce pożądana, szanowni panowie, że
by urzędnicy Niemcy władający językiem 
czeskim, mogli być ustanawiani w okolicach 
czeskich i na odwrot. {Bardzo słusznie z 
prawicy). Rzecz to na prawdę pożądana, a 
szanowni panowie, którzy znają stosunki 
osobiste najwyższego trybunału, wyższego 
sądu krajowego jako też sądów kolegialnych, 
wiedzą, że Niemcy władający językiem cze
skim, byli powoływani na wyższe i kiero 
wnicze posady sędziowskie w okolicach cze
skich i że zajmują je  dotychczas. _ N iesłu
sznie przeto i bezpodstawnie czyni się ad- 
ministraeyi sądowniczej taki zarzut. Ponie
waż rzeczywiście podania czeskie i czyn
ności czeskie w czysto niemieckich okoli
cach sporadycznie tylko się zdarzają, prze
to Rząd mógł bądź co bądź postępować z 
pewną pobłażliwością, dopóki, jak  się spo
dziewa, przez zmianę w urządzeniu zakła
dów naukowych nie będzie dana możność 
młodzieży, która pełni służbę sędziowską, 
przyswoić sobie język; bo ci, którzy tego 
nie uczynią, są sobie sami nieprzyjaciółmi, 
gdyż albo narażają albo zupełnie zamykają 
sobie karjerę. {Bardzo słusznie z prawicy).

Często tutaj i w sejmie czeskim wspo
minano o pewnera rozporządzeniu Ministe- 
ryalnem, które nie jest jeszcze objaśnione.

Powiedziano, że nawet od ławników Izby 
handlowej w Chebie żądano znajomości ję 
zyka czeskiego. Początek rozporządzenia te
go jest następujący: W r. 1883 chodziło o 
zatwierdzenie wybora a względnie o za
mianowanie kilku ławników sądu handlo
wego w Pradze. Przy tern rozbierano kwe- 
styę znajomości języka u kandydatów. Mię
dzy nimi było zamieszczonych kilku w łada
jących nim niedostatecznie. Ministerstwu 
musiało zależeć na tem, żeby wiedzieć czy 
zamianowany zna język czy nie. Dla tego, 
załatwiając nominacyę, nadmieniło, żeby w 
przyszłości przy propozycyi kandydatów na 
posady ławników sądu handlowego, dano 
inforraaeyę o znajomości języków. Skutkiem 
tego wyższy sąd^ krajowy słusznie udał sie 
do sadów kolegia nych z poleceniem, aby 
przy propozycyi kandydatów na ławników 
sądu handlowego, zawsze podawały znajo
mość języka, te sądy zaś zwróciły do Izb 
handlowych. Chebska Izba handlowa na
tychmiast zdała sprawę, że tam osobom u 
zdatnionym na ławników sądu handlowego 
braknie znajomości języka czeskiego. Ale 
wszakże nikomu też nie prześniło się żądać 
aby w Chebie, gdzie znajomości języków 
oczywiście me ma, ktośkolwiek od nomina- 
cyi był wykluczony. ,

P. Aug. Weeber uczynił zarzut, że na 
Morawie są auskultanei nie władający wcale 
językiem niemieckim. Przeczę temu i pro
szę wymienić mi choćby jednego takiego 
auskultanta, któryby nie potrafił urzędować 
w tym języku. {G łosy z prawicy , ale na 
odwrót ?)

Poseł Yosnjak poczynił o składzie sa
dów przysięgłych w Celji uwagi, w skutek, 
których natychm iast od wyższego sądu kra
jowego w Gradcu zażądałem objaśnień. 
Ubolewam, że dotychczas ich nie mam, tem 
więcej zdumiałem" się, że dziś p. D erschatta 
mógł nam już udzielić wiadomości o skła
dzie tych sądów na cały rok {słuchajcie! 
słuchajcie! z prawicy.) Postaram się, żeby 
mi przedłożono akta odnośne, z których 
ściśle się przekonam, czy zarzuty posła Vo- 
snjaka są słuszne czj nie; a zapewniam, 
że jeżeli są słuszne, tak samo zaradzę złe
mu jak  zaradziłem przed dwoma laty wsku
tek interpelacyi o składzie sądów przysię
głych w okręgu sądu powiatowego w cze- 
skiaj Lipie. {Brawo! brawo! z prawicy) p. 
Kronawetter wytoczył szereg skarg na 
obchodzenie się z socyalistami i polityczny
mi skazańcami w zakładach karnych. Gdyby 
skargi te opierałysię na prawdzie, byłby to 
rzeczywiście opłakany stan rzeczy, że w na
szym stuleciu można jeszcze z ludźmi w 
taki obchodzić się sposób. Już- dziś powie
dzieć mogę, że p Kronowatter pomylił się 
co do politycznego charakteru więźnia Bra- 
dyego. Więzień ten skazany jest za polity
czne i za pospolite zbrodnie na 12 lat ka- 
źni a przy zespolenia politycznych z pospo- 
litemi zbrodniami, zupełnie jest wykluczo
ne obchodzenie sią z więźniem jako z poli
tycznym. Szanowni Panowie zresztę prze
konają się niebawem (z następnej mowy ko
misarza rządowego), że więźniowi Bradyemu 
wcale nie źle się powodzi.

P. Kronawetter wspomniał też o wy
padku, że dwu socjalistów po odsiedzeniu 
kary nie wypuszczono na wolność, lecz w 
kajdanach odstawiono do starostwa. Z do
chodzeń okazuje się, że nie w styczniu r. b. 
jak mylnie mówił pan poseł, lecz 26 gru- 
R a r - z‘. dwóch anarchistów, którzy odsie’ 
dzieli byli swoją karę wraz z trzecim zbro
dniarzem, który skazany był za zbrodnię 
pospolitą, odstawiono do starostwa, wpra
wdzie me w kajdanach, lecz w t. z. dybach 
na ręku. Stało się to jak  następuje : Orze
czenie czy skazaniec po odsiedzeniu kary 
ma być natychm iast puszczony na wolność, 
czy też szupasem odstawiony do gminy 
przyszłego pobytu swego, należy wyłącznie 
do władzy politycznej, która od dyrekcyi 
zakładu karnego otrzymuje wiadomości o 
zachowywaniu się więźnia i o rezultatach 
poprawy. Tylko w razie, jeżeli eskorta do 
starostwa jest nie potrzebna, puszcza się 
więźnia natychmiast na wolność. W tym 
wypadku więźniowie ci byli zapisani do 
szupasowania, i stało się, że dozorcy odsta
wiający ich do starostwa, nałożyli im dyby 
obawiając się ucieczki. Jakoż, w razie po
trzeby nadzwyczajnych środków, ludzie eskor
tujący pod własną odpowiedzialnością są 
zobowiązani do zastosowania nieodzownych 
środków ostrożności. Dochodzenia okazały, 
że ci dwaj socyaliści nie wydawali się z gó
ry niebezpiecznymi, i że dozorca, który n a
kazał nałożyć im dyby, uczynił to bez w ie
dzy zarządu zakładu karnego. Nadpro- 
kuratorya skutkiem tego wydała rozporzą
dzenie, żoby coś podobnego się nie zdarzało

P. Kronawetter przytoczył, że znajdu
jący w śledztwie o zbrodnie polityczne 
socyaliści, jeszcze przed wyrokiem musza 
nosie ubranie więzienne. Nie dzieje się to 
ani przed wyrokiem ani po wyroku. W wię
zieniu śled^zem mogą zarówno zbrodniarze 
polityczni jak i inni używać własnego ubra
nia, tylko jeżeli go nie posiadają, albo je
żeli ubranie ich jest podarte, muszą otrzy
mać przyodziewek zaprowadzony w ogól



w więzieniu. Podczas odsiadywania kary 
wszyscy niepolityczni zbrodniarze noszą u- 
branie więźniów, polityczni nie. Tak samo 
je s t z żywnością. W więzieniu śledczem mo
żna stołować się własnym kosztem, po wy
roku tyJko więźniów politycznych traktuje 
się lepiej od innych.

Pos. Kronawetter powiedział, że ska
zańcy, gdy przybywają do zakładu karnego, 
są dla przykładu' wstrętnego przedstawiani 
wszystkim więźniom, rabusiom, mordercom, 
złodziejom i że ich się lży i obraża. To 
być nie może ; bo urządzenie jest takie, że 
każdy skazaniec po oddaniu go do zakładu 
karnego przebywa przez kilka dni w celi 
odosobnionej, gdzie przyjmuje tylko wizyty 
lekarza, nauczyciela, przełożonego zakładu, 
lub księdza, a potem dopiero, gdy dostate
cznie przekonano się o jego stanie fizycznym 
i duchowym, przeprowadza go się do jego 
celi osobnej lub do celi wspólnej.

Nie może więc być, żeby odbywało się 
takie przedstawianie, o jakiem  mówił, pan 
Kronawetter, bo i w razie przeprowadzenia 
do wspólnej celi, nie łączy się zbrodniarzy 
politycznych z pospolitymi, lecz tylko z po
litycznymi. Twierdzenie p. Kronawettera o- 
pierają się tedy chyba na pomyłce, jak  
przypuszczam, na całkiem nieprawdziwej 
informacyi i ubolewam, że nasi urzędnicy 
zakładów karnych, spełniający ciężkie i 
pełne odpowiedzialności obowiązki jak  naj
sumienniej, są niestety wystawieni na ta 
kie zaczepki i muszę wziąć ich w obronę.

Poseł Jaąues zarzucił Ministerstwu 
sprawiedliwości, że nasta ł zastój w ustawo
dawstwie 1 aby udowodnić trudność doko
nania wielkich dzieł ustawodawczych, po
wołał się na różnicę zachodzącą między u- 
stępami Najwyższych mów od Tronu z roku 
1879 i 1885. Mojem zdaniem Rząd obrał 
drogę całkiem właściwą wnosząc obok wiel
kich projektów pomniejsze nowele, aby o- 
bowiązujące ustawy polepszyć. Albowiem z 
pewnością to prawda, że przy wnoszeniu 
większych ustaw czeka się z poszczególne
mu ulepszeniami ze względu na przyszłe 
dojście do skutku zupełnej kodyfikacyiustaw. 
Niestety stało się, to i u nas, chociaż n. p. 
procedura egzekucyjna wymaga z pewnością 
nagłego chwilowego ulepszenia. Zresztą 
przypomni sobie pan poseł, że nie po raz 
pierwszy na ubiegłej sesyi wniesiono wiel
kie dzieła ustawodawcze, lecz że los tych 
projektów na ubiegłej sesyi spotykał także 
projekty innych Rządów na sesyach daw
niejszych. Oprócz ustaw wspomianych przez 
pana posła, wymieniam projekt ustawy ak
cyjnej, który na dwu sesyach, trwających 
po 6 lat, nie przyszedł do skutku. Wezmę 
sobie ztąd naukę i starać się będę zapro
wadzić najnaglejsze reformy za pomocą no
weli, zanim nastąpi większa kodyfikacya u- 
stawy akcyjnej. Inne wspomniane ustawy 
także są po największej części w przygoto
w aniu; oprócz nich takie projekt wojskowej 
procedury karnej, który, ponieważ tak wie
le ciał ustawodawczych w uchwaleniu jego 
ma udział, zajmuje kilka rządów i nie zbyt 
rychło będzie mógł być wniesiony.

Szanowny poseł mniema, że czynność 
Ministerstwa sprawiedliwości powinna być 
centralizująca. Na to muszę odpowiedzieć, 
że Ministerstwo sprawiedliwości, jak  każde 
inne M inisterstwo, zobowiązane jest trzy
mać się swojej kompetencyi i postępować 
wedle obowiązujących ustaw {bardzosłusznie 1 
s prawicy.) Zarzutu, że wielkie dzieła u- 
stawodawcze nie postąpiły, bo są dziełami 
ducha niemieckiego, szanowny pan poseł 
sam pewno nie brał na seryo. Gdy zważy, 
ile mozołu zadano sobie w komisyi na se
syi ostatniej z projektem procedury cywil
nej, przekona się pewnie, że ani w tern wi
na sprawozdawcy, ani większości, iż projekt 
ten nie przyszedł do skutku. (Tak jest!  
z prawicy.) Trudność doprowadzenia takich 
ustaw do skutku, jest ze względu na roz
liczne występujące na jaw refieksye, niestety 
niepospolicie wielka, a doświadczenia, które 
z takiemi wielkiemi kordyfikacyami, mia
nowicie z procedurą cywilną w Niemczech 
poczyniono, również niestety nie zachęcały 
części większości, jako też mniejszości do
przyjęcia projektu tak bez wszystkiego, 
chociaż jestem  przekonany, że gdyby był 
przyjęty, po wprowadzeniu go w życie, nie 
jedno w biegu lat byłoby można w nim 
polepszyć. Że w Niemczech szybciej się u- 
łatwiono z wielkiemi kodyfikaeyami, spra
wiło to ogólne położenie rzeczy, po wiel
kich wojnach i utworzeniu rzeszy niemiec
kiej. Widać było właśnie usiłowanie ze
pchnąć na drugi plan poszczególne prawo
dawstwa osobne, aby stworzyć natychmiast 
ustawy jednolite. (Tak jest! £ lewicy.)

P. Schónborn gorąco ujął się za dyur- 
nistami. Muszę stwierdzić, że od wielu lat 
toczą się między M inisterstwami w tym 
względzie rokowanie Rzecz to nie tak pro
sta, a gdy się w ogóle zważy, że żyjemy w 
czasie wielkiej pisaniny — wspomnę tylko 
o stosunku urzędników stanu sędziowskiego, 
do urzędników pomocniczych i dyurnistów— 
nie trudno będzie pojąć, że toczące się obra
dy nad kodyfikacyą procedury cywilnej po
legającej na postępowaniu ustnem , wpłynę

ły niekorzystnie na uregulowanie tej spra
wy. Stosunek urzędników stanu sędziow
skiego do urzędników kancelaryjnych, do 
dyurnistów, jest następujący: Przy wszyst
kich sądach pierwszej instancyi wraz z są
dami powiatowemi, w końcu r. 1884 było 
8846 urzędników stanu sędziowskiego, 1647 
auskultantów i praktykantów, a natom iast 
2525 urzędników pomocniczych, nie licząc 
urzędników depozytowych i więziennych, 
jakoteż dyurnistów. Liczba dyurnistów w 
samym sądownictwie wynosi 4000. W yda
tek na takie polepszenie płac, jakiego tu 
się żąda, byłby bardzo znaczny. Prawda 
też, że jak poseł Schónborn stwierdził, nie 
tylko przy sądzie krajowym w Pradze, lecz 
w ogóle płace dyurnistów w miarę tego, 
czy już przez dłuższy czas służą, lub czy 
krótszy czas są w czynności, są rozmaite i 
od 50 centów dochodzą do 1 złr. 80 cnt. 
Spodziewam się, że, jak  to już wspomniał 
pan Prezes gabinetu, sprawa ta wnet bę
dzie zakończona i że ze strony Rządu stanie się 
co tylko stać się będzie mogło. Już i dziś 
bierze się wzgląd na dyurnistów, którzy 
przez długi czas byli czynni, w ten sposób, 
że gdy występują, gdy są do służby n ie
zdatni, otrzymują wsparcie, lub w godnych 
uwzględnienia wypadkach robi się coś dla 
ich rodziny.

Poseł D e r s c h a t t a  również wytoczył 
szereg zażaleń, które, co prawda, nie tycząc 
się M inisterstwa sprawiedliwości , ograni
czały się na polemice z posłami narodowo
ści słowieńskiej. O ile zaś pan poseł za
czepił mój wydział iządowy, muszę stwier
dzić, że w ogólności nie potępiam udziału 
któregokolwiek urzędnika w stowarzyszeniu 
jeśli to nie przeszkadza mu w służbie i 
zgadza się ze stanowiskiem jego. Dlatego 
też nie było potrzeba stwierdzać, że tam 
któryś adjunkt słowieński jest prezesem lub 
członkiem stowarzyszenia, które nie jest 
takie, żeby mu w wypełnianiu obowiązku 
jakkolwiek przeszkadzać mogło. Ale jak 
najstanowczej odeprzeć muszę te uwagi, które 
poczynił o mianowaniu urzędników stanu sę
dziowskiego. NietyJko , że wydał o prezy
dencie sądu krajowego opinię taką , iż sta
nowczo przeciw niej wystąpić muszę, bo 
nie prawda, iżby ów prezydent w jakikol
wiek sposób należał był do przywódców 
narodu słow ieńskiego, lecz w ogóle tw ier
dzenia szanownego posła są tego rodzaju, 
iż z ubolewaniem o nich powiedzieć muszę, 
że je  przytoczył, nie poinformowawszy się
0 ich prawdziwości. (Słuchajcie, słuchajcie, 
Z prawicy). W ymienił adjunkta, który zo
stał substytutem prokuratora, nazwiskiem 
Trenz, a nawet nie w iedział, że Trenz nie 
był adjunktem, lecz sędzią powiatowym, a 
zdaje mi się, że zamianowanie sędziego 
powiatowego substytutem prokuratora, nie 
jest zawsze szczególniejszym faworem. Jak 
to już nieraz w tej wys. Izbie uczyniłem, 
tak i teraz mogę tylko powiedzieć, że 
w mianowaniu urzędników stanu sędziow
skiego postępuję z największą sumiennością, 
że za te nominacye, których dokonywam 
z mocy ustaw y, imieniem mojego Cesarza
1 Pana, przedewszystkiem przed Nim i 
przed własnem sumieniem jestem odpowie
dzialny, i że pod tym względem zupełnie 
mogę sobie poczytać za zasługę, iż z naj. 
większą ścisłością, z największą troskliwo
ścią oceniam decydujące o noininaeyi oko
liczności, i zawsze i wszędzie potrafię de- 
cyzyę swoją obronić. W ogóle, byłoby rze
czą pożądaną, wielce szanowni panowie, 
gdyby się wprzód przekonano o prawdzi
wości faktów, które się w tej wspólnej 
Izbie przytacza, bo to rzecz bardzo ubole
wania godna, że trzeba potem występować
z rekrym inacyam i, które ani samym pp.
posłom nie są pożądane, ani toż powagi 
zaczepionego *u stanu sędziowskiego po
dnieść nie mogą.

Na tych uwagach chwilowo poprzesta
ję, na dalsze mowy zastrzegam sobie pó
źniej odpowiedzieć. (Brawo, brawo, z pra
wicy).

ustawy, według projektu przedłożonego Iz
bie przez jej komisyę.

Wreszcie p. Hompesch w n ió sł, aby 
Koło upoważniło go do przemówienia wśród 
rozpraw ogólnych w Izbie, nad projektem 
ustawy o posp.-ruszeniu, z wyraźnem o- 
św iadczeniem ,. że przemawia w imieniu 
Koła. — Koło wniosek ten uchyliło, pozo
stawiając jednak zastrzeżona statutem  tak 
p. Hompszowi jak  i innym członkom woj
skowej kom. Izbowej prawo zabierania głosu 
wśród rozpraw ugólnych lub szczegółowych 
w Izbie, nad wspomnianą ustawą, ale w 
duchu uchwał Koła, jednak bez oświadcze
nia, że przemawiają w imieniu Koła.

Sprawy Rossyjskie.
(Zaprzeczenie pogłoski o zjeździe cara z sułtanem.—  
Manewry pod W ilnem . —  Hr. Błudow. —  Projekt 
uregulowania kwestyi czynszowej. — Równouprawnie

nie języka finlandzkiego ze szwedzkim).

W obec pogłoski, że podczas pobytu 
dworu rossyjsliego w Krymie nastąpi zjazd 
cara z sułtanem, oświadcza Boi. Corr. iż 
wiadomość ta jest zupełnie bezpodstawną. 
Sułtan wyszle tylko do Liwadii nadzwyczaj
nego posła celem powitania cara.

Donoszą z wiarygodnego rzekomo źró
dła, że w sierpniu odbędą się pod Wilnem 
wielkie manewra wojskowe. Okręg wojsko
wy wileński stoczy batalię z okręgiem war
szawskim. Manewra potrwają dwa tygodnie, a 
sam car będzie na nich obecny. Obecnie 
robią już przygotowania na przyjęcie cara, 
dla którego kwatera będzie urządzoną w 
Wysokiem Litewskiem, w powiecie brzeskim, 
w pałacu książąt Sapiehów.

D. 11 b. m. zm arł w Brukselii poseł 
rossyjski hr. Błudow.

Petersburski K ra j donosi, że w sobo
tę, to jest dnia 10-go b. m., w połączonych 
departam entach rady państwa, m iał być 
roztrząsany projekt uregulowania kwestyi 
czynszowej. Oprócz generał-gubernatorów 
Kochanowa i D rentelna, do narad w cha
rakterze rzeczoznawców powołani zosta li: 
hr. Uwarow, hr. Adam P later marszałek 
gubernialny wileński, Pawłów marszałek 
gubernialny miński i szambelan Chrapowi- 
cki marszałek gubernialny wileński.

=  N a jja śn ie jsz y  P a n  raczył najmi- 
łościwiej udzielić z prywatnej swej szkatuły 
gminie Uherce niezabitowskie, w powiecie gró
deckim, na odbudowanie zniszczonych pożarem 
budynków plebańskich. zapomogi w kwocie 
200 zł.

Z Koła polskiego.
Na posiedzeniu Koła poselskiego pol

skiego dnia 12 b. ta. ukończono szczegóło
wo obrady nad paragrafami projektu usta
wy o pospolitem ruszeniu. Po dłuższej dys- 
kusyi nad ostatnim ustępem §. 2, brzmią
cym; „Obowiązani stawać do pospolitego 
ruszenia, którzy jednakże są niezbędnie po
trzebni do sprawowania obowiązków służby 
publicznej lub interesu publicznego, mogą 
być uwolnieni od służby w pospolitem ru
szeniu* uchwalono na wniosek p. Chrza
nowskiego głosować za poprawką, aby w 
miejsce słow „mogą być uwolnieni“ (kón- 
nen enthoi s« werden), położyć „powinni być 
uw oln ień  (sotten enthoben werden)“. Ten u- 
stęp §• ^ wprowadzony przez komisyę Iz 
bową do projektu ustawy, ta]j brzmiał po
czątkowo, a później dopiero słowo sollen 
zmieniono na kOnncn.

po dość długich rozprawach, uchwalo
no bez zmiany wszystkie dalsze paragrafy

— Mianowania w e. k. arm ii.
Major gal. bataliouu obrony krajowej nr. 60 
(Nowy Sącz) Jan Biichler, na własną prośbę 
przeniesiony w stan spoczynku.

Kapitan I klasy, oficer ewidencyi i za- 
wiadowstwa w galic. batalionie obrony krajowej 
nr. 65 (Stryj) Alfred hr. Poniński, przy spo
sobności przeniesienia ua własną prośbę w stan 
spoozynku, otrzymał charakter majora ad ho- 
nores z uwolnieniem od taksy.

Dla kapitana I klasy w galic. batalionie 
obrony krajowej nr. 58 (Jarosław) Juliusza 
Pobiala, zastrzeżono stopień majora w służbie 
lokalnej.

— Dr. Bogusi* w L oD gcłu inps,
znany w szerokich kołach towarzyskich nasiego 
miasta obywatel i wielce zasłużony le
karz miejski, obchodzić będzie dnia 30 
czerwca bieżącego roku pięćdziesiątą rocznicę 
swej promoeyi na doktora medycyny w uniwer
sytecie praskim. Publiczność przy tej sposobno
ści przypomni sobie niezawodnie ciche zasługi
czcigodnego jubilata, który od kilku dziesiątek 
lat jako lekarz miejski, ordynaryusz szpitala 
Sióstr Miłosierdzia i t. d., przeważnie niósł 
pomoc najuboższej ludności i mimo ośmiu krzy
żyków po dziś dzień z młodzieńczą gorliwością 
spełnia ciężkie obowiązki swojego zawodu.

— Dr. M lkulicz, profesor uniwersy
tetu krakowskiego, bierze udział w kongresie
chirurgów, który zebrał się właśnie w Ber
linie.

— S p ro s to w an ie . W artykule wczo
rajszym Ze świata zaszła pomyłka drukarska, 
która wymaga sprostowania. Pp. Ziembiccy zgo
towali swym gościom królewską ucztę artysty
czną, a nie „zjednali", jak wydrukowano.

— W y b ó r u zu p e łn ia ją c y  jednego 
członka Rady powiatowej w Stanisławowie, 
z miasta Stanisławowa, rozpisany został na 
dzień 12 maja bieżącego roku. Wybór ten 
odbędzie się w mieście powiatowem stosownie 
do przepisu §§. 36 i 37 ord. wyb. gmin.

— Z „Sokoła44. Pani Sembrieh-Kochań-
ska złożyła na rzecz funduszu budowy gmachu 
towarzystwa gimnastycznego „Sokół" kwotę 200 
zł., za którą wydział towarzystwa składa wielce

szanownej dawczyni najserdeczniejsze P° f  v 3t.
wanie. —jDo powyższych słów pouzi? Z *utl
żemy dodać, iż znakomita artystka ^
ostatniego miesiąca ofiarowała okoł° A..—-je i 
na cele dobroczynne we Lwowie,
Warszawie.

Na rzecz bursy Towarzy0tffa ^
1 _______1 ___ - T  ___ _____? - 1 ^mocy naukowej we Lwowie, do koóca 

r. b. złożyli dalej: Stowarzyszenie urzL;„zne'

"ył.

. ®hc

r. d. zrozyu aaiej: stowarzyszenie ‘ ;czne' 
we Lwowie 50 złr., Zarząd kółka Pc<la‘l J 0 P 
go w Komarnie 11 złr. 60 ct., prócZ 
dr. Ludwik Bobownik adwokat krajowi ,  Z» 
wie nadesłał 65 dzieł dla biblioteki „
wszystkie te datki Zarząd bursy s k ła ^  jfo ).f0 
nym ofiarodawcom stokrotne Bóg zap*8 A»' 
członków Towarzystwa zapisali się pP-' A-̂ 0 W/ 
toni Grrott dyrektor Wydziału krajo^6?Jjji99̂  ^  
Alexandrowicz i J. Arbaszewski oby wate. # 0̂  '
Lwowa, M. Fechter budowniczy wfl ,
Józef Zaborski kierownik szkoły W k0iv
Bazyli Seniów nauczyciel z Chłup, ^  zerC*'
ferencyjne nauczycieli Indowych okolnT ',#$i
Nowych członków wpisuje i wsiystk® ^  
rzecz bursy, nawet i najmniejsze ®,yj 
książkach, wiktuałach lub rzeczach, P
Dyrekcya Towarzystwa pomocy naU ' 0

-  - - - 1

s
kt
pl

%
k,

pośrednictwem zastępcy prezesa AntoU^j^ # |  nt.
czkiewicza dyrektora żeńskiego sem. 88 ^
Lwowie ul. Skarbkowska 1. 39, %
pp. Dreilera i synów, plac Kapitulny 'McS0' 

-  P o r t r e ty  B o h d an a  V '
Wszystkie polskie pisma iłlustrowane^ ,0 po 
szczają obecnie portrety zmarłego Iiatfyeti}P' 1 
ety, Bohdana Zaleskiego. Najpierw , .„mc# 1

hi

Echo Muzyczne, Teatralne i ^ r\
•afiipodając rysy Bohdana według fotogr; 

rego; za niem K łosy  dały jako 
zwyczajny wielki portret poety o 
latego, przedstawiający Zaleskiego wcZU„ 
nieco wiaku; w Biesiadzie zamieSZ t|9

pik

ot'

tret przedzgonny ołówka Andriollog0 '^ a  ^ g, ^

u .

N
Mut

s
I1*'

Tygodnik: Zilustrowany zamieszcza " z<J 
zerunki Bohdana: jeden w pełni J0 vS 
wia, drugi na łożu śmierci. Ten *̂  
również ołówka Andriollego. Dod»® » i a
że tak Kłosy jak Tygodnik B luS 1 1
mieściły widok domku, w który® j ejp* 0. 
skonał poeta w Yilleprtus pod f  gr<l/i W

■0.idoki te w obu pismach brane s*} - ^  
ny. K łosy  podały go według U 8 ^ t ' °  jo 
Tygodnik zaś według r y s u n k u ^ # ,  ^  
W życiorysie, zamieszczonym w . a°

et

szono po raz pierwszy bardzo ciek9 Hi
autobiograficzną o latach dziecin01'Yijj

— I-sza  L is ta  sfiładek  ^  I
ś. p . H c y d e n re lc h a  (K ruk*-! jlafc® ^
kat i 30 franków) zł. 21, Zdzisi3 pg,# go- I ; lg
50, Helena hr. Mier 50, Zy 
15, Wanda Jaworska 10, dr. gei® 0-1
recki 15, dr. Stanisław Krzyżan0 ](k
Józef Pająk 10, Jerzy Klein 15. L i ^ n , 
brich Kochańska 139, Leon ks. x  w po
Leonowa ks. Sapieżyna ŹO, Franę' 0 , Jf
Jgnacy Russman 105, dr. WL m  ' 
Wolski 10, Izabella hr. Dzieću0Zi  <j,  — ,  ----------------------------     _  fi1 ’

Józef Malinowski 20, H I* -WloK
Horowitz 50, Julian Szemelows«J ^  p OtV o pc.
dzimierz hr. Russocki 50. X- Po .̂n- -  ord 1 m permierz Niezabitowski 10, Edw® . jfj «

B r K T ..l i i ia 7, f i l 01® ki

%

Józef hr. Potocki 5, Juliusz ^  ^yck1, 
dlewski 5, Stanisław hr. Dzie^ufg(}fZej uj 
ryk Rodakowski 10, L udw ik jyf9̂  P

s
Kazimierz Winnicki 5, N. N.
plicz 5, Emil hr. Potocki lOi m  
zabitowski 5, Seweryn Dziok® • jOi gf >> t 
łowski 5, Kazim. hr Droboj*# J gyg# j

s

Łoziński 5 Roman Tchorzn®^ (0, ^   ̂ l 'ty,
zwadowski 5, Emil TorosieW®2 tter ^  J«r̂  L ^
Bzowski 5, dr. Ferdynand 5,
Woyczyński 5, Bolesław %o2: a(1 s ^
hr. Borkowski 10, Włodzi®‘°"
Stanisław Sozański 5, JaD. ^  Ja g ^ eń0
Dyonizy Zawadzki 5, Stani01” er o, 0®, >j 
Stanisław Bielsk’- 5 ,Karol ^  ingie 
Augustynowicz 5, Tadeusz { hrv 
5, Henryk Kieszkowski 5, '  pi®'
10, Kabat 5, Antoni W^°uUicki 
Kęplicz 5, Konstanty br. jj. U b{- a 
Micdwski 2, Munter 5, N- piD-,(
truslci 10, Sadowski 4, M-1 ^ ^
4, Kazim. hr. Borkowski 1 ’gdi fi
wenherz 50, Sokal & Lii® wafA 2. r[„a5
25, E. Zabłudowski 25, p. ^5, pjep0̂
10, Wiktor Osiadacz gjiU011 Jak^
Grzybowski 25, E dw ard jO, ,a -j
Mieses 5, dr. Filip

aPó;

b6'\ X

%
H i-

V *ih.

{fi,

5, Wanda Bielska 5. E*2 P»r"‘7 god*A
• -  S ta n  r > * 3 S n

■o® Ki
Prognoza na dobę 1̂,

ec.‘«e

w południe 15 b. i teUiP .
cyi c. k. szkoły politeo r̂edDIe{ziaJieDI,̂  
o niepewnym kierunku 0i'’v,a

f  lii
,‘ycs

i ł
• f i r; , r s  i w ,  7*

wietrze miernie wi

Urban, czeladnik  s A *
S ą ’

dnia, gdzie pozo0*8
utraciwszy tu robotę, P y uli 3 e<[ JS,
mieszkaniu pod 1- j, zawoz®0u woła® , Sf.

“  f “ k“: ' i ' *  M 1ków spostrzeżony^ ni0 ma tu
izczęśliwym, ktz2 piekował3 . Ŝ 0dst9^ aj P0}' 
[ów do żyć®. Lnależno^ 1 tfo*0* #ej J

X
kow uo tirzynai«'iU'' w 1"
do miejsca jog u l i C * ^ 'ka na

łudniu s p ło s z y ł^  ^  ffliafltu,
ckiewioza, a



ety ogrodzenia pałacu hr. Gołuchowskiego, 
jjjtkiem czego wóz się przewrócił, przyczem 
j^tica Grzegorz Andrejko doznał znacznego 
^kodąenia na ciele. I koń także się pokale- 

Uszkodzonego woźnicę 'odwieziono do miej- 
jego śyłużby. 

h =  Ogień kom inowy powstał wczoraj 
!? Południu pod 1. 7 przy ulicy Za Zbrojownią, 

spostrzeżony wcześnie, został wnet przez 
ogniową ugaszony. 

l — Kradzież w urzędzie podatko- 
Unia 11 b. m., z rana zastano drzwi 

godowe żelazne do lokalu urzędu podatko
wo w Horodence otwarte, a drzwi drewniane, 
y^adzące d0 lokalu kasowego, wyłaniane.

lokalu tym była główna kasa ogniotrwała 
, laruszonaj skarb państwa więc nie poniósł 
^ el szkody; natomiast skrzynię kasową dę- 
|j która służyła za kasę podręczną, znale-
> “ rozbitą w ogrodzie, również jak skrzynię, 
1 . rei przechowywane były depozyta sądowe. 
Htnerffszej skradziono 1.136 zł., własność pry-
> i  ̂ Poborcy, z drugiej zaś depozyta karne

^°eie 80 zł. Śledztwo jest w toku.
^ Pożar w tych dniach zniszczył dach 
V  ̂ Mynku wodociągowym stacyi kolejowej 
W,Otynie. Przyezyną pożaru było wadliwe 
Hap6n’6 komina. Szybka pomoc umożliwiła 
^  '.^Wanie pożaru. Szkoda zabezpieczona 
^b .81 °koło 500 zł. —■ W Jaworowie dnia 

około północy z niewiadomej dotąd 
^4^ %  zajął się narożnik stajni Marka Gutt- 
P W *  której umieszczone były konie jednego 

8 pułku ułanów. Przy dość silnym 
cały dach budynku w okamgnieniu 

%  W płomieniach, poczem zapalił się także 
S  5 B44°y za koszary żołnierzy wspomnio- 

Ut°nu ułanów. Spieszny i energiczny 
Mdi,., zapobiegł dalszemu szerzeniu się ognia. 
H  2’ tylko dachy na wymienionych budyn- 

i ̂  y skarbu wojskowego są nieznaczne, 
t W* ^yły od ognia zabezpieczone. — 

^  °czkach, pow. dolińskiego, zgorzał tar- 
4 dworski. Szkoda ocenioną została

4\ l ,  9  zł. i jest zabezpieczona. Przyczyną 
° nieostrożność, a winnego pociągnięto

ki
łledzialności.
Z apisk i p o lic y jn e . S k r a d z i o n o  

2  ̂ Płótnem obciągnięty, z 3 kluczami od
S V  ^w*cirera i młotkiem, wartości 10 zł., 

Ŵ zon% szynkę, wartości 5 zł. — 
i \  złoty brylok od zegarka, kształtu 

o ̂ r t ° ści 10 zł.; zastawniczą kartkę 
• y- padańskiego na srebrny zegarek i trzy 

WvL8c'011kii za 3 zł. zastawione, z termi- 
1.1 IJi'na 15 marca b. r. — Znaleziono 

kartki, a to ; banku hipotecznego 
k Za dnda ® lutego b. r., na złoty pier- 
yjtea zł  zastawiony i banku kredytowego 

.dnia 2 b. m. na 6 nitek pereł, 
czarty, gramów, za 37 zł. zastawionych, 
z , °Wano granatowe futro kobiece, z 

punków, które miał sprawca skraść
1 ł° Biłohorszczy.

w ostatnich dniach: w Ra- 
V  z‘etti •na Bitwie, Zygmunt Komar, oby- 
W u M u *  * wsPÓłpraeownik wielu pism 
i pa °l’ doktor filozofii uniwersytetu oks- 

d 0sP°ndent londyńskiego Academy 
W l*i des deux mondes; w Onu-
j>. ibumeńskiego, poważany po-
wh(4t®Za>B? 7Watel Tomasz Narkiewicz Jodko,%  Zl%
V *  gim azlacllty wspomnionego powiatu

’ m mi-ńcilrinrfrt ttt ^G „a!
fft Ẑ,

Qnzyum mińskiego, w 76 roku

V'^J n ^ h żęta  domu heskiego mają
się jakiegokolwiek rzemiosła, 

ł  Sj Battenberski, brat ks. bułgarskiego
tysjfA s*tuki zeoerskisj i wtajemniczył 
^sPólt. V n 8W°^  małżonkę. Sztukę swoją wy
darł! z i— '£S- Ludwik gdyż wydrukował teu cVs., ksiełnu , . ’ J L  - V  . .'^io'dcbiid^ną dzieło swojej siostry, hr. 
'5H ,er8 p. t.: „Moja podróż po Buł-fOr) .r̂ Ce t " *" rdziay ‘. w rozesłała autorka tylko człon- 

^  1 małemu gronu przyjaciół. 
d ej, f d  P rez y d en ta  rzeczypospolitej 

ni°s &rŚTy’ przeszło stuletni sta- 
j 31 i etmwno w Ameryce. Był to wiel-
tJS f  Pna2c7 0tnik, a od roku 1832, mie- 

zitQą ad  amerykańskich, żywiąc się 
^ i8rzyną, którą sam zabijał. Do 

°j«j ^  i tyt 81 ̂  tylkn dla zaopatrzenia się w 
ił- °n‘ Zdziwaczał tak po śmierci
( N k A a t
tlhlleH N o i i ee8arza ja p o ń sk ieg o , książę 
0, %  ‘feg,, ’ jest obecnie gościem księcia

zi2 aj0tńow Turynie’ z zawarł
w 3e». d ,  w rr,’. ,w czasie podróży tegoż na-

!Czy lat p°; Ksi:iżę Japoński, według
? ^  * odznacza się sym-

' si l0Wn°®ci!ł i wytwornemi ma-
itat?11’ skłâ l -1*0 euroPeJsLu, a podróżuje

W  si? 1 sześciu oficerówiJbc >Słv. Jrskieh.
Ctta llioluMó a i*tystka francuska pani

<L>. w krótce dziennikarza p. A l-
1̂ \  k  a

do^ i!d sta’» i ^ P ra  ^fiabrier a  p. t. G w e n -
S ,  t a i *  »  Och d i  w B,u-1,,7 ’łip,. Ceni 0<3zenia.
k J *  /d® w t P^zesy łk a . Do Petersburga 

V  (6.66o tych dniach z Barnaulu 222

^  } Złota 1 280 Padów
MH a S j '^ H !^ y^ y mciw ypad k iem  w kro.

^dtowanego^do Znaneg° w Belgii 
Parlamentu ' Van

/  >lii

der Smissena. Starał się on skutkiem złego 
pożycia domowego o rozwód z żoną, lecz sprzy
krzywszy sobie w końcu ciągłe szykany, strze
lił do niej sześć razy z rewolweru i zranił ją 
ciężko. Van der Smissen został przyareszto- 
wany. — Według późniejszych doniesień, Yan 
der Smissen wykonał zamach na życie żony 
w czasie, kiedy ona leżała w łóżku. Strzelał 
z tak małej odległości, że od wystrzałów zajęła 
się na nieszczęśliwej koszula. Pani Yan der 
Smissen była dawniej śpiewaczką opery.

— U suw isko ziem ne. W Żytomierzu 
ponownie oderwała się część góry nad rzeką 
Kamionką i stoczyła się z wysokości 20 sążni 
do rzeki. Znajdujący się na stoku tej góry dom, 
legł w gruzach, pod któremi śmierć znalazł 
mieszkaniec, rzemieślnik izraelita.

—  Gwałtownem trzęsieniem  ziemi 
nawiedzone został* w nocy na 13 b. m. miasto 
Wielki Warazdyn. Trzęsienie, które poprzedził 
głuchy łoskot podziemny, postępowało falą 
w kierunku południowo-wschodnim i trwało 
sekundę. W wielu miejscach sprzęty przesunięte 
zostały z miejsca, a ludziom trudno było utrzy
mać się na nogach.

—  Śniegi w Alpach tyrolskich spadły 
znowu w ostatnich dniach, a przymrozki zrzą
dziły szkodę w sadach, gdyż drzewa owocowe 
okryły się już kwiatem w dolinach alpejskich.

— Tragedya na okręcie. Z Tryestu 
donosi depesza dnia 11 h. m.: Parowiec włoski 
Oxford, płynąc z większym ładunkiem soli 
z kopalń Trapani, do Messyny, wpadł pod Punta 
della Campanella na skały. W skutek gwałto
wnego uderzenia, wiele osób spadło z pokładu 
w morze, a dwóch majtków utonęło. Pomiędzy 
osadą powstał popłoch nieopisany. Kapitan okrętu, 
nie mogąc odszukać swojej żony, którą poślubił 
dopiero .przed dwoma miesiącami, zastrzelił się 
z rewolweru. Okręt doznał znacznego uszko
dzenia.

— Cholera u zwierząt domowych
pokazała się w wielu okolicach Włoch. Pod 
Ouneo wybuchła ta zaraza najprzód pomiędzy 
kotami, których mnóstwo wyginęło, równie jak 
w okolicy Castelletto Stura. W Caraglio epide
mia nawiedziła ród kurzy i kaczy. Komisya 
naukowa bada przyczyny powstania zarazy.

— Sposób pozbycia się w ierzycieli.
Do Lespes’a francuskiego dziennikarza, znanego 
powszechnie pod pseudonimem „TimotbeeTrimm11 
wszedł pewnego razu uparty wierzyciel, zapo
wiadając mu, że nie wyjdzie, dopóki nie bę
dzie zapłaconym. Na nie się nie przydały 
wszelkie przedstawienia, wierzyciel zasiadł na 
krześle i Lespes ujrzał z przerażeniem, jak 
wydobywszy z kieszeni ehleb z serem, zaczął 
zajadać, jak gdyby się chciał pokrzepić na 
długie czekanie. Kilka godzin upłynęło, Le
spes skończył artykuł, który pisał, a wierzyciel 
nie okazywał zamiaru wyjścia i zerkając na 
sofę znajdującą się w pokoju, zdawał się na
myślać, czy wygodne będzie miał z niej łóżko. 
Nagle Lespes zerwał się z miejsca i kawałkami 
gazet zaczął zatykaó wszystkie szpary w oknach 
i drzwiach, aby zatamować przystęp powietrza; 
następnie przygotował węgle kamienne na ko
minie i zasunąwszy rurę od niego, zabrał się 
do podłożenia ognia. Przed potarciem zapałki 
jednak, przykleił na ścianie następujący napis: 
„Umarliśmy z własnej woli“. „Co pan robisz?u 
krzyknął wierzyciel. — „Życie by mi obmierzło 
w pańskiem towarzystwie" — odpowiedział spo
kojnie Trimm — „to też spełnimy razem sa
mobójstwo". Zbytecznem byłoby dodawać, że 
wierzyciel umknął.

P olscy  księża w  Ameryce. W ia
domości kościelne podają spis pracujących w 
roku 1886 w Stanach Zjednoczonych księży pol
skich. Według owego regestru 91 księży pol
skich pracuje w przeszło 108 kościołach i ka
plicach lub stacyach polskich w północnej Ame
ryce. Jest atoli wiele jeszcze stacyj czyli osad 
polskich bez księży polskich. Nie masz większe
go miasta, gdzieby Polacy nie pracowali, a 
księży polskich tam mało. Księży zakonnych
lub należących do Zgromadzeń jest 20 ; z tych 
z zakonu sw. Franciszka 7, z zakonu św. Be
nedykta 2, z Towarzystwa Jezusowego 6, ze 
Zgromadzenia Zmartwychwstania Pańskiego 5, 
z kongregacyi francuskiej św. Krzyża 1.

— N ieu s ta ją ca  w y staw a zjednoczo
nego towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy placu św. Ducha 1. 10 , otwartą iest 
codziennie (wyjąwszy poniedziałków) od godziny 
11 rano do 4 po południu. Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 et., w dni powszednie 
30 centów. Dla członków wstęp wolny.

J  T a rg  zbożow y.*); Dnia 15 kwietnia 
1886 r.

Lw ów , Pszenica 8.— do 9 '—, żyto 5’60 
do 6‘15, jęczmień 5*75 do 7 '—, owies 6’60 do 
7'— , groch 6‘— do 10'—, wyka 7*— do 8‘—, 
rzepak 10 35 do — , hreczka — do — , 
koniczyna czerwona 40 '— do 52’—, koniczyna 
biała 38 '— do 43'—, koniczyna szwedzka 40'— 
do 45 '— .

T a rn o p o l, Pszenica 8'25 do 8'75, żyto 
5*50 do 6 '—, jęczmień browarny 5'30 do 6 45, 
owies 6'30 do 6 50, groch 6’— do 9'50, wyka

6' — do 7 '—, rzepak —*■— do — , hreczka — — 
do]—.— , koniczyna czerwona 40’— do 51’—, ko
niczyna biała 40'—■ do 45"—, koniczyna szwedz
ka — do —■■—.

Podw ołoczyska, Pszenica 8-— do 8*65, 
żyto 5’— do 5-85, jęczmień 5'25 do 6'50, 
owies 6 '— do 7 — , groch 6 '— do l i -—, 
wyka — 3o , rzepak— •— do—'—, 
Inianka -—' do • , koniczyna czerwona 40’— 
do 48'—, koniczyna biała 35'— do 45-—, ko
niczyna szwedzka .— do — ■—t

Ja ro sła w , pszenica 8-— do 9 30, żyto 
6-— do 6 85, jęczmień 6’— do 7 '— owies 
6'50 do — i groch 6 '— do 10-50, wyka T -  
do 7'25, rzepak do ••— i Inianka —*—- 
do — •—, koniczyna czerwona 45-— do 51 '—, 
koniczyna biała 40' do 48-—, koniczyna 
szwedzka — — do ' •

C zerniow ce, pszenica8 - do 9-— żyto 
5-60 do 6 20, jęczmień 5'30 do 6 50, owies 
5-30 do 5'75, groch 5'75 do 9-50, wyka 
d o —•—, rzepak 10' do 10'05, Inianka— .— 
do — , koniczyna czerwona 40 — do 50'— , 
koniczyna biała —' 4o — ■— t koniczyna 
szwedzka — '— d° ' •

Wszystko za 190 kilo netto bez worka. 
Chmiel za 56 kilo loco Lwów, zł. 5 '— 

do 1 0 ‘— bez odbiorcy.
Okowita za 10-000 litr. prct. loco Lwów 

zł. 24-— do 24'50-
Usposobienie spokojne.

*) Przedruk wzbroniony.

Z Tarnowa donoszą, iż przy w y b o 
r z e  uzupełniającym na p o s ł a  d o  R a d y  
p a ń s t w a  z o k r ę g u  w i e j s k i e g o  T a r -  
n ó w - D ą b r o w a - P i l z n o > oddano ogółem 
463 głosów, Z tych padło na ks. dr. K o -  
p y c i ń s k i e g o  309, na ks. Leśniaka 93, na 
ks. Rogoyskiego 46 głosów.

Na przedwczorajszem z g r o m a d z e 
n i u  p r z e d w y b o r c z e m  w K r a k o w i e ,  
na którem kandydaci do mandatu poselskie
go mieli składać wyznanie wiary politycznej, 
a wyborcy dokonać próbnego głosowania, 
po odczytaniu listu dr. W arschauera, w któ
rym tenże zgłosił swoją kandydaturę i prze
mówieniu pp. dr. Maehalskiego i dr. Zy
gmunta Cieszkowskiego, przystąpiono do gło
sowania. Na 379 głosujących, dr. Maksymi
lian M ac h a l s  ki  otrzymał 130 głosów, Zy
gmunt C i e s z k o w s k i  114 , Tadeusz R o -  
m a n  o w i c z 73, dr. W a r s c h a u e r  40, wre
szcie Ksawery K o n o p k a  22 gł.

Zaraz po obliczeniu głosów, odbył ko
m itet posiedzenie, postanowił utrzymać za
leconą wyborcom k a n d y d a t u r ę  dr.  Ma -  
c h a l s k i e g o  i wezwać do solidarności w 
głosowaniu.

Do Polit. Corr. donoszą drogą telegra
ficzną, iż w miesiącu marcu p r z y b y ł o  do 
G a l i c y i  w y d a l o n y c h  z P r u s  40 ta
kich familij, liczących 117 głów, które po
siadają poddaństwo rossyjskie i 18 austro- 
polskich rodzin. O g ó l n a  l i c z b a  Polakow 
przybyłych z Prus do Galicyi od jesieni r. 
1885 do końca marca b. r. wynosi 47^ ro 
dzin z 1412 osobam i, posiadających pod
daństwo rossyjskie i 163 austro-polskich ro
dzin. Z małemi wyjątkami wszyscy wydale
ni znaleźli w Galicyi zajęcie.

Budapester Corr. potwierdza wiado
mość, iż N a j j .  P a ń s t w o i N a j d. C e- 
s a r z e w i c z o w s t w  o wraz z całem dwo
rem przybędą dnia 28 b. m. na kilka ty
godniowy pobyt do Budapesztu.

N a j j .  P a n  p r z y j m o w a ł  przed
wczoraj na osobnem dłuższem posłuchaniu 
Prezesa gabinetu hr. T a a f f e .

Wczoraj, o godzinie 6 wieczorem od
był się u N a j j .  P a n a  w komnataeh ale
ksandryjskich obiad w którym wzięli prze
ważnie udział dygnitarze wojskowi-

Depesza donosi, iż podczas wczoraj
szej w i e l k i e j  p a r a d y  w o j s k o w e j
na polach Sćhmelz pod Wiedniem Monar
cha raczył wyrazić kilkakrotnie komendan
tom swoje Najw. zadowolenie. Tak w„ cz,aT 
sie przyjazdu, jak i odjazdu Jego Ces. Mości 
licznie zgromadzone tłumy wydawały ra- 
dośne okrzyki

N a j j .  P a n  w y j e ż d ż a  d z i s i a j  
wraz z Najd. Arcyksięciem Ferdynandem, 
W. księciem Toskany na trzydniowe polo
wanie do Neuburg.

Telegrafują z P o 1 i : Najd. A r e y-
k s i ą ż ę  S t e f a n  w r a z  z N a j d .  s w o j ą
M a ł ż  o n k  ą przybył tu d. 14 b. m. z rana 
i został powitany uroczyście. W gmachu 
sztabu odbyły się przedstawienia osób i 
przyjmowanie władz, poczem Dostojni P ań
stwo udali się do pałacu, przed którym 
znajdowała się wspaniała brama tryum fal
na. Młodzież utworzyła szpaler. Wieczorem 
miasto było illuminowane, a przed mieszka
nie Najd. Arcyksięstwa przybył korowod z 
pochodniami.

Do W iednia przybyła przedwczoraj w 
ścisłem incognito k s i ę ż n a  M a t y l d a  S a 

s k a ,  bratanica króla Saskiego i tegoż dnia 
jeszcze wyjechała do Drezna.

Książę A l e k s a n d e r  H e s s k i ,  ojciec 
księcia Aleksandra Bułgarskiego, przybył 
wczoraj przedpołudniem do Wiednia.

Pan M inister wyznań i oświaty dr. 
G a u t s c h  w y j e c h a ł  przedwczoraj d o  
L i n  c u dla odbycia tamże inspekcyi semi- 
naryów nauczycielskich, oraz szkół śre
dnich.

W s t a n i e  z d r o w i a  szefa admi- 
ralicyi barona S t e r n e e k a  nie zaszła w 
ciągu dnia przedwczorajszego żadna wyra
źniejsza zmiana. Najj. Państwo, Najd. Ce- 
sarzewiczowstwo i wszyscy przebywający w 
Wiedniu Członkowie Najw. Domu dowiady
wali się kilkakrotnie o stan  zdrowia wice
admirała.

Do Pol. Corr. donoszą z Konstanty
nopola, iż a u s t r o - w ę g i e r s k i  a m b a 
s a d o r ,  baron C a 1 i c e, po ciężkiej choro
bie przyszedł już zupełnie do sił i zdrowia 
i objął ster urzędowania Wiadomość, jako
by baron Calice widział się zniewolonym z 
powodu nadwątlonego zdrowia prosić o sze
ściomiesięczny urlop, jest zupełnie bezza
sadną. __________

I z b a  d e p u t o w a n y c h  po uchwale
niu budżetu na rok 1886 w trzeciem czy
taniu, przystąpiła wczoraj do ogólnej dy- 
skusyi nad p r z e d ł o ż e n i e m  o p o s p o -  
l i t e m  r u s z e n i u .

Pierwszy mówca dep. K n o t z  starał 
się wykazać, iż przedłożony projekt zawie
ra  zmianę ustawy o obronie krajowej przez 
to, iż tworzy wielkie rezerwy zapasowe. Na
stępnie krytykował poszczególne przepisy, 
twierdząc, iż są więcej uciążliwe, niż n ie
miecka ustawa o pospolitem ruszen iu ; 
wreszcie, że Czesi i Polacy będą głosować 
ślepo za projektem, bo się spodziewają, iż 
przez to będą mieć czeską — a względnie 
polską gwardyę narodową. Zdaniem mówcy, 
pospolite ruszenie nie straci nigdy z oczów 
celów narodowych, a ewentualnie może nie
nawiść rasową doprowadzić do wojny do
mowej.

Dalszy przebieg rozpraw streszcza dzi
siejsza depesza.

Według Presse, w kołach parlam en
tarnych spodziewają się, że najpóźniej w 
s o b o t ę  p o w i e d z i e  s i ę  z a ł a t w i ć  spra
wę pospolitego ruszenia.

Do Politile telegrafują z W i e d n i a :  
Prezes gabinetu hr. T a a f f e  oświadczył de
putowanym prawicy w formie stanowczej, 
iż R a d a  p a ń s t w a  z b i e r z e  się pono
wnie w maju i będzie obradowała do l ig o
czerwca.

Na wczorajszem posiedzeniu I z b y  
d e p u t o w a n y c h  S e j m u  w ę g i e r s k i e 
go, dep. Istoczy uzasadnił swój wniosek o 
podatku giełdowym. — Po nim przemawiał 
m inister skarbu i oświadczył, że podatek 
giełdowy nie ma nic wspólnego z antisem i- 
tyzmera. Wniosek nie jest niczem innem, 
jak  tylko przetłómaezeniem niektórych u- 
stępów ustawy niemieckiej z opuszczeniem 
najważniejszych części, odnoszących się do 
u ła tw ień ; przez co ustawa byłaby prakty
cznie niewykonalną.

O ustawie niemieckiej można już te
raz powiedzieć, że wynik skarbowy nie od
powiada wcale oczekiwaniom, a skutków 
ekonomicznych nie można zupełnie ocenić. 
Zresztą sprawa ta wymaga ze wszech stron 
jak najgłębszego zbadania i dlatego żąda 
minister, aby wniosek przekazać komisyi 
skarbowej i ekonomicznej.

Izba przyjęła znaczną większością gło
sów wniosek ministra.

Jak wiadomo z wczorajszej depeszy 
pruska Izba panów przyjęła całe ko ści el -  
n o - p o l i t y c z n e  p r z e d ł o ż e n i e  z po 
prawkami biskupa Koppa. Dzienniki berliń 
skie uważają jako rzecz pew ną, że jeszcze 
przed feryami wielkanocnemi rząd wniesn 
przedłożenie do Izby deputowanych, które 
bezzw łocznie załatwi je w pierwszem czy
taniu i wybierze odnośną kom isję.

Izba grecka uchwaliła w drugiem 
czytaniu wszystkie przedłożenia rządowe. 
Tim es, omawiając k w e s t y ę  g r e c k ą ,  
uważa obecną c h w ilę  za stosowną do prze
słania Grecyi ultimatum  , aby w przeciągu 
dwóch tygodni dokonała rozzbrojenia, 
w przeciwnym bowiem razie pozostawią 
M o ca r stw a  Turcyi zupełną swobodę, w ja 
ki sposob będzie się chciała rozprawić
z groźbami greckiemi.

Według doniesień z P a r y ż a ,  ostat
nia interpelacya prawicy a bardziej jeszcze 
żądanie wotum nagany dla rządu, z powodu 
nieszczęsnego wypadku w Chateauvillain, 
obudziło znowu w obozie skrajnym prądy



anti kościelne. Odzywają się znowu głosy, 
domagające się rozdziału kościoła od pań
stwa. Znaleźli się zaraz i tacy, którzy 
wypadek znany w Lacombe pod , Chateau- 
villain generalizują i chcą w id z ie ć  wszędzie 
wichrzenia katolików przeciw władzom pań
stwowym, a to dla tego tylko, że w miej
scowości wspomnianej ludność opierała się 
rozkazom prefekta zamknięcia kaplicy fa
brycznej.

Do Polit. Corresp. donoszą, że w ko
łach parlam entarnych utrzymuje się po
głoska o pewnej modyfikacyi w łonie ga
binetu, która ma być przedsięwzięta w tym 
celu, żeby prezes ministrów nie był zmu
szony przy każdej prawie dyskusyi parla
mentarnej, wdawać się osobiście w rozpra
wy szczegółowe.

Wojskowy organ Avenir M ilitaire  po
daje od pewnego czasu niemal w każdym 
numerze surową krytykę czynności m inistra 
wojny, generała Boulanger. Zarzuca mu 
brak wytrwałości i ciągle nowe rozporzą
dzenia. Pisze między innem i: Generał Bou
langer chce być „wielkim'", a nie„dobrym “ 
ministrem wojny. Armia nie potrzebuje re
formatorów, ale dobrego m inistra wojny, 
dotychczasowe bowiem rozporządzenia wy
starczyłyby zupełnie, gdyby tylko było ko
mu zająć się niemi gorliwie.

Z K o n s t a n t y n o p o l a  donoszą do 
Polit. Corresp., że sułtan nadał prezesowi 
gabinetu francuskiego p. Freycinet wielką 
wstęgę orderu Osmanie, a ministrom wojny 
i marynarki francuskiej wielkie wstęgi or
deru Medżidżie.

Naczelne biuro prasowe w Stambule 
wzbroniło do Turcyi wstępu wszystkim 
dziennikom w Grecyi wychodzącym.

B r u k s e l s k i  burmistrz Buls zapo
wiedział, iż w przyszły poniedziałek prze
dłoży radzie miejskiej stolicy belgijskiej 
projekt utworzenia g i e ł d y  r o b o t n i c z e j  
w Brukselli

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
J a r o s ła w , 15 kwietnia ( Tel.

p ry w )  Od północy miasteczko S i e 
n i a w a  s t o i  w  p ł o m i e n i a c h .  Pali 
się około 20  domów.

W ied eń , 15 kwietnia. W dal
szym toku wczorajszej dyskusyi n a d  
p r o j e k t e m  u s t a w y  o p o s p o l i 
t e  m r u s z e n i u ,  dep. K n o t z  uczy
nił wniosek o przejście do porządku 
dziennego. Prezydent Izby przywołał 
mówcę do porządku a to z powodu 
obraźliwych wycieczek przeciw Kzą- 
dowi i niezawisłości sędziów.

Dep. hr. H o m p e s e h oświadcza, 
iż już od dawna dała się uczuwaó w  
Austryi konieczna potrzeba wytworze
nia instytucyi, jaka istnieje we w szyst
kich państwach europejskich i która- 
by pod względem militarnym zrów
nała Austryę w sposób odpowiedni ze

wszystkiemi innemi państwami Prze
dłożenie jest wprawdzie idealną usta
wą, wśród obecnych jednakże oko 
liczności jedynie możliwą. Mówca i 
jego przyjaciele polityczni, jako do
brzy obywatele austryaccy będą g ło 
sować za przedłożeniem.

W edług dep. S t u r  m a przedło
żenie nie zostało dostatecznie umoty- 
wowanem. Wszelkie nowe organiza- 
cye w Austryi bywały zawsze kosz
towne, a to samo będzie także z po- 
spolitem ruszeniem. Brak międzyna
rodowego porozumienia co do trakto
wania czynników pospolitego rusze
nia jest okolicznością, która zaważy 
ciężko na szali. Mówca oświadcza, iż 
on i jego przyjaciele polityczni sym 
patyzują z armią, albowiem ona jest w y
razem jednolitej m yśli państwowej. Dla 
mówcy i jego stronnictwa obojętnem 
jest kto przy uchwalania takiej ustawy 
zasiada na ław ie ministeryalnej, albo
wiem przy tej kwestyi należy mieć 
na oku jedynie i w yłącznie interes 
państwa. Mówca wraz z liczną grupą 
przyjaciół politycznych będzie g łoso
w ał za przejściem do dyskusyi szcze
gółowej. W interesie jednakże popra
wy ustawy apeluje do większości par
lamentarnej, aby zechciała uwzględnić 
tutaj życzenia mniejszości.

Deput. G i o v a n e 11 i oświadcza 
imieniem deputowanych tyrolskich 
prawicy, oraz południowych Tyrol
czyków, iż będą głosow ać za ustawą 
nie naruszając wszakże w niczem pra
wa Tyrolu do rozstrzygania w  dro
dze konstytucyjnej o obronie krajo
wej i pospolitem ruszeniu.

Na tern przerwano rozprawy.
Dep. Y o j n o y i c  interpelował w  

sprawie przedłożenia ustawy o pod
niesieniu m a r y n a r k i  h a n d l o w e j .

D z i s i a j  p r o w a d z i  I z b a  da
lej obrady nad projektem ustawy o 
pospolitem ruszeniu.

W ied eń , 15 kwietnia. ( Tel pr.) 
Star ',z j radca skarbow y w  krajowej 
Dyrekeyi skarbowej we Lwowie, Adolf 
G e i s t l e n e r ,  otrzymał tytuł i chara
kter radcy dworu.

Wiedeń, 15 kwietnia. (Tel. pr.)  
Gmina i obszar dworski B r a t k o w c e  
zostały wydzielone z okręgu sądu po
w iatowego w Tyśmienicy, i przyłą
czone do okręgu miejsko-delegowa- 
nego sądu powiatowego w  Stanisła
wowie.

Wiedeń, 15 kwietnia. (Tel. pr.)
R ozd  w oj en  ie  1 e w i c y  zamanifestu
je się jaskrawo podczas głosowania 
nad projektem ustawy o pospolitem
ruszeniu; n i e m i e c k o - a u s t r y a c k i  k l u b

głosow ać będzie za przedłożeniem, a 
klub niem iecki przeciw  przedłożeniu.

WtedeJ, 15 kwietnia. (Tel. p r .)  
Tutejszy m ag is tra t zaleca Reprezenta- 
cyi miejskiej przyjęcie p r o j e k t u  
b u d o w y  k o l e i  m i e j s k i e j ,  w y 
p r a c o w a n e g o  p r z e z  S i e m e n s a  
i H a l s k i e g o .

W iedeń , .15 kwietnia. (Tel. pryw ) 
W stanie choroby wiceadmirała baro
na S t e r n e c k a  nastąpiło stanowcze 
przesilenie; w s z e l k i e  n i e b e z p i e 
c z e ń s t w o  m i n ę ł o .

Wiedeń, 15 kwietnia. (T e l.p ryw )  
Doniesienia z Konstantynopola zaprze
czają wiadomości o zamierzonym  
z j e ź d z i e  c a r a  z s u ł t a n e m ,  a na
tomiast dzienniki petersburskie uwa
żają tę wiadomość za prawdziwą.

Wiedeń, 15 kwietnia. Rozpo
rządzeniem Ministerstwa oświaty, pod
niesioną została, począwszy od roku 
1886/87, t a k s a  i m a t r y k u l a c y j -  
n a  zwyczajnych słuchaczy uniwersy
tetu na 4 zł.

Berlin, 15 kwietnia. N a s t ę p 
c a  t r o n u  zapadł także na odrę,

Gandawa, (Gent) 15 kwietnia. 
(Tel. pryw .) Podczas świąt Wielka
nocnych ma się tutaj odbyć k o n 
g r e s  b e l g i j s k i c h  s o c y a l i -
S t Ó W-

Rzyin, 15 kw ietnia. (Tel. p ryw )  
D ekret r o  z w i ą  z u ją  c y  I z b ę  d e 
p u t o w a n y c h ,  zostanie dzisiaj o- 
głoszony.

Rzym, 15 kwietnia. Depretis 
odczytał w obu Izbach d e k r e t  k r ó 
l e w s k i ,  mocą którego zostanie od
roczoną sesya parlamentarna. Posie
dzenie natychmiast zamknięto.

Rzym, 15 kwietnia. (T e l p ryw )  
W B r i d i s i  zaszły wczoraj cztery 
wypadki s p o r a d y c z n e j  c h o l e r y .  
Nikt jednak nie umarł Przedtem już 
skonstatowano tam ogółem 64 w y
padków epidemii, przyezem 10 osób 
umarło. Sądzą, że epidemia została 
zawleczoną z Wenecyi.
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W iedeń, 15 kwietnia, 
szerńe dla zabezpieczenia
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Anker w Wiedniu, odbyło ,a ‘,-r
z rzędu walne zgromadzeHie' 
wykazuje 317.861 złr. z y s k j j  i 
dende, za zabezpieczenie a p / f)\C

A ten y , 15 kwietnia. P r z e d s t a - ]  działami zysku oznaczono
w i c i e l e  M o c a r s t w  w r ę c z y l i  
w czoraj r z ą d o w i  g r e c k i e m u  zna
ną z b i o r o w ą  n o t ę .

Według Agence Havas prezes g a 
binetu Delyanis ma odpowiedzieć w 
tym duchu, iż uczynienie zadość żą
daniom Grecyi wynikającym z tra
ktatu berlińskiego, byłoby jedynym  
środkiem zabezpieczenia pokoju na 
Wschodzie i ono jedynie mogłoby u- 
sprawiedliwić rozzbrojenie.

Ateny, 15 kwietnia. I z b a  dep.
124 głosam i przeciw 77 głosom przy-

cent premii rocznej. Star ^ 
czenia wykazuje p rzyros^
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7,340.246 złr. a stan r ó ż u j 7^  -y 
szów podwyższył się o l4*  
i wynosi przy stanie 0g 1
wysokości 146,605.064 2%  t , 
30,262.212 złr. Dochody 
wkładek i od setek wynos*? 
złr. Wypłacono tytułem  
nia 5.348.106 złr

O d , d / ł i i i :jy H

Cennik lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej,
Lwów dnia 14 kw ietnia 1886.

1 .  A h c y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. a 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. g 
Banku lup. galie po 200 z ł. w. a. 2-
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. ns

2 .  L i s t .  y.jikI. ia  100 zł. n 
Tow. kredyt, galie. 5 pre. w. a. -2

” pre\T- a-B „ „ 5  prc. okresowe
Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 41*/, 1. g. 
Banku kraj. 4 V* pr. w. a. los. 511. §  
Banku hip. galie. 6 pr. w. a.

„ „ 5 pr. w. a. *
» -5 Pr- w. a. wy

losowane z 10 pr. premią . .
L isty dłużne g. Z-Kr. wł. (dawniej 

6 pre.) 3 pr. w. a. w likwidaeyi m  
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej « 

5 pr.) 21/, pr. w. a. w likwidaeyi .2
3 .  L i s t y  ( i ł n £ a e  za 100 zł.

Ogóln. roi. kred. Zakład dla Gal. 
i Buków. 6 pr. los. w 15 lat.

4 .  O b l i g i  za 100 zł.
Indemniz. galie. 5 pre. m k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 

włościańsk. (daw. 6 pr.) 3 pr. wa. 
Obligi komunalne Banku krajo

wego 5 pr. w. a. I emisyi . . 
Pożyczki kr. z r. 1873 p o 6 pr. wa. 
Pożyczki kr z r. 1883 po 4*/s pr. wa.
5 .  L o s y  miasta Krakowa . .

„ , „ Stanisławowa
6 .  i l e u e t y

Dukat h o le n d e r s k i .......................
Dukat c e sa rsk i...................................
N a p o le o n d o r ...................................
P ó łim p ery a ł........................................
Bubel roBsyjski srebrny . . . 
loń  papierowy . .
Srebro*1 niemieckich . . . .

pony w \ rebr‘7,e' •

płacą żądają
walutą austr.

złr. et. złr. et
267 5 
z32 50 
285 —  
217 —

210 50 
236 -  
290 — 
222 —

101 - -
94 50 

101 —
92 75
95 50 

102 50
99 15

102 — 
95 50 
102 —  

93 75 
96 50 

103 50 
100 15

101 30 102 30

—

54 -  

51 -

104 50 105 50

-------- --------

99 25 
102 75 
94 50 
17 —  
25 —

100 25 
104 — 
95 50 
19 — 
27 -

5 82 
5 84 
9 95 

10 27 
1 54 
1 23V< 

61 30

5 92 
5 94 

10 05 
10 37 

1 64

b2 10
—  — -----
— — —

Kurs giełdy wiedeńskiej.
z dnia 13 kwietnia 1886.

1 .  D l n g  p a ń s t w a .  płacą żądają
Jednolity dług państwa w  banknot.

maj-listop a d ............................• .
luty-sierpień ........................................

Jednolity dług państwa w srebrze.
styezeń-lipiee
kw iecień p a źd z iern ik .......................

Losv z roku 1854 po 250 zł. m. k. 4 pr. 128.50 129
.  1860 po 500 zł. w. a. 5 pr. 139.80 140’20
_ 1860 po 100 złr. 5 pre. 140.— 140 75

” !  1864 po 100 złr.........  170.50 17L—
n 1864 po 50 z łr .................... 169.50 1 7 0__

Renty Com. po 42 lir. austr. . . . 52.— —
L isty  zastaw, domen, państw, po 120 

złr. 5 pre- • ■
Renta papierowa o pre. z r. io o l  . .
Anstr. .en ta  zł. wolna od podat. 4pre

85.25 8.5.40
85.25 85.40

85.40 85.55 
85.50 85.65 „ „ premiowe po

Gal. zak. kr. ziem Krak. los w 181. (

Gal. Tow. kred. w.

w 20 1. 
w 36 1. o 1/, 

a. po 4 prc.
101.— 101.60

159.— 159.50 
101.70 101.85 
114.20 114.40

2 .  O b l i g a c y e  indemn.

Czech

5 prc. (za 100 zł. m. k.)
. . . .  109.— —.—

B u k o w in y .................................................... 104.75 105.50
G a l i c y i .........................................................  104.40 105.—
Niższej A u s t r y i ........................................  107.50 108.50
S ied m io g ro d u .............................................. 104.40 105.—
W ę g i e r ........................................ - • • 104.60 105.20

3. A I ł  c  y  ©.

Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 117.50 117.75
Inst. kred. dla handlu po 160 _zł. . . 294.90 295.10
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 548___ 550.—
Gal. banku hip. po 200 z ł........................—.— — .—
Gal. bank. d. han. i prz. a 200zł. wpł. 40pr. — .—  — .—
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. . . -------  — .—
Bank dla krajów koronnych a 200 zł.

wpł. 50 pr.............................................115.60 116.—
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . . 876.—  878.— 
Kol Albrechta a 200 zł. w srebrze . —.—  —.— 
Aust. Tow. żeglugi par. dnn. po 500zł. m. 448.— 453.— 
Kol. Cesarzowej E lżbiety po 200 zł. m. 246.2-5 246.75 
Kol. Preszow-Tarn. (w. a.) a 200 z ł. . — .—  — .—  
Północna kolej po 1000 z ł. m. fc. . . 2382 2386
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 208.— 208.50 
Lwow.-Czerń, kolei po 200 zł. wa. war. 233.50 234.—

101.-
95.75

101.60
96.25

płacą żądają:
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 245.— 245.40* 
Fołud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 118.— 11825  
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 180.75 181.25

4 .  L i s t y  z a s t a w n e  losowane.
Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 

Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —.— — .— 
Powsz. austr. zak. kr. ziem 4*/* pr. w

złocie w 50 1.................................   100.50 1 0 1 . -
pre. 100.— 100.40 
6 pr. 99.— 99.70 

7 pr. 101.— 101.50 
pr. 99.— 99.80 
, . 95.50 —  .—  

a » „ r po 5 prc. . .
» „ » P° 5 Prc- w
37 latach z w r o t n e ............................

Banku krajów. 4 */4pr. wa. los w 51'/a 1.
Obligi komunalne Banku krajowego 

5 proc. w. a. 1 emisyi . ■ • .
Gal. banku hip. po 6 pre. . . . .
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 prc. . ,
Banku austro-węgiersk. po 5 pre. . . 101.40 101.80 
W ęg. Tow. ziem. ake. po 5l/» prc. . — . _  — .—

„ Zakł. kr. ziems. po 51/* prc. . 101.50 101.—

5. O b lig a c y e  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kol. Albrechta a 300 zł- 5 pr. w. a. 101.50 102—  
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex;

a 300 zł. 5 prc. w srebrze . . . poż.75 —
Koi. pół. po 100 zł. m. k. . . 98 60 9^,75

po 100 zł. w. a. . . . .  n a .  50 118-75
Kol. gal. Kar Lud. ernisya z r. 1881

po 4l/s pro- • • • ,............... 101.— 101.50
dtto. dtto. (Jarosław-Sokal) . . 100.50 101.75

Kol. Lwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 300 
zł. 4 pre. w srebrze z r. 1884 . . 83.60 84.—

z r. 1884 . , 92.20 92.50
z r. 1868 . — .—  — .—
z r. 1872 . . —

W ęg- Sal- k °I  a 200 zł. 5 pr. w. a. 101.25. 101-75

99.50 100.50 
102.90 103.40

Losy miasta Krakowa po 20 Ą  )  .
Pożyczka miasta Lubiany po 2° #.
Pożyczka miasta Budy do 40 *•- ' .
Palfiego po 40 zł. m. k. . • \ o  A- 
Czerwon. krzyża austr. Tow. P° 5 zł. 
„  » « węgiersk. p P?0]fa
Fundaeya szpitala Arcyks. -^u # . • 

po 10 zł. w. a. . . . . " . -
Salma po 40 z ł, m. k. . • ‘ : -
St. Genois po 40 zł. m. k. 9 „j, w»-) 
Pożycz, m. Stanisławowa (p0 £  . . •
Poż. Tryestu po 100 zł. ®- '. .

„ n po 50 zł. w. *• . •
W aldsteina po 20 zł. m. k. -, 
W indischgratza po 20 zł. w- ’ nąi/ ci BU*

7 .  W e f c a l«  (na
Augsburg na 100 zł. w- P- n' . ■ 
Berlin za 100 mark w- P- ^
Frankfurt za 100 m ark  w. 1-■ -
Hamburg za 100 mark w.
Londyn za 10 ft. szt 
Paryż za 100 fr. - • • '

14 n r -

Si

Pi%
a.

1'%'
V

ti
.<p 70 . 

34

1

p

■jO

10.

Dukat cesarski m?n- 
„ pełnej wagi . 

Korona . . . • - 
20-franbówka . 
Rossyjski imperyał 
Talar związkowy 
Srebro . - ■ - '

Z lwowskiej Izby

5.9Ć-'
5.89-'

Inst. kr. dla 
Clarego 
Tow. ż" ’ 1 
Kogie.

.. w. a. 180.75 180.50 
. . . 44.— 45.— 

O zł.m .k. 1 1 9 . -  119.50 
. . .  24.—  —

handlowej I
r tura WleClTelegrafowany ku«
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Licytacye.
' *9} f \  (2725 2—8)

H&cli nj , powiatowy w Bohorodcza 
 ̂ ^2śnie do edyktu z dnia 30 listo 

*6cie t 8 ’ k 3488, zamieszczonego w Ga 
j a s k i e j  z roku 1886 w numerze 

8*ektt . ‘0 zawiadamia, iż w sprawie e-
c• k. uprz. g. zakładu krydyt 

e Bakif !eS° w likwidacyi przeciw Nyko- 
1 n <?Zllkowi o zapłacenie 89 zł. 19 ct 

o1); sprzedad się majaca realność pod 
^yścp _ 4Nb r .  11 położoną jest w Starym

l

Me

Bohn k' sąd powiatowy.
r°dczany, 3 kwietnia 1886.

W (2659 2— 3)
°dhM' • s%dzie powiatowym w Ulano- 

8. ^ttie Zl0 się dnia 24 maja 1886 o 10 
foęMa* p^ ed południem przymusowa 
J  * fo, °wy realności nk. 65 wyk. hip.

cei!Stawie P°łożenej> Janai  ! zaspokojenia wierzytelności
%a ®enei-a 22® zł‘ aw>tya , Szacunkowa wynosi 212 zł.
#i£ " m “ s sa

Warunki przejrzeć można w ts

i  a. UÛ> 14 m arca 1886.

^  ^drT (2 -60 2- 3)
“■ ° J d W 1!? 24 maja 1886 o godzinie 10 

1J ' się w tut. sądzie publiczna 
r\a jskąbądź cenę realności pod 

^  gminie Ulanów położonej, a 
o teiner własnej, ee- 

°lenia wierzytelności Dawida 
(V a a w kwocie 94 zł. aw. z pn. 
5*ijJiZacu okowa 326 zł. 50 ct, a. w. 

f*e<!  ̂ szte 33 z*- aw-

Ul
l ' 'Id

N  %

w m  _  ̂ » ł» •
Warunków licytacyjnych przej

ę ć  tg registraturze. 
k. sąd powiatowy.

1 ^1 grudnia 1885.

(2693 2— 3) 
\ c. k. sąd powiatowy deleg. ̂"Jij0j "C"Sja . — »• f '-"*—— "J »>"' &•

1% \trW « Celem zasPokojema nale' 
lin !a.iein stowarzyszenia pożyczko

wi fna P°moc w Makowie w kwo-
z pn. odbędzie się w 

w dniach 25 maja, 221 t i  f- w dniacłl Zi>
Zk % e,,iO fD!pca 1886 każdym razem o

5na?° egzekucyjna lieytacya. re- 
*»- uu iwh. 55 ’  Łm  ̂ iw księdze gruntowej

M i^^a iac ie ja  Glińskiego zapisanej. 
k ady,, W ołania 1080 zł.\  S5 108 zł-

^ ar ;aków licytacyjnych przej'ly .  ^ TOftSa- i

S .F -

registraturze.
Le- 13 lutego 18S6.

k. Sąd (2539 2—3)
l ^ P o t d D '  ol:modowy tarnowski podaje 

pahlicznej wiadomości, że na 
iN e i^ g o  7 lerzJtelności galic. Zakładu 

Skmi '“ "kiego w Krakowie przy-

^kkowemi, dozwofoną zosta- 
''iwCife ^?eyjua dóbr Dwór  Przy-

S 3 :  i o

P ,  \  w .siS Przez licytację
Miann216- totejszym w dwóch ter- 

\ ^ i  1 ^ i e  w dniu ■»»«" Sou r*u f i i :  '  " “ “ iu ” g° niaja 
łoi, CfiK z,|iie i i  P(,a 1886 r. każdym ra-10. wp. Przedpołudniem .
V 1 W ^ia Pr7ailla stan°wić będzie war- 

19 po ii  ̂ Utlzielemu pożyczki w
JW YebWf  ’ P°niżeJ której sprze-

^ykn Ui’7 t0rminach nie nastąpi.
> y 41<iytaCyi zł°ŻyĆ Slę ma

J w ^ . r . r J ł s

s S ';>5s

W«ć J  ^8

jeżeli

registraturze c." k. sądu

.1®żeli przy pierwszych 
hcytaeyjr 

nkowej 
u,n na dzień 51ipca 1886 
Południu, n a  który wie- 

stawić się winni, celem 
" tsf°^Puie a Warunków, według któ-

^ (, S ^ ^ “4 S a“l licsti‘C5i°* ” trM_

V “ » i r y r - *  olr!jmnj,

w ^eijN  S , ; b w ?' me zaofiaruje,

H i
przy tym term inie 

większości głosów wierzy- i,a,iv'aąrito*piH„Ktaruiin  przybędą, 
i 1ląd ,u lej licytaeyi otrzymują
„■ly«, sć ^tk:  ̂ y^wie strony, ck. główny 
M(j ki w Tarnowie, ck. Prokura-
v ,^z^PotSezv Lwowie, wszyscy wierzy- 
i \H lV  Po 1 następnie ci wierzyciele 
S i  4 t l n,u 15 lutego 1886 do 
H  J  k c l j ^ r  Przykop weszli, lub 
S i  04U nT a niniejsza z jakiegokol- 
S  któtv^  została doręczoną, do rąk

husi ^°lzetalUi^ SZm  W oso':’ie adwo'

lipca 1886 powyżej ceny szacunkowej, zaś 
dnia 5 sierpnia 1886 nawet poniżej tako
wej lieytacya realności według wyk. hip. 
1. 113 gminy Jakimów, Ołeksy Stefaniszy- 
na własnej, na rzecz c. k. uprzyw galic. 
zakładu kredytowego włościańskiego w l i 
kwidacyi we Lwowie pto 189 zł. 97 ct. a. 
w. z pn

Cena wywołania 1000 zł.
Wadyum 100 zł.
Resztę warunków i wyciąg tabularny 

wolno przejrzeć w tus. registraturze i dla 
niewiadomych z życia i miejsca pobytu, 
tudzież dla wierzycieli hipotecznych, któ- 
rzyby po dniu 20 października 1885 jako 
dniu podjęcia wyciągu hipotecznego na h i
potekę sprzedać się mającej realności we
szli, lub którymby uchwała niniejsza lub 
jaka późniejsza z jakiego bądź powodu do
ręczoną nie została, ustanawia się kuratora 
w osobie Romana Stefamszyn z Jakimowa 

W razie nieudałej sprzedaży na po 
wyższych term inach wyznacza się do prze
słuchania wierzycieli hipotecznych dzień 
6 sierpnia 1886 o godzinie 10 rano z tem, 
źe niejawiący się na tym term inie uwa
żani będą za przystępujących do wniosku 
większości głosów wierzycieli jawiących się. 

C. k. sąd powiatowy.
Kamionka, 14 m arca 1886.

weszli albo którymby jaka późniejsza 
uchwała doręczoną być nie mogła, ustana
wia się kuratorem Romana Stefaniszyna z 
Jakimowa.

W razie nieudałej sprzedaży na po
wyższych term inach wyznacza się do prze
słuchania wierzycieli hipotecznych termin 
na dzień 6 sierpnia 1886 o godzinie lOtej 
rano z tem, że niejawiący się na tym ter
minie uważani będą za przystępujących do 
wniosku większości głosów jawiących się 
wierzycieli.

C. k. sąd powiatowy 
Kamionka, dnia 14 m arca 1886.

L.

L 3204. (2509 2—3)
W dniach 31 maja, 1 lipca i 5 sier 

pnia 1886 o godzinie 10 rano odbędzie się 
w tutejszym sądzie przymusowa publiczna 
sprzedaż realności pod nk. 113/110 rep. 77 
w Babinie położonej, wykazem hip. 1. 189 
dla gminy Babina objętej, w sprawie c. k. 
uprz. Zakładu kredytowego włościańskiego 
w likwidacyi przeciw Iwanowi Prypoń Hry- 
ciów pto 4 ra t po 16 zł. 25 ct. i resztują- 
cych 206 zł. 96 ct. a. w z pn.

Cena szacunkowa i wywołania wy
nosi 350 zł.

Wadyum 35 zł.
Na pierwszych dwóch term inach r e 

alność tylko za lub wyżej ceay wywołania, 
na trzecim nawet poniżej takowej sprzeda
ną będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszo-sądowej registraturze przejrzeć. 

C. k. sąd powiatowy m. del.
Sambor, 20 marca 1886.

24630. (2320 2—3)
C. k. sąd powiatowy miej. del. w Tar 

nopolu podaje do publicznej wiadomości, 
że na zaspokojenie sum r 64 zł. z pn. przy 
musowa sprzedaż realności pod 1. k. 17 w 
~waczowie dolnym położonej, masy leżącej 
Iw ana Petryka własnej, w tutejszym sądzie 
w drodze publicznej licytaeyi na rzecz 
Herza Weisbroda dnia 31 m aja, 2 lipca i 
6 sierpnia 1886, każdym razem o godz. 9 
rano z tem przedsięwziętą zostanie że na 
pierwszych dwóch term inach realność ta 
tylko za cenę wywołania 1150 zł w. a lub 
wyżej tejże, zaś na. trzecim term inie także 

niżej ceny wywołania sprzedaną zostanie.
Wadyum wynosi 10 proc. ceny sza

cunkowej.
Resztę warunków, tudzież wyciąg h i

poteczny realności przejrzeć można w tu
tejszej registraturze.

Tarnopol, dnia U listopada 1885.

150. ,  „  (2881 2 - 3 )
C k. sąd obwodowy w Przem yślu roz

pisuje celem zaspokojenia sumy 1474 zł. 
50 ct z odsetkami po 12 proc. od 20 kwie
tnia ib76 bieżąeemi, tudzież dalszemi 3 prc. 
odsetkami od kwoty w należytym czasie 
nie uiszczonej, jak  też kosztow egzekucyj
nych w kwocie 8 zł. 92 ct. i 30 zł. 40 ct. 
ponowna przymusową uchwałą c. k sądu 
kr.iowego we Lwowie z dnia Igo  grudnia 
1877 do 1 62.003 dozwoloną publiczną 
sprzedaż folwarku „Raby“ w Trościańcu 
pPow. Jaworów położonego, obecnie jak  dom 
517 na£ 114 a. 3haer. do dłużnika Jakóba 
S c h m id t'należącego, ze wszystkiemi do tego 
folwarku należącem. gruntam i i przynale- 
ŻYtościami na rzecz galicyjskiego Zakładu 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi 
we Lwowie, która to sprzedaż w trzeeh 
terminach a to : dnia 24 m ,ja  1886, dnia 
S T S S w c a  1886 i dnia 19go lipca 1886 
każdym razem o godzinie 10 rano, w biurze 
Nr. 21. się odbędzie.

Cenę wywołania stanowi suma 3000 
zł. jako wartość szaeunkowa przy udziele
niu pożyczki przyjęta.

Zakład wynosi 300 z t
Resztę warunków licytacyjnych i wy

ciąg tabularny, przejrzeć można w reg i
straturze sądowej.

O tem wierzycieli z miejsca pobytu 
wiadomych do rąk własnych zaś wierzy
cieli Jana Mullera i P io tra M ullera z ży
cia i miejsca pobytu niewiadomych jak  też 
tych w ierzycieli, którzy po dniu 27 lutego 
1885 prawo zastawu na powyższej m ajęt
ności nabyli lub którymby uchwała niniej
sza jak też późniejsze tej licytaeyi doty
czące z jakiejkolwiekbądź przyczyny dorę
czone być nie mogły do rąk kuratora dra 
Juliana Łużeckiego z zastępstwem dra K a
rola R ogera, jak też przez edykta się
uwiadamia. .

Przemyśl, 20 stycznia 188b

Zakład 85 zł. aw.
Protokół zastawniczego opisania i oce

nienia tudzież warunki licytaeyi przejrzeć 
można w sądzie.

Dla nieznanych wierzycieli i tych któ
rymby uchwały niniejszej wcale nie lub 
należycie doręczyć nie można, ustanawia 
się kuratorem tutejszego notaryusza p. W i
ktora Krokowskiego.

C. k. sąd powiatowy
Mościska, 26 listopada 1885.

L. 383. (2682 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Zabłotowie 

ogłasza w sprawie c. k. uprz. Zakładu kre
dytowego włość, w likwidacyi we Lwowie 
przeciw Stefanowi Strypko pto 21 rat po 9 
zł a. w. z pn. przymusową licytaeyę real
ności dłużnika w Kieli-howie, powiatu po
litycznego Śniatyn, pod 1. 31, wykazem hip. 
100 objętej, ciaro tabularne nie stanowiącej, 
na 300 złr. aw. oszacowanej, w dniach 27 
m aja, 1 lipca i 5 sierpnia 1886 w sądzie 
o godz 10 przed południem odbjć się ma
jącą , a to na pierwszych dwóch terminach 
za cenę szacunkową, na trzecim także n i
żej tej ceny.

Akt opisania, oszacowania i bliższe 
warunki w registraturze tusądowej do przej
rzenia

Wadyum 30 zł
C. k. sąd powiatowy 

Zabłotów, 20 lutego i

l raańówtaho^j 8dbsty tucyą adwokata
u 5n Zost«je.

,>1. _  m arca 1886.

(2589 2—3) 
zie się o go- 
czerwca i 8

L. 11496. (2588 2—3)
W tut. sądzie odbędzie się o godzinie 

10 rano w dniach 2 czerwca i 8 czerwca 
1886 powyżej ceay szacunkowej, zaś dnia 
5 sierpnia 1886 naw et poniżej takowej li 
cy tac ja  realności według wykazu hipotecz
nego 1.101 gminy Jakimów, dłużnika Pańka 
Ry hwy w łasnej, na rzecz c*. k. uprz. gal. 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li
kwidacyi we Lwowie pto 14 rat po 9 złr. 
aw. z pn.

Ceua wywmłania 450 zł.
Wadyum 45 zł.
Resztę warunków (licytacyjnych) i wy- 

ciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądo
wej registraturze.

Dla niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu, tudzież dla tych wierzycieli, którzyby 
po dniu 20go października 1885 do tabuli

L. 150. (2381 2—3)
Ces. kr. sąd obwodowy w Przemyślu 

uwiadamia dłużnika hipotecznego Jakóba 
Schmidta z życia i miejsca pobytu niezna
negoi, że licy tacja  folwarku Raby w T ro
ściańcu w 3 term inach dnia 24 maja 1886, 
dnia 21 czerwca 1886 i dnia i 9 lipca 1886 
na rzecz banku włościańskiego rozpisaną 
zostaje i że dla niego kuratora w osobie 
adw. dra Leonarda Tarnawskiego z zastęp
stwem adw. dra W ilhelma Rosenbacha 
ustanowiono i poleca się Jakóbowi Schmid
towi , aby z kuratorem się porozumiał, lub 
innego pełnomocnika sądowi w czas przed
stawił, inaczej skutki zaniedbania sam sobie 
przypisać będtie musiał.

Przemyśl, 20 stycznia 1886.

Wnru u- -----
86 * dnia 16 kwietnia 1886.

L. 12054. (2707 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Mościskach 

ogłasza, że dnia 10 maja 1886 o godzinie 
11 rano odbędzie się tamże lieytacya nie- 
labnlarnego gospodarstwa Michała Iwań
skiego pod 1 k 43 rep 28 w Ostrożeu na 
zaspokojenie dłużnej prz-z niego Zakłado 
w i kred. włość, w likwidacyi kwoty 347 zł. 
79 ct. a. w. zpn. z dołożeniem, że na tym 
term inie gospodarstwo rzeczone za jakąbądź 
cenę sprzedanem zostanie.

Cena szaeunkowa wywołalna wynosi 
700 zł aw.

Zakład 35 zł. aw.
Protokół zastawniczego opisania i oce

nienia tudzież warunki licytaeyi przejrzeć 
można w sądzie.

Dla nieznanych wierzycieli i tych któ
rymby uchwały niniejszej wcale nielub n a 
leżycie doręczyć nie można, ustanawia się 
kuratorem  tutejszego notaryusza p. Wiktora 
Krokowskiego.

C. k. sąd powiatowy 
Mościska, 24 grudnia 1885.

L. 10795. ~  (2705 2— 3)
C k. sąd powiatowy w Mościskach 

ogłasza, że dnia 17 maja 1886 o godzinie 
l i  rano odbędzie się tamże licytacya_ nie- 
tabularnego gospodarstwa Iwaoa M’elniczka 
pod lk 53 rep. 37 w Chliplach ha zaspo 
kojenie dłużnej przez niego Zakładowi kred. 
włość, w likwidacyi pto 25 ra t po 6 zł. i 
reszty kapitału 16 zł. 92 ct. aw zpn. z do
łożeniem, że na tym terminie gospodarstwo 
rzeczone za jakąbądź cenę sprzedanem zo
stanie.

Cena szacunkowa i wywołalna wynosi 
700 zł.

L. 10177. (2702 2—8)
C. k. sąd powiatowy w Mościskach 

ogłasza, że dnia 17 maja 1886 o godzinie 
11 rano odbędzie się tamże lieytacya nie- 
tabularnego gospodarstwa spadkobierców 
Jędrzeja Podgórskiego pod lk 93 rep. 88 
w Pnikucie na zaspokojenie dłużnej przez 
nich Zakładowi kredyt, włość, w likwidacyi 
15 ra t po 6 zł. i jednej raty  w kwocie 6 zł. 
32 ct. aw. z dołożeniem, źe na tym term i
nie gospodarstwo rzeczone za jakąbądź ce
nę sprzedanem zostanie.

Cena szneunkowa i wywołalna wynosi 
100 zł.

Zakład 10 zł. aw.
Protokół zastawniczego opisania i oce

nienia tudzież warunki licytaeyi przejrzeć 
można w sądzie.

Dla nieznanych wierzycieli i tych, 
którymby uchwały niniejszej wcale nie lub 
należycie dorę zyć nie można, ustanowiono 
kuratorem tutejszego notaryusza p. Wiktora 
Krokowskiego.

C. k. sąd powiatowy 
Mościska, dnia 18 listopada 1885.

11688. (2701 2— 3) 
C. k. sąd powiatowy w Mościskach 

ogłasza, że dnia 10 maja 1886 o godzinie 
11 rano odbędzie się tamże lieytacya nie- 
tabularnego gospodarstwa Marcina Kuśnie
rza pod lk. 131 rep 57 w Pnikucie na za
spokojenie dłużnej przez niego Zakładowi 
kred. włość, w likwidacyi kwoty 100 złr. 
względnie 60 zł. 6 et. a. w. zpn. z dołoże
niem, że na tym term inie gospodarstwo 
rzeczone za jakąbądź cenę sprzedanem  zo
stanie.

Cena szacunkowa i wywołalna wynosi
400 zł. aw.

Zakład 20 zł. aw.
Protokół zastawniczego opisania i oce

nienia tudzież warunki licytaeyi przejrzeć 
można w sądzie.

Dla nieznanych wierzycieli i tych, któ
rymby uchwały niniejszej wcale nie lub n a
leżycie doręczyć nie można, ustanawia się 
kuratorem tutejszego notaryusza p. W. Kro
kowskiego.

C. k. sąd powiatowy 
Mościska, 10 grudnia 1885.

L. 10803. (2700 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Mościskach 

ogłasza, że dnia 11 maja 1886 o godzinie 
11 rano odbędzie się tamże lieytacya tabu
larnego gospodarstwa egiekutów Franciszka 
M ichała i Józefa Kędziorów pod 1. k. 161 
w Lackiej woli jak 1. w. h. 43, 44 i 45 do 
egzekutów w równych częściach należącego, 
na zaspokojenie dłużnej przez nich Zakła
dowi kred. włość, w likwidacyi 191 zł. 84 
ct. aw. zpu. z dołożeniem, że na tym te r
minie gospodarstwo rzeczone za jakąbądź 
cenę sprzedanem  zostanie.

Cena szacunkowa i wywołalna wynosi 
350 zł. aw. J 1

Zakład 17 zł. 50 ct. aw.
Protokół zastawniczego opisania i oce 

nienia tudzież warunki licytaeyi przejrzeć 
można w sądzie

Dla nieznanych wierzycieli i tych, któ
rymby niniejszej uchwały wcale nie lub n a
leżycie doręczyć nie można, ustanawia się 
kuratorem  tutejszego notaryusza p. Wiktora 
Krokowskiego.

C. k. sąd powiatowy 
Mościska, 26 listopada 1885.

L. 6515. (1867 2 — 3) 
Sąd obwodowy odbędzie w sprawie 

egzekucyjnej Mendla i Mindli Lustigów 
przeciwko spadkobiercom Wolfa Gersona 
2 ira. Kleinbergera i wspóln. o 4000 zł 
dnia 16 czerwca 1886 o godz. 10 rano egze
kucyjną sprzedaż realności 1. 4 w Nowym  
Sączu i poniżej ceny szacunkowej 12788zł.

O tem zawiadamia się masę spadko
wą po Abraham ie Lustigu, z imienia i miej
sca pobytu niewiadomych, aktem między 
żyjącemi lub na wypadek śmierci przez 
Abraham a Lustiga zdziałanym, wykazać 
się mających właścicieli wierzytelności 
240 zł. na  karcie C. wykazu hip. C. No
wego Sącza w poz. 11 b. intabulowanej, z 
życia i miejsca pobytu niewiadomą Feigę 
Lustig i wszystkich wierzycieli, którzyby 
po dniu 12 marca 1885 na hipotekę real
ności 1. 4 w Nowym-Sączu weszli, lub któ
rymby niniejsze lub przyszłe uchwały w tej 
sprawie doręczone nie zostały, do rąk ku
ratora adw. Bersona w Nowym-Sączu.

Nowy-Sącz, dnia 26 września 1885.



L. 888 (2697 2 —3;
C. k. sąd powiatowy w Lisku uwia

damia, że celem zaspokojenia pretensyi 
Szyi T ra ttn e ra  w kwocie 115 zł. 10 et. aw. 
zpn. odbędzie się w zabudowaniu sądowem 
w dniach 11 maja, 15 czerwca i 13 lip? 
1886 zawsze o godzinie 11 rano publiczna 
przymusowa sprzedaż Vb części ciała hi o. 
nr. 92 wyk. ks. gr. gm. Łukowe Michała 
Czarnożyckiego własnej, przy pierwszych 
dwóch term inach przynajmniej za cenę wy
wołania, przy trzecim także niżej tejże.

Cena wywołania 101 zł.
W adyum 11 zł
Inne warunki w sądzie przejrzeć można 

C. k. sąd powiatowy
Lisko, 26 lutego 1886.

L. 1842. (2681 2—3)
Zabłotowski c k. sąd powiatowy o- 

głstsza, że w sprawie Zakładu kredytowego 
włościańskiego przeciw Wasylowi Pełypiuk 
pto 122 zł. 36 ct. po udaremnionym pierw
szym i drugim term inie realności dłużnika 
lk. 49 w Trościańcu, ciała tabularnego nie 
stanowiąca, a na 250 zł. oceniona, sprze 
daną będzie dnia 27 m aja 1886 za jaką 
kolwiek bądź cenę pod ogłoszonemi już wa
runkam i i o zniżonem wadyum na 15 zł.

Akta i warunki pozbycia są do przej
rzenia w registraturze.

Zabłotów, 10 m arca 1886.

L. 463. (2157 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Tłumaczu u- 

udziela do powszechnej wiadomości, że w 
sprawie egzekucyjnej banku zaliczkowego 
w Stanisławowie przeciw Maroinowi Plau 
szewskiemu o zapłacenie 240 zł aw. zpn. 
odbędzie się w dniu 28 maja 1886 o go
dzinie 10 rano publiczna sprzedaż realno
ści pod 1. k. 96 w Nadorożnej położonej, 
ciało tabularne stanowiącej, z tem, że re 
alność ta  na owym term inie za jakąkolwiek 
bądź cenę najwięcej ofiarującemu sprzedaną 
zostanie.

Cenę wywołania stanowi kwota 289 zł 
Wadyum 15 zł. a. w.
Resztę warunków licytacyjnych, tu

dzież akt opisania i oszacowania są w ts. 
registraturze do przejrzenia.

C. k. sąd powiatowy.
Tłumacz, 8 lutego 1886

L. 9878. (2266 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy uwiadamia, że 

w sprawie zakładu kredyt, włość przeciw 
Onufremu Dybel pto 26 zł. 42 ct. na dniu 
31 maja 1886 o godzinie 10 przed połu 
dniem odbędzie się publiczna licytacya re 
alności Onufrego Dybel, ciała tabularnego 
nie stanowiącej, pod 1. 743 w Rożnowie, 
powiatu Śnlatyn położonej, na 200 zł. o- 
szacowanej niżej ceny.

Akt opisania, oszacowania i warunki 
licytacyjne są w registraturze do przej 
rżenia.

Wadyum 10 zł.
Zabłotów, 31 grudnia 1884.

L. 1491.
C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi, celem zaspokojenia zaległych 
rat i resztującego kapitału dłużnego włą- 
eznej ilości 500 zł. w. a. z pn. na rzecz 
galicyjskiego Zakładu kredytowego ziem 
skiego w Krakowie egzekucyjną publiczną 
sprzedaż realności pod lwh, 363 ks. gł. 
gm. kat. Wola-Batorska objętej a własność 
dłużnika Bartłomieja Niedbały stanowiącej 
na dniu 27 maja 1886 o godz. 9 rano.

Cena wywołania wynosi 1500 zł.
Wadyum 150 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i wy 

ciąg hipoteczny sprzedać się przymusowo 
maiącej, realności są do przejrz> nia w sądzie.

Niepołomice, dnia 16 m arca 1886.

(2332 2— 3)j jej obrony, służące środki ustanowionemu 
kuratorowi dostarczyli, lub też innego za
stępcę sobie obrali, tegoż sądowi wymienili, 
gdyż inaczej ze zaniedbania wyniknąć mo
gące następstwa szkodliwe sami sobie przy
piszą.

Lwów, dnia 3 kwietnia 1886.

8

L. 12244. (2632 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż sądu w celu za
spokojenia pretensyi Towarzystwa wzaje
mnego kredytu we Lwowie 260 zł. z pn. 
odbędzie się dnia 27 maja, 17 czerwca i 
8 lipca 1886, każdym r  zem o godzinie 10 
przed południem przymusowa licytacya sumy 
800 zł. na karcie cięż. poz. 4 i 9 sumy 
345 zł. na karcie cięż. poz. 5 i 22 sumy 
41 zł. na karcie cięż. 27 wyk. hip. 238 
majętności Zawady i sumy 2140 zł. 31 ct. 
na karcie ciężarów poz. 14 i 25 wyk. hip. 
238 majętności Zawady jako karcie głównej 
tudzież w stanie biernym realności w gm i
nie kat. Glińsko wyk. hip. 362 objętej jako 
na karcie ubocznej na rzecz Samuela Hey 
zahipotekowanych, z tem że na dwóch pier
wszych term inach rzeczone sumy tylko wy-

L . i 1688. (2695 2 - 3 )
Na zaspokojenie wierzytelności galic. 

Zakładu kredytowego ziemskiego w Krako
wie w k vocie 600 zł. odbęd ie się w tutej
szym sądzie dnia 21 maja, 25 czerwca i 30 
lipca 1886 każdym razem o godz. "0 rano 
licytacyjna sprzedaż realności dłużników 
Jędrzeja Chajki i Ewy Pałysowej własnych 
pod lwh. 41 i 248 w Pełkiniach położonych.

Wadyum wynosi lOpr. ceny wywoła
nia 1200 zł.

Bliższe warunki akt detaksacyi i wy
ciąg tabularny dostarczy registratura.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy
cieli ustanowiony adw. dr. E rnest Gaberle 

C. k. sąd powiatowy 
Jarosław, duia 20 grudnia 1885.

żej cenę wywołania 6014 zł. 19 ct. lub ! stanie

L. 9218. (2100 1 - 3 )
W tutejszym sądzie odbędzie się 

godzinie 10 rano dnia lOgo czerwca 1886 
publiczna sprzedaż realności pod 1. 89 we
dług wykazu hipotecznego 1. 184 gminy 
kat. Horpin, Iwana Kot Dmyirów własnej, 
na którym takowa i poniżej ceny szacun
kowej na rzecz c. k. uprzyw. galicyjskie ,o 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li 
kwidacyi we Lwowie celem uzyskania wy
walczonej kwoty 196 zł. zm. sprzedaną zo-

przynajmniej za tę cenę na trzecim zaś 
nawet niżej ceny wywołania 6014 zł 19ct. 
sprzedane zostaną, że jako wadyum kwota 
605 zł., złożoną być ma, akt oszacowania i 
warunki licytacyjne w registraturze sądo
wej przejrzeć lub odpisać wolno, nareszcie 
ie  dla niewiadomych wierzycieli tudzież 
dla wszystkich tych, którzyby po wydaniu 
wyciągu tabularnego to jest po dniu 2 mar
ca 1886 rzeczowe prawa na sumach sprze
dać się mających nabyli lub którymby u- 
chwały sądowe niniejszej sprawy egzekucyj
nej dotyczące, z jakiegobądź powodu dorę
czone być nie mogły adw dr. Robert Czaj
kowski kuratorem  a jego zastępcą adw. dr. 
Till mianowany został.

Lwów, dnia 27 m arca 1886.

Cena wywołania 500 zł 
Wadyum 25 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania 

i wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Kamionka, dnia 25 grudnia 1885.

L. 1490. (2331 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 

oznajmia, ze przeprowadzi celem zaspoko
jenia zaległych ra t i resztującego kapitału 
dłużnego w łącznej ilości 700 zfr. wa. z pn. 
na rzecz galic Zakładu kredyt, ziemsk. 
w Krakowie egzekucyjną publiczną sprze
daż realności pod lwh. 15,, ks. gr. gm, kat. 
Leszkowice objętej, a własność dłużnika 
M ichała Budysia stanowiącej, na dniu 27 
m aja 1886 o godz. 10 rano.

Cena wywołania wynosi 1800 złe.
Wadyum 180 złr.
Bliższe waruuki licytacyjne i wyciąg 

hipoteczny, sprzedać się mającej realności, 
można przejrzeć w sądzie.

Niepołomice, dnia 16 marca 1886.

L> 19w  w  . (2585 2 - 3 )W tut. sądzie o d b ę d z ie  s i ę  o godz. 10 
rano w dniach 27 maja i 8 lipca 1886 
powyżej ceny szacunkowej, zaś d n ia  12 
sierpnia 1886 naw et poniżej takowej, jed 
nak nie niżej sumy równej pretensyom 
którym pierwszeństwo przysługuje i p re ten 
syom na realności zabezpieczonym, licyta
cya realności 1. 16 w Zarzycach, wedle 
wyk. hip. 1. 85 księgi grunt, dla gminy 
Zarzyce, Piotra Szczerby własnej, na rzecz 
ct k. uprz. Zakładu kredyt, włość, w likwi- 
dacyi pto 19 ra t pożyczkowych po 12 złr. 
a. w. z pn.

Cena wywołania 400 złr.
Wadyum 40 złr.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny, wolno przejrzeć w ts. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca 
pobytu i dla wierzycieli hipotecznych, usta
nawia sję kuratorem dra Józefa Bylinę,

Z  Gródku.
. „ , razie nieudałej sprzedaży na po- 

wy szyc ernainai h, wyznacza się do prze- 
słucham a m erzycieii term in na dzień 12
sierpnia 1886 o goda. 3 po

Grodek, 10 marca 1886

L. 14475. (2718 2 - 3 )
C k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż sądu w celu za
spokojenia pretensyi c. k uprz. gal. banku 
hipotecznego we Lwowie w kwocie 285 zł 
42 ct. i 285 zł. 42 ct. z pn. odbędzie się 
dnia 20 maja, 25 czerwca i 5 sierpnia 
1886, każdym razem o godzinie 9 przed 
południem przymusowa licytacya do Jana 
Jędrzeja i Juliana Lewickich wedle dom. 
128 pag. 276 n. 19 baer., Dom. 128 pag. 
278 n. 22 haer. i Dom. 128 p. 282 n. 26 
haer. należącej realności pod ]. 1 9 3 ^  we 
Lwowie położonej, na których terminach 
realność ta tylko za lub wyżej ceny wywo
łania 15.500 zł. sprzedaną zostanie, że 
gdyby realność ta w term inach powyższych 
sprzedaną nie została, term in do ułożenia 
warunków licytacyjnych na 6 sierpnia 1886 
o godzinie 10 rano w biórze Nr. 7 wyzna
czono, że jako wadyum kwota 1500 zł. uło
żoną być ma, wyciąg szacunkowy i warun
ki licytacyjne w registraturze sądowej przej
rzeć lub odpisać wolno, nareszcie, że dla 
wierzycieli, którzyby po wydaniu wyciągu 
tabularnego to jes t po dniu 27 lutego 18*6 
rzeczowe prawa na wspomnianej realności 
nabyli, lub którymby uchw ały sądowe ni
niejszej sprawy egzekucyjnej dotyczące z 
jakiegobądź powodu doręczone być nie mo
gły, adw. dr. Józef Smolka kuratorem, a 
a jego zastępcą adw. dr. Dziubiński miano
wany został.

Lwów, dnia 3 kwietnia 1886.

L 15010. (2717 2—3)
C. k. sąd k r a jo w y  we Lwowie ogła- 

! ! a > R  Jus. uchwałą z dnia 31 grudnia 
1885, I. 55579 zosti-.ł przyjęty do w ia d o m o -  
ści sądu protokół relicytacyi realności licz 
308 i 320% we Lwowie położonych, 
w sprawie egzekucyjnej c. k. uprz. galic. 
akc. banku hipotecznego we Lwowie, p rze
ciwko Karolowi Łukaszowi 2im. Kozakiewi 
czowi, Rozalii Kozakiewicz, Janowi i Maryi 
Truskawieckitn pto 4070 zł. 42 ct z pn., 
wedle którego to protokołu, z dnia 14 m ar
ca 1878, 1. 13969 powyższe realności c k. 
uprz, gah akc. bank. hipoteczny we Lwo
wie, jako najmniej sporujący za cenę 
10.500 zł. nabył.

Gdy miejsce pobytu interesowanych 
Jakóba Nadel, Chaima Jakóba Hechta, i 
Antoniny Tomkiewicz i spadkobierców J>; . 
kóba Boreckiego i Adeli Boreckich, nie jest 
wiadome, został dla nich adw. dr. Dzię- 
dzielewicz kuratorem, a tegoż zastępcą adw. 
dr Lehm an mianowany.

Wzywa się zatem powyż nazwanych 
niewiadomych interesowanych, aby do swo-

L. 3773. (2727 1— 3)
C. k. sąd obwodowy w Samborze o- 

głasza niniejszem, że przedsięweźmie na 
rzecz galic. akc. banku hipotecznego we 
Lwowie celem ściągnięcia kwot 396 złr., 
396 złr. i 396 złr. a. w. z pn., sprzedaż 
przez licy tację  dóbr Grodowice, w księgach 
gruntowych w wykazie hipotecznym 1. 216 
zapisanych, do J. O. Alfreda i Karoliny 
książąt Sułkowskich należących, a to w dniach 
10 czerwca, 8 lipca i 12 sierpnia 1886, 
każdym razem o godzinie 10 przed po
łudniem.

Cenę wywołania stanowi suma 92.000 
złr. a w., poniżej której dobra te sprzeda
ne nie będą

Licytanci mają złożyć wadyum w ilo
ści 9.200 złr. a. w. bądź w gotówce, bądź 
w papierach wartościowych do lokacyi p ie
niędzy pupilarnych zdolnych.

Nabywca winien będzie w 30 dni po 
prawomocności licytacyi zapłacić należytości 
rządowe i wierzytelność banku hipotecz
nego we Lwowie, a w 30 dni po prawomo
cności uchwały porządek zaspokojenia wie
rzycieli ustanawiającej lesztę ceny kupna 
od której ma opłacać procent po 6 prc. od 
dnia objęcia Grodowic w posiadanie.

Należytość przeneśną zapłaci nabywca. 
W razie niedopełnienia warunków na

stąpi na koszt i stratę  nabywcy relicytacya 
Gdyby lieytacya ta do skutku nie 

doszła, będą na dniu 18 sierpnia 1886 
układanemi warunki ułatwiające.

Dla niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu wierzycieli Anny, Leona i Józefa 
Sieieckich i innych dotychczas nieznanych 
wierzycieli, ustanowiono kuratorem adw. 
dra K' haa.

Sambor, 6 kwietnia 1886.

L. 9499.
W tutejszym sądzie odbędzie się ^  

dżinie 10 rano w dniu 11 czerwca 1 ^
lub poniżej ceny szacunkowej / ‘T  
realności 1. 64/354 według wyk. m P. #-
gminy kat. Kamionka-strum., Lejhy. p ^jo
ny Gelbergów własnej, na rzecz 
mana pto. 3000 zł. z pn.

Cena wywołania 18.072 zł. 
dyum 905 zł nW8° ;a 1

Resztę warunków, akt oszac ^  jus. 
wyciąg hipoteczny wolno przejrzę ^ cja 
registraturze. Dla nieznanych tfrnnCeS
miejsca pobytu Beile Meizeles,
Tauber Hersza Diamanda, i ®?Z; 7Vci^Viia 
berg zsm. Landau, oraz dla wie13 
poteeznych, którzyby po dniu.
1884 jako dniu podjęcia 
cznego w hipotekę s p r z e d a ć  | f f » ł»  .

realności weszli lub którymby . sprM0. 
n iejsza lub jak a  późniejsza M
w ydana uchw ała z jakiegobą0?‘ * k u ^  R i
ręczana nie została, ustanę^ 1 Kam10
w osobie W ojciecha Ilasiewic28 
strum iłow ej.

C. k, sąd p o w ia t J jg86-
Kamionka, dnia 29 styc2 si

_______________(I10{  ię O
L. 9226. . odb>  jfgk

W tutejszym sądzie cs et* re
godzinie 10 rano na dniu 11 cya '  jpy 
poniżej ceny szacunkowej {'.y i la *«««), 
ści 1. 119, w eiług wyk- hip- r8 y  
Kamionka strum. Józefa * W«
na rzecz c. k. uprz. galic- ,j^ id * cJ 
towego włość ańskiego w pB.
Lwowie pto 294 złr. 74 ct-

Cena wywołania 600 z ' fa i
Wadyum 30 złr. . 0si»6° l \  t°s' 
Resztę warunków, a rZejra0 

wyciąg tabularny, wolno P

t 8gi“ ć .  t . s*d „

Kamionka str., 25 grU \ -

L 9696. czu
lipca

,cha,
d8i

C. k. sąd powiatowy ” 
sza, źe w dniach 7 czerwi’8 „p
każdym razem o 10 rano gprzed8  ̂ 4,-

pubhczną t y t ^ ^ j ^

*-
■ -  -  ■ - o d  n  f l p i a 8 * 1 c

i o L w  * r
cha Kuny i realności p0(? *“ poORpotR,
hip. 1. 483 obiętej, Micha flicf, ^ ar^
„„ej, -  J * .  »  rl  *«"’
im tj .  u» zaspo*ojeni* 
stwa zaliczkowego w 
150 złr. aw.

' Goi'1 
I

do P <  drUgCeną wywołania co a
ności będzie kwota 300 zL '’z{r m ., 
595 złr., co do trzeciej a/ej *łr 

Wadyum co do PierR 2(3cieJ 
do drugiej 59 złr., co d>. ^y.

C. k. sąd P°!ggg.

ie.

L. 7773. . (2099 1 - 3 )
W tutejszym sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano, w dniach 11 czerwca. 
15 lipca 1886 powyżej ceny szacunkowej, 
zaś dnia 19 sierpnia 1886 nawet poniżej 
takowej, licytacya realności 1. 168 według 
wyk. hip. 222 gminy katastralnej Horpin 
w całości, zaś wyk. hip. 223 w połowie 
Jana Mielnika własnej, na rzecz c. k. uprz. 
Zakładu kredyt, włość, w likwidacji we 
Lwowie pto 133 złr. 76 ct z pn.

Cena wywołania 500 złr.
Wadyum 50 złr.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny, wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca 
pobytu wiorzycieli, oraz tych, kiórymby 
uchwała licytacyjna nie mogła być dorę
czoną lub którzyby po dniu 20 październi
ka 1884 do hipoteki weszli, ustanaw ia się 
kuratorem Jakóba Szajgin z Horpina.

W razie nieudałej sprzedaży na po
wyższych term ina h, wyznacza się do prze
słuchania wierzycieli hip°tecznych term in 
na dzień 20 sierpnia 1886 o godzinie 
10 rano.

C k. sąd powiatowy.
Kamionka, 28 września 1885.

Biecz, 6 stycznia 

L. 856
Dnia 17 czerwca

W
2% l‘PCf p<>,U'V-.„ii)

13 YcTpR *
każdym  razem o godzini« rr
d,1,em O będzie się w
przymusowa publiczna sP ^ ne, R '  ujjęg1 
alności w Końskim potoi?n\  44 . 
me mającej, wykazem hip- bj M '. «
gruntowej dla gminy Końskie ^
źnika  Jakóba K a c z o r o w s k i  g rteBl l r
sprawie Mojżesza Jarmark* P z‘r-
h^n^nikowi o zapłacenie k ^
z pn. . g40 "

Cena wywołania wyh°Sl
wadyum 24 zł. aw. h

P rzy  pierwszych dw<o1 
alność powyższa ty lko  z*, , spl2®
szacunkowej, na trzecim za ■ e6f i0 
w et niżej ceny najwięcej on  ̂ pi'
daną zostanie. " ,

R e s z tę  warunków 
dzież akt egzekucyjnego , gję tU(t« 
opisania i ocenienia sprz r0gjs
realności, można w tu szo w e j ó 
w godzinach urzędow ych  p jggo.

Brzozów, dnia 15 m ° ^

z l

ter

sąd powiatowy *  fc0TL. 640.
C. k. sąd powiw— .

m ia, że  m, zaspokojenie Prf  
Wantuchowej w sumie 200 Z<- " Pu(;‘óo/ 
się egzekucyjna  sprzedaż Vr . tfu » l 
l ic jta c y ę  połow y realności e hiPo t - 

R osenbarku położonej,
o tan o w Ł e j, S y ^ % 6 ,

u8

go nie stanowiące.) j gg6 k»
w łasn e j , w dniu j^ p u R  oW^jO 
1886 i w dniu 2ga s ^ 0 są 6

Wadyum wynmi
R esztę w arunków ^

.  „ad , cie‘
tokół oszacow ania Pl*■ ^ sądu- ^ e m ^ o '
gistraturze p
g K uratorem  n ie *  . re*l» ad*
na sprzedaż v j s t a
wiono dra Jozeia
w Gorlicach.

C. k.
towy-

Biecz, 5 mtogo
1886

kia

‘0,

do
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L. 587. (2642 3—3)
Do likwidaeyi dodatkowo zgłoszonych 

wierzytelności w sprawie konkursowej A- 
brabam a Schnee wyznacza się term in na 
dzień 28 kwietnia 1886 o godzinie 3 po 
południu, do którego wszystkich wierzycie
li i krydytaryusza się wzywa.

Z c k. sądu obwodowego 
Brzeżany, 1 kwietnia 1886.
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Księgi gruntowe.
L. 330. (2755)

C. k. komisya hipoteczna dla okręgu 
sądu obwodowego w Brzeżanach zawiada
mia, że złożone zostały w c. k. sądzie po
wiatowym w Chodorowie arkusze posiada
nia w formie wykazów hipotecznych i inne 
akta dotyczące założenia nowych ksiąg 
gruntowych dla gminy katastralnej Nowo
sielce.

Zarzuty przeciw prawdziwości arku- 
szów posiadania wniesione być mogą pi
semnie lub u tnie w rzeczonym sądzie po
wiatowym do dnia 28 kwietnia 1886 w celu 
przeprowadzenia dochodzeń nad zarzutami
wyznaczonego.

Bzeżany, dnia 9 kwietnia 1886.
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98 T (2767)
Komisya hipoteczna przy Prezydyum 

c. k. sądu obwodowego w Przeinyśiu oznaj
mia, że dochodzenia celem założenia księgi 
hipotecznej dla gm iny katastralnej Ostrów, 
w powiecie Radymno położonej, na miej
scu w Ostrowie dnia 19 w ;
rozpocznie.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia
w urzędach gminnych.

Przem yśl, 11 kwietnia

na
kwietnia

1886.

1886

f*b eito 8 l * SH fr* l 8 8 fi , 8 -
9tr *U-tt9 ber Settfórift „Kolin- 

bom 27. StRarg 1886 ®e» 
narodni program" 

17. T)ecember 1862% f- Bom
Berboten.

' 3'4l.
z<hy ^ B o ś n i  

1 Bl o ^ J h i Si

ursa.

L. 18 (2761)
C. k. komisya hipoteczna sądu po

wiatowego w Leżajsku ogłasza, że docho
dzenia miejscowe celem założenia księgi 
gruntowej dia gminy kat-istralnej Sarżyny 
dnia 13 kwietnia 1886 rozpoczyna.

Bliższe szczegóły zewierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych.

Leżajsk, 11 kwietnia 1886.

do
T  z °nkuriBU

(2737 2 - 3 )  
w nr. 85 „Ga-•* 1 rou

«aa; S!§ WiadnlU bież%ceg° ogłoś*®'
^  ^  ,łvi IrAntnro /»o .po ^ B a ,  że konkurs ce 

oiBiato»i y sędziego powiato- 
e 2 doiem 10 maja d886

w ciągu jednego roku, licząc od dnia poni
żej oznaczono, zgłosili swe prawa iakieby 
do spadku Cezarego Cieleckiego’ z jakie
gokolwiek tytułu dziedzictwa rościć sobie 
chcieli i aby wykazawszy ten ty tu ł dzie
dzictwa o spadclc się oświadczyli w prze
ciwnym bowiem razie pertraktacya spadku, 
dla ktorego sąd tymczasowo dr. Teodozego 
Hubricha, adw. w Buczaczu, kuratorem  u- 
stanowił, przeprowadzoną będzie z tymi 
tylko, którzy takowy przy jm | j t tuł 
wa dziedzictwa wykażą i im jedynie spa
dek zostanie przyznany, zaś udział spadku 
opuszczony, a gdyby nikt takowego nie przy
jął, spadek całkowity oddany będzie Pań
stwu jako spadek bezdziedziczpy.

C. k. Sjd pow iatow y 
Buczaez, dnia  1 kw ietn ia  1886

sierpnia 1881 zmarła Elżbieta Stypińska w 
Krakowie bez pozostawienia rozporządzenia 
ostatniej woli.

Sad nie znając pobytu Tomasza Sty- 
pińskiego ślusarza z Nowego Sącza obecnie 
nie znanego pobytu wzywa go, ażeby w 
w przeciągu roku jednego licząc od dnia 
poniżej wyrażonego zgłosił się w tymże są
dzie i wniósł oświadczenie się do spadku, 
w przeciwnym bowiem razie spadek byłby 
przeprowadzony z dziedzicami zgłaszający
mi się i z kuratorem  dr. Affe dla niego 
ustanowionym

Kraków, dnia 4 grudnia 1885.

L. 838. . (2623 1 - 3 )
’ q  sąd powiatowy w Kolbuszowy 

zawiadamia Antoniego Kubisia z Kolbuszo- 
dnlnai że przeciw memu wniósł Selig 

7 aufer pozew o zapłacenie kwoty 86 zł. 86 
ty który do rozprawy sumarycznej zade
kretowano z terminem na dzień 12 maja 

886 na godzinę 9ej rano i dla A ntoniego 
Kubisia z miejsca pobytu nieznanego kura- 
fora w osobie c. k notaryusza p. L ityń- 
Ikie»o w Kolbuszowy ustanowiono.

°  Wzywa się tedy Antoniego Kubisia, 
,,bv przed powyższym term inem  o miejscu 
swego pobytu doniósł i swemu kuratorowi 
lodków  do obrony praw służących dostar- 
<*7vł lub sobie innego zastępcę wybrał, w 
Przeciwnym bowiem razie złe skutki z tąd 
wymkłe sobie będzie musiał przypisać. 
wy C. k. sąd powiatowy

Kolbuszowa, dnia 30 styczn ia  1886.

L.

12
kwietnia 1886.

W ia nowo
(2745 1—3) 

systemizowa-
KrHko$Sa}a 8adu , .

t .6 U  kla8, i raj0W eg0 wyższeg °

l oleB?’ eweutn Ji y sędzie krajowym
ilf l u h n ’e '-r z y  m n )'m  s a 'u§h ro7.r,;„..- Powiatowym w XI

315. (2754
Dochodzenia miejscowe celem założe

nia ksiąg gruntowy; h dla gminy katastral 
nej Dryszczów, powiatu sądowego Podhajce 
rozp czyna komisya hipoteczna 31 maja 
1886.

Każdy interesowany ma zatem zgłosić 
się i wszystko przytoczyć, co dla obrony 
praw swych uzna za stosowne.

C. k. komisya hipoteczna dla obwodu 
sądowego.

Brzeżany, dnia 8 kwietnia 1886.

6371. . (2663 1—3)
C. k sąd krajowy we Lwowie wiado

mo czyni, iż wskutek pozwu małż. Chaima 
Simchego dw. im. Sprecher i Sary Chany 
dw. im. Sprecher przeciw z życia i miejsca 
pobytu niewiadomemu Antoniemu Zagór
skiemu i jego nieznanym spadkobiercom o 
wykreślenie prawa zastawu dla sumy 1000 
zł. rh. czyli 490 zł w. w. z pn. ze stanu 
biernego realności pod 1. 2351/4 We Lwo
wie pod dniem 9 lutego 1886 i. 6371 wnie
sionego ustanowił dla z życia i miejsca 
pobytu niewiadomego Antoniego Zagórskie
go i tegoż n.eznanych spadkobierców p. 
adw. dr. Mały kuratorem a tegoż zastępcą 
adw. dr. Lehmana. Wzywa się zatem po
zwanego, względnie .jego spadkobierców, 
aby ustanowionemu zastępcy prawnemu środ
ków obrony wcześnie dostarczyli lub sobie 
innego zastępcę ustanowili i o tem tu te j
szemu sądowi donieśli.

Lwów, dnia 20 lutego 1886

L. p39k' o -  ̂ (2551 1—3)
a ■ 'a a P°Ylatowy w Chrzanowie 

podaje do wiadomości, iż w sp awie iene- 
rainej agencyi The Singer Manufactarinir 
C. G. Neidhnger przeciw niewiadomym f 
miejsca pobytu Kazimierzowi i Józefie M«n 
dellom i Tomaszowi Palce o zapłacenie 
kwoty 32 zł. z pn celem przedsięwzięcia 
sprzedaży przez publiczną licytację rucho
mości dłużników własnych, a protokołem z 
dnia 27 sierpnia 1884 1. U 149 zajętych i 
oszacowanych, dla niewiadomych z miejsca 
pobytu Kazimierza i Józefy Mendellów ku
ratorem dr. Ludwik Myszkowski adwokat 
w Chrzanowie ustanowionym został.

Poleca się zatem egzekutom Kazimie
rzowi i Józefie Mendellom, aby kuratorowi 
środki do obrony służące dostarczyli lub 
innego zastępcę prawnego sądowi wv 
mienili. J

Chrzanów, dnia 8 marca 1886.

L. 12319. (2535 1 3)
C. k. sąd Krajowy we Lwowie zawia

damia niewiadomą z życia i miejsca poby
tu Simę Ittę  z Larnmów Richterową spad
kobierczynię Leiba Lamma ewentualnie nie
wiadomych jej spadkobierców, że celem do
ręczenia uchwały z dnia 24 października 
1885 1. 49462 dotyczącej wykreślenia sumy 
6000 zł w stanie biernym dóbr i części 
dóbr Hordynia na rzecz Leiba Lamma hi- 
potekowanej ustanowiono dla nich kurato
rem adw. dr. W eissteina a tegoż zastępcą 
adw. dr. Flaschnera.

Lwów, dnia 20 marca 1886.

sąd obwodowy 
z miHjsca pobytu

L.

15

hi
aJft k ’ r°Zl)isni Powiatowym w XiJ  b. r> Pisuje Slę konkuys do dnia

°bronv r °2porzadzenia Mi-Lh utô °n Zl2 l'Pca 1872 ario . podania wnosić ca-

328. " (2753)
C k. kom isya h ipoteczna dla okręgu 
obwodowego w B rzeżanachk za^ dzje

. ; > t ^ c*Sce

1V
o J

^  ° Pposade d°  PrezJ dyBm s3du

P K sy

*- i«tS*«?hS

sądu
nowiatoTOv Ẑ o2oBe zostały w
dania ® T  W Chodorowie a .„ ----- .
jUUlr, ak*„ i "™16 wykazów hipotecznych
ffnintniBT, , °^ycz? ,-e założenia nowych ksiąg 
teczko. d k  gm iny katastralne, Zagó-

^arzu ty  przeciw prawdziwości arku-
semni P.°sJadan' a i wniesione być mogą pi- 

lub usfnie w rzeczonym sądzie po-1 w  c y ja

arkusze posia-

3335.
C. k. 

wiadamia
zefa Penner, „ „F  -
Bloch“ przeciw niemu pto 545 zł- 86 ct. 
zapadł na dniu 20 maja 1884 1. 4694 wy 
rok przedstanowezy i że takowy ustanowio
nemu dlań kuratorowi adwokatowi dr. P. 
ternikowi doręczono, któremu pozwany pod 
rygorem skutków prawnych wszelkich środ
ków obrony dostarczyć lub innego zastępcę 
sądowi wskazać winien.

Sambor, dnia 19 stycznia 1886.

szów
BCUIU.p iuu U8lme w
wiatowym do dnia 28 kwietnia 1886 w

dochodzeń nad zarzutami

*ho,Chi wyższym w Kra-

przeprowadzenia
w yznaczanego

K i

Ł.

j>lJc,h L, H junkta p. n °w° systemizo- 
l ,™  V j k c s i  biur po-

eo
rangi.

Brzeżany, duia 8 kwietnia ^886.
(2744)

celem zało‘
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powiatu
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L. 79.  —
. Dochodzenia hipoteczne 

zema księgi gruntowej dla gminy 
stralnej „N ew odna“. tutejszego 
sądowego, rozpoczną się 27 kw;etnia

Bliższe szczegóły podają ogłoszenia
w tejże gminie.

Frysztak, 8 kwietnia 1886.

L 312.    (2752)
Dochodzenia miejscowe celem zało- 

enia ksiąg gruntowych dla gminy kata- 
iT_a nej Byszów, powiatu sądowego Pod

hajce, rozpoczyna komisya bip teczna 22 
m aja 1886.

, Każdy interesow any ma zatem 
nv S1? * wszystko przytoczyć, co dla 

7 Pr ąw swych uzna za stosowne.
k. komisya hipoteczna dla obwodu

L.

.„ »-rBy s ię  o t ę  posadę maj% sVf®
y i s z ^ ttl e&ć w  przepisanej ńTodze a . 

“  termm ie do Prezydyum  ck  aą 
V  w Tarnowie.

Finowie, dnia 12 kwietnia

zgło-
obro-

Brzeżany, dnia 8 kwietnia 1886.

Rozmaite obwieszczenia.
(2621 I — 8;4939. „  „ otw

C. k. sąd powiatowy w Buc n  ̂
daje do wiadomości, że dQia lo  m, 
zm arł w e Lwowie Cezary Ciel«cK > jellja 
żawca dóbr Pyszkowce, bez pozos 
ostatniej woli rozporządzenia.

Ponieważ spadkobiercy zmarłej 
dowi nie są wiadomi, sąd wzywa m

jo są

L. (2385 1 — 3) 
w Samborze za-

 L _ niezaanego Jó-
źe w sprawie firmy „BraciaCK ,

L. 8839. (2392 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Łańcucie za

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Marcelego G sperskiego, iż b rat jego Ale
ksander Gasperski zmarł na dniu 25 maja 
1881 w W iedniu bez pozostawi u a rozpo
rządzenia ostatniej woli i wzywa go, aby 
się w przeciągu jednego roku od dnia ogło
szenia niniejszego edyktu w tutejszym są
dzie zgłosił i oświadczenie

L. 7045. (2654 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Sądowej Wi

szni oznajmia, że na dniu 27 kwietnia 1885 
zmarł w Sądowej Wiszni Jerzy Malinowski 
z pozostawieniem pisemnego kodycylu.

Ponieważ sądowi nie je s t wiadomo, 
czyli i jakim osobom przysłużą prawo do 
spadku po tymże Jerzym Malinowskim, 
przeto zostają wszyscy, którzy jakiekolwiek 
pretensye do tego spadku mieć mysią, we
zwani, aby swoje prawa spadkowe do roku 
w tutejszym sądzie zgłosili i po wykazaniu 
swoich praw spadkowych swoje oświadcze
nie do spadku wnieśli, gdyż inaczej spadek 
dla którego kuratorem W łodzimierz Kisie
lewski został ustanowiony, tylko z tymi 
będzie pertraktowany i tym przyznany, 
którzy się do takowego oświadczą i część 
zaś spadku, do której by się nikt nie oświad
czył, lub gdyby się do całego spadku nikt 
nie oświadczył, natenczas cały spadek zo
stanie przez skarb zabrany.

Z o k, radu powiatowego.
Sądowa Wisznia, dnia 20 listopada 1885.

L. 1966. (2609)
Sąd obwodowy ogłasza, że protokoło

wał w regestrze firm handlowych pojedyn
czych firmę „Zakład zdrojowo-kąpielowy i 
sprzedaż wody mineralnej, Karola Medwecz- 
kego w Źegestowie“, którą sam  właściciel 
podpisywać będzie.

Nowy Sącz, 29 marca 1886.

1 oświadczenie do spadku tem  L. 1993. (2419)
pewnie, wniósł, ile że w razie przeciwnym j C. k. sąd obwodowy jako handlowy w 
pertraktacya tylko z zgłaszająeemi się spad- j Przemyślu ogłasza, iż dnia 8 lutego 1886 
kobiercami i ustanowionym dlań kuratorem  ; wpisaną została do rejestru bandlo^-e^° dla 
Janem  Wodeckim przeprowadzoną zostanie, j firm pojedyńczych firm a: Ignacy YVn ^eim

C. k. sąd powiatowy. 
Łańcut, dnia 29 grudnia 1885

L. T l '  d . (2364 1 - 3 )
zowie zawiadam?*WraŁ0Wy miej' del w 5 ze‘ 

szowie urnd* Lhaima Rosnera w Rze-
do Ameryki °Ueg0 * zamieszkałego, który
Starostwa bI? wydalił, iż na żądanie ck
orzeczenia 7 j ’ celei® doręczenia mu
n ia  1884 1 £  staro stw a  z dnia 6 stycz-
tualnveh J  1 8^zeżenia jego ewen-
ratorem Pl? w> stan o w io n o  dla niego ku •
adw d r Ł  dra K eicha ze substy tucją

d r  M. Kostheima.
aźebv =ZyW^ si§ tegoż Chaima Rosnera, 
s tr7e*pntm przez pełnomocnika, celem 
strzt żenią swvch nraw w c. k. Starostwie

się zgłosił,

mił, ile..........— -  —  °Znaj-
możliwe 2łe skutki sa:

przedsiębiorstwo tartaku parowego 
bem (koło Liska).

Przemyśl, dnia 17 lutego 1886.

L 509. (2377 3—3)
C. k. starostwo górnicze w Krakowie 

podaje do wiadomości, że c. k. urząd gór
niczy okręgowy przeniesiony ze Lwowa do 
Stanisławowa urzędowania swe we Lwowie 
dnia 81 m arca r. 1886 zastanowił, a urzę
dowanie w Stańisławowie dnia Igo kwie
tnia r. 1886 rozpoczął.

W Krakowie, dnia 1 kwietnia r. 1886.

swych praw 
w Nisku lub tutejszym sądzie 
albo innego zastępcę swego sądo 

że w Drzeciwnvm razie

L.

Rzeszów, dnia 26 marca 1886.

G. k. sąd rni 
kowie podaje do wiadomości,

(2451
ejski delegowany d̂ . a ra- |

21085. (2580 2— 8)
C. k sąd powiatowy zawiadamia Jó 

zefę Śledziowę, że rezolucyę z 27 lutego 
1884 1. 3138 na intabulacyą prawa własno- 

1 ści posiadłości wyk. h !p. 421 ks W ierzcho-
wvnikłe I sławice na rzecz Ludwiki Stawarzę zezwo - 

3 j l iM  ---------  "  -  = • ■ ■
i Józefy Śledziowej wydaną kuratorowi 
I dr. Forystowi doręcza.

1—3) I Tarnów, 1 października 1885.

w przeciwnym^_^az*^yp"isze \ lił i rezolucyę dla niewiadomej z pobytu
adw.



L. 5827. (2572 1 - 3 )
C. k. sąd krajowy w Krakowie, wzywa 

niewiadomych z życia i miejsca pobytu 
Antoniego K riegshabera ojca, oraz Anto
niego Kriegshabera syna i jego żoną Karo 
linę z Br. Gaymiiller, by swe prawa ao 
sumy 8000 złr. w w., względnie do rocznej 
renty 400 złr. w. w. w stanie biernym dóbr 
Niedary wielkie i m ałe, obecnie własnością 
Wilhelminy z Kettererów Lewickiej będą
cych, na ich rzecz zaintabulowanej, w prze 
ciągu roku a mianowicie do dnia 30 kwie
tn ia 1887 zgłosili, ileźe w razie przeciw
nym po upływie tego czasu, umorzenie in- 
tabulacyi owej sumy orzeezonem i wykre
ślenie jej ze stanu biernego dóbr Niedary 
wielkie i małe, na żądanie właścicielki 
tychże dóbr zarządzonem zostanie.

Kraków, 12 marca 1886.

L. 1830. (2362 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Ropczycach 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
P inkasa Schaura z Ropczyc, że przeciw nie
mu Naftali Messer wytoczył pozew o za
płacenie 14 zł. a Hersch W ahrhaft o za
płacenie 35 zł. 43 ct., wskutek czego ter
min do rozprawy drobiazgowej na dzień 17 
maja 1886 o godzinie 10 z rana wyznaczo
ny a kuratorem  pozwanego Abraham  Sand- 
haus zamianowany został.

Wzywa się więc zapozwanego o udzie
lenie kuratorowi informacyi do sporu lub 
ustanowienie dla siebie pełnomocnika, ile 
że z zaniedbania wyniknąć mogące nieko
rzystne skutki sobie przypisze.

Ropczyee, dnia 13 m arca 1886.

L. 6168. (2433 2—3)
Zbarazki sąd powiatowy uwiadamia, 

że dnia 24 lutego 1882 zm arł w Bazarzyń- 
cach bez rozporządzenia ostatniej woli Janko 
Piech. Ponieważ miejsce pobytu Kseńki 
Piech jes t nieznane, przeto wzywa się ją 
ażeby w przeciągu r> ku od dnia dzisiejsze
go zgłosiła się i deklaracyę do jego spadku 
przez głowę nielet. W asyla Piech, zmarłego 
6 kwietnia 1883 i przez głowy niel. P iotra 
Piech zmarłego 6 lipca 1883 tem pewniej 
wniosła, gdyż rozprawa spadkowa ukończo
ną będzie ze spadkobiercami deklarowany
mi i kuratorem dla niej w osobie Iwana 
Jaremczuka postanowionym.

Zbaraż, dnia 16 września 1885.

L. 12948. (2436 2— 3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie oznajmia nieobecnemu Michałowi 
Obalewskiemu, że przeciw niemu został dnia 
6 marca 1886 1, 11033 na rzecz Józefa 
Bauta wydanym nakaz zapłaty sumy weks 
lowej 380 zł.

Gdy miejsce pobytu Michała Obalew 
skiego nie jest wiadome ustanowiono dla 
niego kuratorem tdw . dra W aldmanna a 
tegoż zastępcą adw. dr. Bodek i wspomnia
ny nakaz zapłaty mianowanemu kuratorowi 
doręczonym zostaje.

Wzywa się zatem M ichała Obalew- 
skiego, aby ustanowionemu kuratorowi słu
żące do swej obrony środki dostarczył lub 
innego zastępcę sobie obrał, gdyż inaczej 
ze zaniedbania wyniknąć mogące następ
stwa szkodliwe sam sobie przypisze.

Lwów, dnia 20 marca 1886.

dw. im. i Sara Chany dw. im. Sprecher 
przeciw Joanesowi de Bock i jego niezna
jomym spadkobiercom pozew o wykreślenie 
prawa zastawu dla kwoty 2000 zł. Rh 
czyli 8000 zł. poi. z p n , na który to pozew 
wyznaczono term in dziewięćdziesięciodnio- 
wy do wniesienia pisemnej obrony.

Gdy miejsce pobytu pozwanego Joan- 
nesa de Bock i jego spadkobierców nie jest 
wiadome, został dla niego adwokat dr. Dziu
biński kuratorem, a tegoż zastępcą adw. dr. 
Bliziński mianowany.

Wzywa się zatem Joannesa de Bock 
lub tegoż spadkobierców, aby do swojej 
obrony służących środków ustanowionemu ku
ratorowi dostarczył, lub też innego zastępcę 
sobie obrał i tegoż sądowi oznajmił, gdyż 
inaczej ze zaniedbania wyniknąć mogące 
następstw a szkodliwe sami sobie przypiszą.

Lwów, dnia 20 lutego 1886.

L. 3704. (2475 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 

uwiadamia z m iejsca pobytu niewiadomego 
M ichała Boreckiego z Buczacza, że w spra
wie wekslowej Teodozyi Andler przeciw 
niemu o 2600 zł. w. a. z pn. dla niego w 
celu doręczenia uchwały tabularnej i egze
kucyjnej z 3 lutego 1886 1. 1330 jako też 
dalszych uchwał w tej sprawie zapaść ma
jących kuratorem  ad actum adwokata dra 
Buczyńskiego z substytucją adwokata dra 
M ichała Fischlera ustanowiono.

Wzywa się więc tegoż, aby ustano 
wionemu kuratorowi służących do swej obrony 
środków dostarczył lub innego zastępcę obrał 
i sądowi doniósł, gdyż wynikłe z zaniedba
nia następstw a sam sobie przypisze.

Stanisławów, dDia 17 m arca 1886.

niemu i Kostiowi Zołobowi Wasylowemu 
pozew o uznanie i intabulacye prawa w ła
sności parceli gruntowej pod I k. 750/3 w 
Słobodzie rungurskiej położonej i że na ten 
pozew wyznaczony został do rozprawy 
ustnej term in na dzień 13 maja 1886 o 8 
godzinie z rana w tutejszym  sądzie, tudzież 
że na jego koszt i niebezpieczeństwo u sta
nowiony z o s ta ł 'd la  niego kuratorem Dmy- 
tro Popowicz ze Słobody rungurskiej.

Wzywa się zatem M ichała Zołoba Wa- 
sylowego, ażeby ustanowionemu kuratorowi 
dostarczył potrzebnych środków dowodo
wych lub innego kuratora tutejszemu sądo
wi podał, gdyż skutki z tego wynikłe sam 
sobie przypisze.

Z c. k. sądu powiatowego.
Peczeniżyn, dnia 19 lutego 1886.

L. 2491. (2476 2— 3)
C. k. sąd obwodowy jako handlowy w 

Tarnopolu uwiadamia niewiadomego z miej
sca pobytu Dawida Jawetza, że wsprawie 
wekslowej Schlomy Kleinera przeciw niemu 
o 100 zł. w. a. z pn. ustanowiono mu ku
ra tora w osobie p. adw. dr. Sternklara z 
substytucyą p adw. dr. Akseirada i że do 
dalszej rozprawy w tej sprawie na prośbę 
powodu ponowny term in na dzień 15 kwie
tnia 1886 o godz. 10 przed południem wy
znaczono.

Tarnopol, dnia 27 lutego 1886.

L. 5344. (2571 2 - 3 )
G. K. sąd krajowy w Krakowie wzy

wa każdego, ktoby się znajdował w posia
daniu książeczki udziałowej Towarzystwa 
wzajemnego kredytu w Krakowie, oznaczo
nej nr. 868 na udział w kwocie 100 zł. o- 
piewającej w dniu 17 grudnia na imię Jana 
Pieniążka wystawionej, aby w ciągu jedne
go roku, sześciu tygodni i trzech dni od 
dnia, w którym edykt po raz trzeci w G a
zecie Lwowskiej ogłoszonym zostanie, o tem 
sądowi tutejszemu doniósł, gdyż w razie 
przeciwnym po upływie term inu wyż wy
mieniona książeczka na ponowne żądanie 
p. Jana Pieniążka za nieistniejącą uznaną 
zostanie.

Kraków, dnia 5 m arca 1886.

L. 8289 (2859 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy zawiadamia, że 

w sporze Maryi Ponołowskiej po niewiado- 
mem z miejsca pobytu Mortkowi Kapne- 
rowi et Comp. o 40 zł. z pn. ustanawia sie 
dla pozwanego kuratorem Jana Trzaskosia 
wójta z Dąbrówki i wyznacza term in do 
rozprawy na dzień 8 kwietnia 1886 godzinę 
9 rano.

C. k. sąd powiatowy.
Jasło, dnia 23 m arca 1886.

L. 3696. (2421 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w  Rzeszowie z a 

wiadamia niewiadomego z mieisca pobytu 
Abraham a Bergera, iż celem doręczenia mu 
tut. sąd. uchwały z dnia 8 stycznia 1885 
1. 8271/84 w sprawie spadkowej po Leibie 
Bergerze zapadłej ustanowił na żądanie ad- 
m inistratorki spadku Gitli Berger, kuratora 
w osobie adw. dra Rybickiego z substytu
cyą adw. dra Alsa i wzywa go, aby pełno
mocnika sobie ustanowił, albo informacyę 
kuratorowi udzielił.

Rzeszów, dnia 11 lipca 1885.

L. 86. (2619 2—3)
C. k. sąd obwodowy w Złoczowie za

w iadam ia Hersza Sommera z miejsca po
bytu niewiadomego z przyczyny wniesionego 
przeciw niemu przez J. Suchera Schapirę 
pozwu o zapłacenie resztującej sumy wekslo
wej 100 zł. aw. za kuratora dla niego adw. 
dr. B ille ta .ze  zastępstwem przez dra adw. 
Mijakowskiego, ustanowionym z o s ta ł, że 
przeto rzeczą jego będzie, temuż kuratoro
wi potrzebną informacyę udzielić lub innego 
zastępcę sobie obrać i o tem sądowi donieść.

Złoczów, dnia 9 stycznia 1886.

L. 10153. (2438 2—3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogła

sza, ż« do tegoż sądu dnia 1 m arca 1886 
do 1. 10153 wnieśli Chaim Simehe dw, im. 
i Chane Sara dw. im. Sprecher przeciw Jó 
zefowi Wollisch i jego spadkobiercom p o 
zew o wykreślenie pozycyj n. 33 i 41 on. 
ze stanu biernego realności i. 235%  na 
który to pozew wyznaczono term in dzie- 
w.ęćdziesięeiodniowy do wniesienia pisem 
nej obrony.

Gdy miejsce pobytu pozwanego Józefa 
Wollischa i jego spadkobierców nie jest 
wiadome, został dla nich adwokat dr. Dzię- 
dzielewicz kuratorem  a tegoż zastępcą ad
wokat dr Paździera mianowany.

Wzywa się zatem p. Józefa Wollischa 
i jego spadkobierców, aby do swojej obrony 
służących środków ustanowionemukuratorowi 
dostarczyli, lub też innego zastępcę sobie 
obrali i tegoż sądowi oznajmili, gdyż ina
czej ze zaniedbania wyniknąć mogące n a 
stępstwa szkodliwe sami sobie przypiszą. 

Lwów, dnia 13 marca 1886.

L. 6338. (2573 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy w Krakowie za

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego | 
Franciszka Szczepanowskiego właściciela \  ! 
części dóbr Sokół, że wskutek pozwu Ed- i  
warda Miłkowskiego de praes 20 sierpnia [ 
1884 1. 21057 o 1000 zł. z pn. wyznaczono 
90 dniowy term in do wniesienia obrony.

Poleca mu zarazem ażeby kuratorowi 
jego adw. drowi Schoenowi w Krakowie 
potrzebnej informacyi do obrony na czasie i 
udzielił lub innego pełnomocnika so b ie ' 
obrał i o tem sądowi doniósł, gdyż w prze- j 
eiwnym razie skutki zaniedbania tego sam 
sobie będzie musiał przypisać.

__________  Kraków, dnia 19 marca 1886.
L. 913. (2863 2— 3) ---------------
Ck. sąd powiatowy w Sanoku zawiadamia L. 12708. (2405 2—3)

niewiad. z miejsca pobytu AdolfaZegarskiego, C. k. sąd krajowy jaj&o handlowy we
żeL eib  Roth wniósł przeciw niemu pozew o Lwowie w spraw ie egzekucyjnej masy spad- 
36 zł., na który do rozprawy term in na dniu kowej Salamona Czaezkesa przeciw niewia- 
10 maja 1886 o godzinie 9 rano wyznaczo- domym z życia i miejsca pobytu spadko- ;
no i dla pozwanego kuratorem  p. Włodzi
mierza Witoszyńskiego ustanowiono 

Sanok, dnia 23 m arca 1886.

biercom ś. p. Bazylego Hachlewskiego vel . 
Chachlewskiego jako to : W ładysławowi,!
Wandzie, Bronisławie, Kazimierze i Ludo- i 
mirowi Haehlewskim vel Chacblewskim o 
500 zł. m. k. z pn. ogłasza, że dla tychże ! 
ustanowił kuratorem p. adw. dr. Krówczyń-

L. 4063. (2176 2 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Tarnowie za 

w iadam ia niniejszem niewiadomego z miej- skiego
sca pobytu Edw arda Salomona iż wskutek Wzywa się zatem powyższych egze-
wniesionego przez tarnowski dom komiso- kutów, ażeby do swojej obrony służących śro- 
wy Banku galic. dla handlu i przemysłu dków ustanowionemu kuratorowi dostarczyli, 
przeciw niemu pto 170 zł. pozwu wekslo- lub też innego zastępcę sobie obrali, gdyż 
wego wydanym został nakaz zapłaty z dnia ze zaniedbania wyniknąć mogą -e następ- 
dzisiejszego, który do rąk ustanowionego stwa szkodliwe sami sobie przypiszą, 
dlań kuratora w osobie adw. dr. Salomona Lwów, dnia 20 marca 1886.
ze substytucyą adw. dr. Ringelheima dorę- ---------------

L. 1545. (2490 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Peczeniżynie

__________  zawiadamia M ichała Zołoba Wasylowego z
L. 6369. (2437 2—3) życia i miejsca pobytu nieznanego, że Kost

C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, Zołob Ołeksów, Michał Zołob Ołeksów i 
63fiQ° te8°ź sądu dnia 9 lutego 1886 do 1. Jaw doeha z Zołobów Roweńczukowa wnie- 

wnieśli małżonkowie Chaim Simche j śli dnia 15 lutego 1886 1. 1545 przeciw

czonym zostaje.
W Tarnowie, dnia 18 m arca 1886.

L. 8628 (2639 2—3)
O b w i e s z c z e n i e .

Stosownie do polecenia wys ck. Mi
nisterstw a handlu z dnia 28 marca br 1. 
11469 podaje się do publicznej wiadomości 
że z dniem 1 kwietnia 1886 podwyższa się 
wagę przesyłek dla adresatów miejscowych 
a to w siedzibie urzędów pocztowych e- 
ryalnych do wysokości 50 kgr. a niearyal- 
nyeh do wysokości 30 kilogramów.

Opłata od wagi wyno i :
do 500 gr......................................................13 c,t.
od 500 gr. do 5 kg........................... - 15 ct.
od 5 kg. do 6 k g r . ........................... 18 ct.
a za każdy dalszy kilogram o 3 ct. więcej.

Opłata od wartości w ynosi:
a) od przesyłek z deklarowaną war

tością do 500 zł. 3 ct
b) zwyż 50 zł. za każde 150 zł. po 

3 ct najmniej jednak 6 centów.
Za nieopłacone przesyłki miejscowe 

włącznie do wagi 5 kg. będzie policzony 
dodatek w kwocie 6 ct. od- pojedynczej 
sztuki.

Zwrot przesyłek miejscowych nadaw 
cy tudzież przesyłanie tychże (n. p. z po
wodu zmiany adresu) do innego urzędu po
cztowego w tej samej miejscowości położo
nego (n, p. we Lwowie z głównego urzę
du pocztowego do urzędów pocztowych na 
głównym dworcu kolejowym lub na Pod
zamczu, w Krakowie z m iasta na dworzec 

odwrotnie) nastąpi bezpłatnie
Za przesłanie atoli tych przesyłek do 

innych urzędów pocztowych jak również za 
zwrot z nowego miejsca przaznaczenia bę
dą pobierane opłaty stosownie do odległości.

Z c. k. Dyrekcyi poczt i telegrafów.
Lwów, dnia 31 marca 1886.

§anbefgminiftettumg dto 28.
11469 mtrb befannt gegeben, baji 
Slpril 1886 ab bag ftgettHdjt 
poftfenbungen im Socatberfeljre bej a.riL óra* 
iPoftamtern auf 50 Kgm. unb mirb-
rtfdjen jpoftamtern auf 30 Kgm. etyWl 

91(3 ©ctoidjtgporto fur bicfe o°" 
fenbungeu ioirb eingefmben: f k&er
fur ©enbungen big 500 ©ramnt 1* 5 jfi*
500 ©rantm bi§ 5 Silogr. 15 fr., ń y  je 
logtamnt bis 6 ®i(ogr. 18 fr. u. f* •' 
e;n kilogram um 3 ®reu,$er mefjr.

StlS SBertfjporto a irb  eittgeljo&eti* ^
a) fur ©enbungen mit SBertang

50 fi. Sie ermafjigte ©ebiiljr bon 3 17 0 et
b) fur ©enbungen mit SBertang® 0 $' 

50 f[. gleicf)mdj)ig 3 fr. fur je 150 i*' 
benfteng jebod) 6 fr.

g u r unfrautfirte SocaL 
gen big einfdjliefind) 5 % r . tuirb ein & 
bon 6 fr per ©tiicf eiugehoben.

©omof)( bie SftucffteHung ber W
poflfenbungen an ben Sibreffaten, al® 
91acf|fenbung berfelben an eiu anbert0 , V. 8f- 
djen ©tabtpoftbejirfe gelegeneg 
in Semberg bom §aupłpoftamte ab 
dmter in Semberg SBafjnljof ober P° fljt 
unb tu Krakau bom ©tabipofiaflń6 gffiiw 
Sabnfmfpoftamt unb vice versa) W1* 
renfrei ftatifinben. ^

(Sefdjiefjt aber bie SliadjfettbunjJ J.
beren Spoftorten, fo mitb fur &iep pHet1 
tnie fur bie jftucffenbung bon biefeb 
ben Slufgabeort bag tarifmdfjige SRcwl (l 
bejiepungSmeife 9fetour=*orto in .
Sebradjt.
SBon ber f. f. jpoft* unb Uelegrafen**' 

Semberg, am 31. 9J?arj 1680-

H. 8628
O R B k  III E H i' f

n  .. fîGOOTK-BTHO AO nOpfcSHfHlA c<ą OJI
H- K. AkHNIICTfpCTKa TOprOllA^ j
28. AlapTu 1886 c. r. s. 11469 flHEit*ł .(if'
ĄO OEipOH K'kAOM©CTH, IJlO ^  g /jL .
flnp'kAA 1886 roAd noAKHcuiaeT^
pecwnoifk a ^ a  dAptcdTOKTi M fc ( i^ r
A TO B’k OEHTdAHUłhi O^p/WA^6 !),) » ^  
KkIJfk Epdp'ńAAkNkl\"h Ad BklCOK0*'^
/lOrpaMOITk, A K“k HEfpapiArtkHMjC
COKOCTH 80 KHAOrpdMOBTł.. ; a «P

OnAdTd o t t ł  Barn khhocM'*’ > ^
A® 5 0 rpa/WÓBTk . . . . \a fit
otti 500 „ Ad 5 KHrtorp. * _

„ 5 KiiAorp. a ® ^  Kiirtorp-
A 3 A  K O JK A k lH  A d A U l iH  K H A O T f* f
K paH ąapu bóaiue-

OnAATA OTTi KdpTOCTH B>'

' kk i

HOIO BApTOCTK. A® 50 3A. 3 KP k k
b) 3 d  KH C U lf 50 3 A  3 d  0 

3A. MO 3 Kpami,., H4HAWNUJE ®AH 
HapÓB-k. ^  fi».

3 a  MEOIIAAMEHHklH n£PfClJ 
II,£Rklll KKAK5MHO A® BArH 5 ^  f
AtTTi B p a Y o B A H k iH  A dA ^d^R H - A P1'  
6 Kpami, ÓT-k iiooa3hokoh  k , M

3 bEPHEH6 llEpECk lAKH  Ą
A a K a T E A io ,  T a n o ? K 'k  nepfcHAaH<> k  ( f i k  
npmwiipT*: 110 iiokoa8 ^
HNMOrO ®('pAA3 nOUTOBO^O 
ArfccTN®CTN nOAOlKEHOrO (nd c pd k .  
i l B O K i i : H 3 -k  r o A ® B N ® r o  o ^ P ^  ^  0 ^ ,  
ro Ad 0VPAA®B’k nouT®Bk|/V  ̂ H p/fi 
BHOAlTł ABdpUkl K C A E H H Ó A n *

3a/W*i», BTv KpaKOB^: g
pfll'k H OTBOPOTH®) HaCTSn>,r  

3 a  (lEpccHaaHB OAHdf  fc,K 
CklAOKTi Ad HHIIkljfTi O^p^Adf 
rairk póBHom-k 3a 3 Rt(>nt«e ^  n ^  
AA^kcTUlA IlpHBHaUCHiA oTA(| ^
AiklII OnAATkl COOTK^TUkl*1 ^

°T" Ł ir
L. 8495.

Ustanowienie jezdufS0 k l f i
czas od 1 kw ietnia do k°IlC?'-„Ijjet,’9i0 

Jezdne od konia i * d°
wia .się na czas od 
września 188*

w dawmiejszym 
obwodzie

Wadowice
Kraków, Nowy Bacz,

________ Stryj
Brzeżany, Kołomyja- 
Lwów, Rzeszów, Sam
bor, Sanok, S tan isła 
wów, Tarnopol, T ar

nów, Źółkiew1_ ^ _  
Czortków, Przm n?śk  

Złoczów'’

gr. 8628.

3 n Slugfu^ruug beg @rfaffeg beg f. f.

. N a leżytość  «  ^  J

wę, za “ iekrytf  m iriam etr. ■

iiednes r r  ai. ę-ggSi* ^
| za sm arow anie wozu 

! niezmLwó°wTdnia_9_kwjetnia



Doniesienia prywatne. 

h  C. I  m irzy w . to n o .  ^ c v j n y

BANK hipoteczny
k  ^  k u r s i e  d * i e n n T m

!» Listy Hipoteczne,
t  jako też

5°lo Premiowane Listy 
Hipoteczne.

Zlecenia z prowiueyi wykonuje się  
"4 pocztą, bez prowizyi. [2346 4-?]

"ifj -"m iuw anie. *• ju i.n u  —
H ^ o c y  słu ch aczów  w szech n icy  lw ow sk iej  

j J /  że p. W łod zim ierz  S t e b e l s k i  urno- 
'  8 M- 1 4  k w ie tn ia  b . r d łu g  za

,Wętv ■" -----------, * w Towarzystwie w kwocie 10 złr. 
^ległymi procentami od r. 1868 w

złr.
^  dnia U  kwiatnia 1886.
(Ł ^ ?>ał: _g-_ Żółkiewski, przewodniczący.

B u czyński, za 2g-> sekretarza.

^ n ą  p o w s K e e l i n i e  

* a  n s y l e p s z s f c

^  «  m
^ s z c z a n i a  p o d ł ó g

p o leca ją

Z
arząd tartaku ""w S e r e d n e r a  poczta W ojniłów  

sprzedaje s z t a c h e t y  d ę b o w e  1 m. 30 otm. 
długie 4  ctm. w kwadrat grube, 100 sztuk z 
dostawą do kolei po 5 złr. 24 ct., 1.000 sztuk 
po 50 złr. EygJe dębowe 6'/s ctin grube 10 etui. 

szerokie metr po 20 et. Można również dostać brusy 
dębowe 3" i deski l 1/," 2170 6— 8

CHOROBY ZARAŹLIWE
Niedawne lub zadawnione, skrofuły, cho

roby skórne (liszaje, wyrzuty, strupy, trąd) 
i  inne cierpienia naskóm e, spowodowane 
zanieczyszczeniem  i zepsuciem  kr wi.W rzody, 
gruczoły, reumatyzm, rany, wrzody w ustach  
i  w  gardle, nabrzmienia, narośle na kości, 
strum, niem oc i drugorzędne i trzeciorzędne 
peryody syfilisu nabytego lub dziedzicznego.

L eczenie niezawodne i  radykalne chorób 
najbardziej zastarzałych) najuporczywszycb, 
nieustępujących przed żadną m etodą lekar
ską, leczą się  przez użycie

L w o w i e .

^,8Przedającym dajemy odpo- 
^ le<ini rabat. (797 40—?)

H a n d e l  

r°la Bałłabana
N t j j  k>e L iro w ie  [38i  13-12]

V  !*<*» 1. 2 9 6 ,  p o d  „ Z ł o t y m  
^ z j  ” l ! n t e m 3 — poleca.

bardzo stary 1/i flasz. zł. t .—
l*  • Nr. 1 “/, ,  » 1 50

V .  Nr. a Vi » - L20
V, - - 1 -

A T E

 ̂ n ^ n° -  r o s y j s k ą
świeży transport

'I.

złr. 2.—
? r « C < K i  :  . * 3 . -

k lb e r f  Moskau - „ 4.
" ty ^ r ia l  . . .  „ 5 —

J K ^ \ S o ™ h o n g  . „  4 . -
^  własn. wyśnnen. - l . / U

Sla ^^  ś w i ę t a
ZQa*ny od kilkunastu lat

'Ł s

g* znany od kilkunastu lat

Win
s a;5a W ik s ia

— -----------  — i---- J--------  AJ ______ 2r :>   ... P « JJedyne  po tw ierd zo n e  p rzez  AJcademję M ed yczn ą  w  P a ry żu  
J e d y n e  upow ażn ione p rzez  rzą d  fra n c u sk i.

Jed yn e , ja k ic h  u żyw a ją  w  szp ita la ch  P a ryzkich .

2 4 ,0 0 0  Franków Nagrody Narodow ej.
Lekarstwo to, bardzo przyjemne w  smaku, 

zalecane od lat przeszło 60 przez najznako
m itszych lekarzy, jako najskuteczn iejszy , 
znany dotąd, środek przeczyszczający krew’, 
je st  ] edynem  w całym św ięcie , jakie otrzymało 
wyżej wym ienione tytuły i oznaki honorowe, 
co dowodzi .jego znakomitej skuteczności.

Pod dobroczynnym wpływem  tych  bisz
koptów apetyt powraca, funkeye żywotne  
przychodzą do normalnego stanu, a po k ilku  
tygodniach leczenia chorzy spostrzegają, ze 
w szystk ie  przypadłości chorobliwe nikną i 
zdrowie, choćby najmocniej podkopane przez 
zepsucie i zanieczyszczeuie k rw i, przychodzi 
do normalnego stanu.
Skład główny : 62, rue de RiVOii, m ParyStu,

D ostać można we L w ow ie w aptece p. 
K . M ikolascha, K rzyżanow skiego, N ahlika; 
w  Krakowie w  apt. pp. T rauczyńskiego, 
R edyka i  W iszniew skiego.

® ® ® ® 0 0 0 0 0 0  
O. T . W in c k le r

Lwów, ul. Teatralna 1. 7.
(naprzeciw katedry) -  poIeca;

M a s ę  sweją z prawd?;™.,,, 
nego d o  z a p n s * !« Za U | Jji:Z1* 8£ >  . ^ oskn,  P i e l 
a m i  p o ł y s k a j ą c y  l » r y i , f .. 
farbowania p is a n e k ,  f a r b y  do
b l i c i L ó w  i innych przedmiotów f i  9 t y n n j  d o  
b e a  s z e a o t k o t r a i i j a  ' . s![ory, nadający 
c z a r n y  i  t r w a ł y  p o ł i a i ,  ̂ f J P ^ k n i e j s z y  
w płynie do użytku domowego ’ „ * r ? k  1 S U in ę  
a n i l i n o w e  do farbowania materio ‘\  we fa * “b y  
ry k a s iisk ą  do prania materyi wr<5| » * “ « ’  
w c a l e  ich barwy, k o r z e ń  m n i i . . - U!f  a ^ c 
owiec przed ostrzyżeniem, ś r o d ę t  J' do myeia 
n i a  m o l !  i  p l u s k i e w ,  n l e j u w l a  y t ę P J e ’  
s z e k  p r z e c i w  o w a d o m ,  » a r |" v  " .a is *»r o  
wszystkich edeiomaeh najdelikatniej *, l e  w® 
maszynach w prawdziwym lnianym i u t e . moleh 
jako też wszystkie gatunki f a r b  tarj e )
l a k i e r ó w ,  p o k o s i d w .  p e d z i O w  i y c h " 
t e k ,  Oli Hę maszynową i s m g ro w id Ł , , 
skie do osi, b a j c e  l i a  d r z e w o ,  pokostv t 
lakiery drukarskie, brązy i  złoto w arkus/a«h i -  y 
b y  o l e j n e  w  t u b k a c h  do robót a r t y s t y c z n i ’ 
p a l e t y  i  p ł ó t u o  m a l a r s k ie  ze s ł /n n if  * ’ 
bryki Karola Schmidta w Dusseldorfie, którego skład’ 
dla Galicyi w moim handlu się znajduje, 

j Cenniki na żądanie gratis i  franko >
( (2665 3 —3)

O O O O O O O O O O

J a b ł k a  s u s z o n e
R > e a

obierane, krajane i drelowane 1 kilo po 50 ot. w 
woreczkach 5 kilowych franco sprzedaje, i ' j

(8200 47-5) Ł .  W. w  P l s t y a l n .

35.

O głoszenie,
<2740;

t-

i b ł i t d  f o r t e p i » i ( u s j f f  
SZKOJP.A M U ZYO ZSr^

3 Ł -  S C  A  a *  » ^ (  A
w R y n k u  1. 9 . I . p ię t r o .

■ N*«ha gry na fortepianie w 3 oddziałach j o , ,
Nauka śpiewa solowego. Fortepiany poci in t T-
gwaraneyą z najlepszych fabryk, które s;0■ - - i„kn tr- —>—  V ,sprzodaje  ̂  ̂ ryisu. j --
Ja gotówkę i wypożycza, jako też ooieea takow^n® 
r a t y  m i e s i ę c z n e  o d  I® z*r . — Sławne or. 
gany amerykańskie (4»68 140 .—?)

j y  H a n d e l

# 0.T.WiBClEl8r!l

r> .  V i^  ’r , , , |u ń M|t i0 j I g .  sprowadził

< ,?c rH n ,,e K()l ‘ fella
I, .. ftbtow n f  ■ Wlna białego, zakupione- 
l t i * V “tiejseu jako wino zdrowe

»hi if t ł ® e g o  M a g i s t r a t n
H lS ii  i ’ ^"rwon! iW w w a  wysiałem  prób- 
ll(irN(.S Ist^dynei ° w daszkach z pieczęcią 

eał^ ao«™  w egienką

j hd otrzymałem do liczby 
H ^ V > <  « W iiL °d dy,ek ora d r a
h u 111,^hw*'b(c  ,? . . m ‘ł i .e  n ł «  z a w i e r a  

«W in “ FCh w in a c h

tl. v  b j j ’® Ś r o d k a  d o  t a r b o -
* «  j e s t  z u p e łn ie e a y s te  

w togę o k a z a ć  ś w ia

1 ,'sL ł':'ś8<yfî h;hK"1.''oreom naprowineyi przesyłam  
lla mi, Jakośeiaeh od 3 butelek pot-zą- 

S  ^ w beczułkach od 4  litry

y polecić moje wina Szanow- 
sv,Hta.

1  uszanowaniem
M A X  n l t t S E L .

w ó w ,  n i .  T e a t r a l n a  1. 7
p o l e c a

K a w y  w  m a j  w y  k o r n i e j s z y  c l i  g a 
t u n k a c h  po 1.24, 1 32. 1.50, 1.80 
i 2 złr za 1 kilo.

Co dzień świeżo - palona kawa!
P. T. Przy odbiorze 5 kilo kawy posy

łam  franco do każdej stacyi pocztowej. 
H e r b a t  c l i  ń s k u  - r o s s y j s i ; B® z wy~ 

bornein smakiem i aromatyczną wonią.
Et 111 tx z  J a m a j k i  bardzo stary po 2.25 

1.70. 1.40, 1.20 za butelkę.
A r a k  b i a ł y  butelka 1 złr. 90 ct. 
K o n i a k  f r a n c u s k i  w butelkach po 

1.50, 2,— 2 50 i 4 złr.
Ś l i w o w i c ę  S y r m s k ą  wyśmienitą butel

ka 1 złr.
W i n a  węgierskie, francuskie, reńskie, greckie 

i hiszpańskie. 2736
Wódki ś l i k i e r y  krajowe i zagraniczne, 
t b e h o i a  y  kuchenna i waniliowe z fabry

ki Lejeta pac ka od 30 ct. do 1 złr. 5 ct. 
Sery krajowe i zagraniczne 

Śledzie zwykłe i marynowane, sardynki 
marynowane i w oliwie, kawior, węgorz an- 
chovis, oliwę prawdziwą włoską, ocet prawdzi
wy winny, musztardę prawdziwą kremską i 
francuską masło śmietankowe, smalec i słom nę  
węgierską, grzybki suszone, salami w ęgierską  
i brunświeką. Powidła znakomite czyste i s ło d 
kie kilo ?>2 et śliwki tureckie kilo 48 ct. 
Bryndzę liptawską kilo 66 ct.
Zupełnie świeży transport owoców południo

wych świeżyoh i suszonych i t. 
Migdały, rodzynki żółte bez pestek i z 

pestkami, Daktyle, Figi, Orzechy tureckie w 
łupach i tłuczone, cykata duża i drobna, po
marańcze i cytryny.
Farbę na jaja wolne od trucizn pakiecik wraz 
z opisem użycia po 3 i 6 ct.

“ “ ^ a k ł a T f r o t e r s k i

T. BEDNARSKIEGO
we Lwowie, Łyczaków I. 46.
Przyjmuje zamówienia we Lwowie i  na 

prowineyi do zaprawiania, froterowania i la 
kierowania podłóg. (2738 1 —4)

Sprzedaje płyny zupełnie do zaprawy 
przygotowane w różnych kolorach, które pręd
ko sehną i ładny połysk daja 1 kilo zir. 1F0
i złr 1.80.

1 kilo wystarcza zupełnie do zapuszcza
nia dużego pokoju.

D° n bysia w handlach korzennych p.
Schrama niau Halicki 1. 22, i p. Mayera róg 
uhey Ł yczakowskiej

W IO SIffA 188©.
Świeży transport najmodniejszych p a r a s o .  
l e k ,  w a c h l a r a y ,  b r e * e k ,  g o r s e t ó w  
k a p e lu s s & y  m e s k l c b ,  w najn-wszych 

fasonach.
P ła s z c z y  gum ow ych od deszczu i  od prochu 

b u ty  i  bu cik i, k r a w a ty  an g ie lsk ie . 
K o s z u l e ,  k o ł n i e r z e  i m a n k i e t y .

P o d s t u m e n t a  różnego rodzaju z b r o a z «  i
z  d r z e w a .

Robotv ręczne na kanwie, przybory do robót 
kobiecych i do krawieczyzny

i i o l r r a  w n a j w i ę k s z y m  w y b o r z e :
magazyn towarów galanteryjnych 

i uorymbeigskich

j a s a  k b e i .p t
W  JAROSŁAW IU.

(2792 1 - 6 )

Młodzieniec

Codzień świeże 
d r o ż d ż e .

na żądanie gratis 
i franco.

I F S ® .
s  v  Ś “ J UU1' ‘
g :5 ̂ 1 E  «  0

11 '̂2a6ttloi’o iianie sie yd’ ^ rak apetrtu, nie- 
r v  40 medot’ wn̂ i e ,  obstrukeya,

0 PaEyoia Z * ' * 6 i w. i. -  Cena 
1 handiae), Siystkieh aptekach

3 r>3 u -?
O O

( 2 5 3 6  3 — 3 )

Ogłoszenie.
Tegoroczny wielki jarmark na konie

L  w ZOwie> k t°ry odbywał się zwykle na 
w t r  de' eu^ ai i> p wodu przypadającego 
„ . .Z ?1 drnu wielkiego piątku odroczony
został na d, ień 5 majas 1886 '

01 zątek jarmarku dnia 3 maja 1886.

w  ^ ag istra t miasta
Kzeszowie, d. 3 kwietnia 1886 

Kalinowski.

ukończoną 6 klasą gimnazyamą, nie mogąc 
dla braku utrzymania kończyć szkół, poszukuje 
umieszczenia w apećce, u takiego z p. poczmi- 
strzów, gdzie by za udzielenie lekcyj ręcząc za 
dobry skutek egzaminów mógł odbywać prak 
tykę pocztową lub innego odpowiednego zatru- 
dnienia. Wezwania p. n. poste restante „For- 
tuna“ we Lwowie.
Xx. 1«»73. (2765 i — 3)

Ogłoszenie.
Administracja centralna fundacyi 

Lr- Skarbka ogłasza sprzedaż w dro
dze licytacyi ofertowej sterego drze
wostanu świerkowego i jodłowego w 
lasach rewizu Srnorze w powiecie 
Stryjskim na powierzchni 237 n. a. 
morgów, do wyrąbania w 10 latach 
oddając do wyróbki drzewa 2 wodne 
tartatki.

Oferty wnosić należy najdalej 
do 4 maja 1886 12tej godziny w po
łudnie do Administracyi centr l̂BOJ 
fundacyi hr. Skarbka teatr I. P- nr- 
29, gdzie bliższe warunki mog£ 
przejrzane.
1  Administracyi centralnej fundacyi 

hr. Skarbka.
We Lwowie, dnia 7 kwietnia 1886

Rada nadzorcza ^Towarzystwa za
liczkowego w Kałuszu stowarzysze
nia zarejestr. z nieograniczoną porę- 
ką, zwołuje w myśl statutu zwykle

Walne zgromadzenie
które się odbędzie w Kałuszu dnia 
29 kwietnia r. b. w lokalu szkoły  
panieńskiej o godzinie 3 po południu. 

PORZĄDEK DZIENNY:
1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czyn

ności za rok 1885.
2. Sprawozdanie kom isji rew i

zyjnej z odbytej lustracyi zamknięcia 
rachunków za rok ubiegły oraz wnio
sek tejże, o udzielenie dyrekcyi abso- 
lutoryum z czynności za rok 1885.

3. Wniosek koinisyi lustracyjnej 
co do lozdziału czystego zysku w  myśl 
§. 81 82 statutu.

O czem się członków towarzystwa 
zawiadamia.

Kałusz, dnia 12 kwietnia 1886. 
Władysław Kórnicki 

zastępca prezesa.
Władysław Kwaśniewski

_______  sekretarz._________
L. 410. (2743 1— 3)

Obwieszczenie
W ydział Rady powiatowej brodz- 

kiej podaje do wiadomości opodatko
wanych w  powiecie, że rachunki z 
dochodów i wydatków -Rady powia
towej za rok 1884 zostały w myśl 
§. 30 Ust. o Repr. pow, wyłożone w 
biurze Wyyziału na dni 14 do przej
rzenia.

Z Wydziału Rady powiatowej. 
Brody, dnia 6 kwietnia 1886.
“ (2742 1— 3)
Niniejszem podaje się do wiado

mości w szystkich interesowanych, że
p. Aleksy Szczerban.

były ekspedytor i insercyjny agent 
„Miru“ nie ma ze strony wydawnic
twa upoważnienia do zawierania in- 
sercyjnych interesów, ani do inkaso

wania dotyczących należytości. 
A d m i n i s t r a c j a  v M i r u u

L. 636. (2772)

Obwieszczenie.
Siódme zwyczajne

Ogólne zgromadzenie członków
Towarzystwa kredytowego dla handlu 

i przemysłu w Tarnowie. 
Stowarzyszenia zarejestrowanego 

z odpowiedzialnością ograniczoną od
będzie się dnia 29 kwietnia 1886 o 
godz. 4 po południu w biurze Stowa
rzyszenia w Tarnowie przy uliey 
Podwale I. 11.

PORZĄDEK DZIENNY:
1. Sprawozdanie Zarządu i Rady 

nadzorczej z obrotu interesów  w  r. 
1885.

2. Przedłożenie rachunków i b i
lansu z roku 1885.

3. Propozycye Rady nadzorczej 
co do rozdziału czystego zysku.

4. Sprawozdanie komisyi rewi
zyjnej z odbytej rewizyi ksiąg i ra
chunków tudzież z przedsięwziętego 
szkontra kasy i weksli.

5. Udzielenie Zarządowi absolu- 
torynm.

6. Wybór Zarządu i Rady nad
zorczej na trzechlecie 1886 — 1888.

7. Wybór stałej komisyi rewizyj
nej na rok 1886.

8. Wnioski członków Stowarzy
szenia.

W Tarnowie, 13 kwietnia 1886.
Za radę nadzorczą 
przewodniczący: Mera,



KAZIMIERZ LEWICKI
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prcslij, szHe i towarów u p iy c li
w e  L w o w i e ^  u l .  T r y b u n a l s k a  1 .  6 .

S E a lo io m y  wr totemu 1 8 4 5  
BWgmiwatwwgWBaiw

po.eca K  .4  1 » U  i  rf<>t; or ^ w"t L
A K W A R I A  t. j. szkła i rezerw oary na złote rybki pojedyncze. P I  

1 zł. i d  ct., 1 zł. 60 ct., 1 zł. 80 ct., 2 zł., 3 zł. jj ’
łnk^ i

1 K W A B Y A  ozdobne z postum entam i z majoliki iub terakoty, sZ s 
po 5 zł., 6 zł., 8 zł., 10 zł., 15 zł., 20 zł. i wyże;.

R e g e s t r a  g o sp o d a r c z e ,
u k ł a d u

W i k t o r a  B y l i c k i e g o ,
zalecone przez komisyą z ramienia J S a n l t n  g**l. d l a  h a n d l u  i  p r z e  
m y s i a  w  K r a k o w i e  do ocenienia tychże wydelegowaną, a złożoną z naj
znakomitszych agronomów naszego kraju, panów Ł .  J ę d r * e j o w l c « a  I  T a 
d e u s z a  J L a n g ie g o ,  — oraz: wszelkie w zakres g o s p o d a r s t w a  w i e j 
s k i e g o  wchodzące druki w librach jakcto : R a p o r t  t y g o d n i o w y ,  R a 
p o r t  d z i e n n y ,  l i w i l a r } u s z ,  A s y g n a t a r y n . z .  O r d y n a r y n s z ,  

K w i t a r .  u s z  l a s o w y  z  k o n t r o l k ą  i bez; i tp.
H  o  1  e

S e y f a r f h  ć c
s M  mm salanteryi i dział M  DięknycŁ,

W E  L W O W I E ,  przy plaeu M aryackim .
(.P r o s p e k ta  i  c e n n ik i  n a  ż ą d a n ie  f r a n c o .)

(2528 3 3)

Handel sukna
i towarów wełnianych 

m odnych ,  pod f irm a :

J. Wafiacli i Syn
we LWOWIE, w Rynku pd 1- 33.

S C  Z a ł o ż o n y  w  r o k u  1 8 4 1 ,
poleca na sezon wiosenny i letni, swój naj

obficiej zaopatrzony

skład materyj wełnianych 
na męskie również damskie 
i dziecinne ubrania, zacząw
szy od gatunków najtańszych^

W ysełki pocztowe tak próbek, jako 
też materyj, na każde żądanie uskutecznione 
zostają bezzwłocznie.

(2241 1 5 - 7 )

MAGAZYN KRAWIECKI

VcSICAT0IRE hOSEdaA. BESLIER
*  K a m t a r y d a n e m  S o d o w y m

F ryaezydło  to jest o w iele czystszew  i o w iele silniejszy sprawia skutek od wszelkich 
innych; daje się przechować bez zmiany pod wszelką szerokością geograficzną nie 
sprawia boleści, ani rozdrażnienia pęcherza.
Papier narywający (epispastiąue) wydoskonalony, N° 1, 2 i  3 Sto p u d e łek .. 20 fr. » 
Mouches de Milan na dwóch kitajkach 12 tuzinów...................   4  fr. 80

40, RUE DES BlAIXS-MaNTEAUI, PARYŻ 
W e Lwowie: w aptekach PP. M iko^schajW ewiorskiegoiKrzyźanowM ego.

r̂ r s

, P ^ U t Y  * l e t n i
«  B T ^ T  e t „  t n * e

W e łn i  ° V ’ i e  r  luty> Pfa

l0L K*roia

Li/dw/fca 3,

J Bank rolniczy we Lwowie
9 p o le c a  d o  s iew n i:
0
0
0

oryginalny j i j C Z I I l i e i i  węgierski po zł. w. a. 8.50 0 „ amerykański „Virginia“ rab
koński . . . n » m 16.—

jl k o n i c z y n y  bez kanianki, tymotki kupko-
0 wą, t r a w ę  z rajgrasem (złr. 50) po cenach
A targowych. (26os 3-3)

.6

O®’ .

A %
U # '

■

p 8
Baczność 

przy zakupme.
E  x t r H ( ' .u in  M a l t i  J a n a  

R o f fa  otrzymać można we wszystbi eh 
aptekach i większych handlach; należy tylko wy

raźnie żądać wyrób zaopatrzony marką ochronną 
(wizerunek i po<ip;s wynalazar).

'K >

■m
ich

Skutki lecznicze rzatkiego rodzaju |w wycî J
o  I  P a n a  a i - r o l a  E r i i  h w i r t h  w  K l o s t e r b r u c k  ( U ° l °  

Z n a j i n )  i ł i i i i .  3 1  m a r c a  1 8 8 6 .  , ^
Ciężka słabość: bole w piersiach i duszące zaflegmienie 
si i żołądka zniszczyły zupełnie moje zdrowie — wszystką

przeciw temu

ulica Lipowa yis a vis miejskiej propinaeyi 
w  S t a n i s ł a w o w i e .

Niniejszem  mamy zaszczyt zawiadomić szano
wną P. T. publiczność że otrzymaliśmy wielbi zapas 
towarów modnych na sezon wiosenny i letni z pierw
szorzędnych fabryk angielskich francus. i berneń
skich.

W  pracowni naszej zatrudniamy fachowo w y
kształconych ludzi ze Lwowa i W iednia zaś Pan 
Maulik który lat 15 w pierwszorzędnych pracowniach 
we W iedniu jako przykrawaez pracował zakładem 
tym jako wspólnik kieruje tak że jest nam może- 
Fnem najwybredniejszym wymaganiom szanownej P. T. 
zadość uczynić.

Tuszymy sobie zatem nad.ieję źe szanowna P. 
T. publiczność raezy licznie zamówieniami na3 za- 
SŁdzycić u p 'zekona się o wzorowej robocie i o pra
wości Laszego zakładu.

W  okoliczne miejsca na żądanie kilku osób 
wysyłam y przekrawacza do zdjęcia miar.

Wzory materyi wysyłam y na żądanie franko 
powrotną pocztą._____________ (23**8 5-8)

użyte środki, nawet kuracya szpitalna, pozostały bez skutku a płu<t 
byłem w największem niebezpieczeństwie postradania życia przez sparalizowanie 
Na me szczęście polecono mi Jana Rolfa piwo zdrowia z ekstraktu słodeweg0’. . fO | 
kupiłem tutaj w Znajmie u p. Leopolda Siegmeth jun. Chwała Bogu i 
króttkiem używaniu spostrzegłem już, że zaflegmienie piersi i żołądka P00̂ M y 
co raz ledziej zwalniać, oddech którego ju ż  prawie nie miałem stał si§ wóp? stf0' \ 
Po użyciu dwudziestu flaszek mogłem zupełnie lekko oddechać i to zupełn^ 
bodnie a dobry mój apetyt, który zupełnie straciłem powrócił znów; p r ze c iw  g06', 
cenie w żołądku ustało, a bezsenność wskutek napadów kaszlowych i brak1* 
chu przeminęła już. Rodzina moja, która dzień w dzień z trwogą oczekiw»*f 0 w  
śmierci posiada znów swego żywiciela. Cieszę się na piękną pogodę która w krYre P0' 
wita, gdyż dalej używać będę Pańskich nieocenionych prepaiatów słodowych, k zdf°" | 
lecić mogę z dobrym sumieniem najusilniej każdemu cierpiącemu w celu uzysk?nY , 
w ia; byle tylko użyte zostały według przepisu. Z Wysokiem poważaniem pańsk 
gólnie wdzięczny

KAROL F R U H W IR T H , Klosterbruck koło Zual

Wysokie zdania Cesarzy i Królów.
Najjaśniejszy Pan Franciszek Józef I. Cesarz Austryi, udekorował 

fabrykanta wyrobów słodowych Jana Hoffa wyrzekłszy słowa: „Cieszę się 
kiego męża jak Pan odszczególnić“. Jego król. Mość prus. król Fr. Wilbd®* ^ \

s o Moś® m

wi y l  f  I
że *  f > -  

IV, $r
ważał: Pańskie wyśmienita piwo żołądkowe posłużyło mi dobrze“ . Jego n " '- 
ksonii Albert: „Pański ekstrakt słodowy skutkuje u królowej matki ł>ar^z0nitńe
Jego Mość król Danii Chrystyan: „Z radością spostrzegłem leczniczy
ekstraktu słodowego 
znajomych11.

sobie samym jak niemniej

Profesor 1 .. L o r e n z  wPetrinya, 3 l utego 1886

J a u  A S o l i  ISei*i i n i e  i  W  iedLni**
wynalazca preparatów słodowych, c. k. dostawca nadworny wielu

Radca etc. Wiedeń, Graben, Braunerstasse 1

Pierwsza, prawdziwa, leczniczo skuteczna i wzmacniająca Jana Hoffa czek 
ktu słodowego (dla cierpiących na brak krwi, na bladaczkę i bezsennos ^
czasu 40 letniego istnienia fabryki, 64 razy odszezególnioną   FraneuS^Vc ^ fl̂ ola^
i wszystkie inne czekolady nie mają dla utrzymania i uzyskania zdrowia ^  ez<3
czekolada zdrowia z ekstrastu słodowego Jana Hoffa. Jana Hoffa sł0^  
zdrowia nie powinna więc brakować w żadnem domostwie. j.

Crlówne sk ln d y  wp L w ow ie: J. Beiser, P. Mikolasoh, Z.
łła b a n , tudzież H. B lum eufeld i K. K rzyżanow ski apt. B IB L IT Z -B IA Ł A : A gftV 7
thalap t. R. Karok; BOCHNIA: J. Michnik: BORSZCZÓW: Niemezewski »PL  h  *5 K  
S. Freund^BRODY: wszystkie apteki; BRZEŻANY: obie apteki; BUCZ

A.
ot.

fZORTKÓW: L. Nosa apt; DR00H0BY0Z: obie apteki i P." Jab7óń8]ri; f-
GRÓDEK: A. Lipns, NALICZ: Ormezowski apt. JAROSŁAW: J  Rehif^ {
S. Ellenberg; JASŁO: W. T. Braglewicz: KOŁOMYJA: J. Sidorowicz 
Wiśniewski, J. TrauczyńskL E. Stockman, V. Redik apt. Jan Janiga; . i r  t -  ^ G%1
F. Ormezowski apt ;  MONASTEBZYSKA: J.
wszystk e apteki; RZESZÓW: A. Karpiński apt. Scliaitter i sp SAMBO®' t g l A ^
K Maresch apt NOWY SĄCZ: W. Filipek apt. SOKAL: WysoczaóskL ^ o f0Ó oUo 
W0W: J Macura. A. Amirowicz apt STRYJ: Bałaban i Apfelgrfin 
kie apteki; TARNÓW: W. MuliSer i sp., Cbodaky apt* ZALESZOZ , <pn
apt. ZŁOCZÓW: Józef Gold; CZERNIOWCE: A. B ayer/’j  
Barber, Alth, Beldowicz Krzyżanowski apt.

P-

Schnircl1

N iniejszem  mam zaszczyt uwiadomić Szanowną PT. Publiczność, iż z 
o. r. otworzyłem

we Lwowie przy p l/H etm ańsk^ J-Ł - ^

w yłączny f S R Ł A P ,0*‘

reńskich, hiszpańskich i t. d. JC" 1M austryackich, węgierskich, francuskich, reńs 
M  t e r u  a n g i e l s k i e g o  ł  1 ■ I * f l |

Herbaty nhińsko - rosyjsKI i |
. vch cen® lo«»nia' Wktóre to artykuły w jak najcelniejszej jakości po nader umiarkowany ^ gztu opa d £

Zlecenia z prowincyi uskuteczniam natychmiast nie wliczają 
danie wysyłam  cenniki franco. (2C3&

Z uszanowaniem , : ir ~ r ? f n r O  ‘

„  K rzysztof f TzySZjl
'docxxxxxxxxxx)ioiotogf "■

z  Wi, Łozińskiego ul. CŁaineck*ego 1. 12 dom Wernera. (Zarządca Władysław J. Weber) Ps-pier * e. k. njPr®


